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Wspaniałe osiągnięcia ZSRR
Wyniki odbudowy i rozwoju gospodarki Związku Radzieckiego w 1948 \\
rastrów

MOSKWA (PAPA Centralny U rząd 
ów ZSRR opublikował wynikł wyko

Statystyczny przy Radz e Ml- 
wykonania planu odbudowy i rozwo­

ju gospodarki narodowej ZSRR za rok 1948.
Plan produkcji przemysłowej na 

rok 1948 został wykonany w 106 proc.
Produkcja przemysłowa ZSRR w ro­
ku 1948 podniosła -się w porównaniu

w Rządzie HP
Aleksander Zawadzki — wicepremierem
Wł. Wolski - 'Etinisfrem cdsntaisirscp {subticznoj

WARSZAWA (PAP) — W zwiąż- 
ku ze scaleniem administracji pań­
stwowej na obszarze całego kraju 
Prezydent Rzeczypospolitej, przy­
chylając się do prośby wicepre­
miera i ministra Ziem Odzyska

Komitet Wykonawczy 
ŚFZZ 

zbierze się za
PARYŻ (PAP) — Sc',.: eiurz ge­

neralny ŚFZZ. — Saillant wyjaś­
nił, że bezpośrednim powodem o- 
puszczenia sali przez mniejszość 
był protest większości przeciwko 
stanowisku Deakina jako przewod­
niczącego, który nie chciał udzie­
lić głosu delegatowi chińskich 
związków zawodowych. Saillant 
zapowiedział, że Komitet Wyko­
nawczy zbierze się na nadzwy­
czajne posiedzenie vr Paryżu w 
dniach 29—31 stycznia. Na posie­
dzenie to zostaną zaproszeni 
wszyscy członkowie Komitetu z 
delegatami TUC i CIO włącznie..

Freiest kobiet 
norweskich

SZTOKHOLM (PAP). Jak donosi 
prasa norweska, oddział norweski 
Międzynarodowej Ligi Kobiet do 
.Walki o Pokój i Wolność wystosował 
do rzą-dn fet, w , którymi- stwierdza, 
ż.e preysiąpAnie Norwegii do monto­
wanego obecnie pa'lgu atlantyckiego 
przyczyniłoby się do dalszego za­
ostrzenia svtu-acji m ędzytwrcdowch

Oddział Ligi oświadcza, że naród 
norweski ma prawo zadać, aby bez 
ego wiedzy nie podejmowano podo­

bnych decyzji. Liga domaga się/tiby 
rząd wyjaśnił swe stanowisko.

Rozejm 
między Izraslssn 

a Libanem
LONDYN (PAP) — Agencja Ren 

lera podaje niepotwierdzony wia­
domość, ie v/ Haifie podpisano 
wczoraj rczejm między Izraelem 
a Libanem.

Układ o rozejmie ma być rały- 
Sikowany przez rządy obu państw.

nych ob. Władysława Gomułki, 
zwolnił go z zajmowanych stano­
wisk.

Na wniosek Prezesa Redy Mi­
nistrów — Józefa Cyrankiewicza, 
Prezydent Rzeczypospolitej mia­
nował wicepremierem Rządu ob. 
Aleksandra Zawadzkiego, zaś mi­
nistrem administracji publicznej 
ob. Władysława Wolskiego.

Dotychczasowy minister admi­
nistracji pub'icznej ob. E Osóbka- 
Morawski zrezygnował z zajmo­
wanego stanowiska.

Jak dowiaduje się PAP — cb. 
Gomułka obejmie stanowisko wi­
ceprezesa Naczelnej Izby Kontro­
li Państwa.

z rokiem 1917 o 27 proc i przekro­
czyła przedwojenny poziom z roku 
1940 o 18 proc.

Mimo niskcirzyftnych warunków 
meteorologicznych w okolicach nąd- 
wołżnftj/kich, produkcja rolna ZSRR 
osiągnęła niezwykle wysoki poziom. 
Zbiory zbóż na teranie ZSRR przy­
niosły przesz'o 7 mil ardów pudów 
ziarna i osiągnęły poziom przedwo­
jenny. Obszar zasiewów w roku 
1943 zwiększył się w porównaniu z 
rokiem ubiegłym o 13.8 mil.onów 
hektarów.

W piągu noku 194.8 powićksz} 
a:ę znacznie pogłowie bydła w koł­
chozach i sow-dhczach.

Na stepowych terenach europej­
skiej części ZSRR przeprowadź-one 
zasiew ochronnych pasm leśnych nr 
po-w-ienrchnii 199 tysięąy hektarów b 
raz pszygotowano glebę chla zasiewów 
pasm leśnych r.a rok 1949 na prze­
strzeni 270 tys. hektarów.

Sprawozdanie Centralnego Urzędu 
Statystycznego zawiera również dan? 
dotyczące wzrostu lalkimkó-w towaro­
wych transportu kolejowego, wodne­
go i staedwtłcwego. ł.adunki trans­
portu kolejowego w roku 1948 zwick 
szyły się w porcMianhi z rokiem u 
biegłym o 37 proc. i przekroczyły po 
ziem przedwojenny.

Polsko-brytyjska umowa 
w sprawie żeglugi

LONDYN (PAP). Między brytyj­
skimi i polskimi liniami żeglugowym! 
podpisana została umowa o współpra 
cy w dziedzinie żeglugi, Umov,-a do­
tyczy regularnych linii okrętowych 
między portami brytyjskimi Londy­
nem i Hullem a Gdynią i Gdań­
skiem. Dotychczas współpraca w

dziedzinie żeglugi między Wielką Ery 
tanią a Polską odbywała się na pod 
stawie gentleman agreement.

Zawarta obecnie uincfwa przewldu 
je ścisłe współdziałanie linłj okręto­
wych obu państw 1 zapewni naszym 
portom lepsze niż dotychczas pRa­
czenie z Wielką Brytanią.

Anglicy mmią, pościć
Redükqo przydziałów mięsa

LONDYN (PAP) — Jak ju-ż do­
nosiliśmy, przydział mięsa na kart­
ki zostaje tu zmniejszony o dal­
szych 15 proc, poczynając od 
przyszłego tygodnia. Natęży pod­
kreślić, że i dotychczasowy przy­
dział jest tak mały, iż wystarcza 
przeciętnie na jeden mięsny obiad 
tygodniowo dla rodziny.

Redukcja przydziałów mięsa 
nastąpiła ze względu na niedo­
starczenie przez Argentynę peł­
nych dostaw 400 tysięcy ton mię­
sa, do których zobowiązała się 
ona w ramach umowy z Wielk? 
Brytanią. Niedobór w dostawach 
argentyńskich wynosi okoł-o 60 ty­
sięcy ton. Według informacji ko-

Ncwy rżą® grecki
RZYM (obsł. wł.) — Wczoraj 

został zaprzysiężony nowy rząd 
grecki z Sorultsem na czele.

Ma wyspie Rodos
osiągnięto porozumienie

LONDYN (PÄP). YGcäkig infor­
macji agencji Reuten, delegaci Egip­
tu ü Izraelu na wyspie Rodos doszli 
do zasadniczego porozumienia w spra 
wie warunków zawicsccriia broni. W 
myśl tych warnoków obecnie zajm-o 
wane .pozycje obu stron w Palesty­

nie mają ulec tylko nieznacznej zmia 
nie. Obie strony ośw* adczyły media­
torowi ONZ, że osiągnięte porozu­
mienie będzie misio charakter czy­
sto wojskowy, nie przesądzając spra 
wy warunków ostatecznego pokoju.

respondentów pjgsy bryf.yjskicj- 
toczące się w Buenos Airos roko­
wania brytyjsko-argentyńskie o 
przedłużenie umowy handlowej, 
ujawniły poważne rozbieżności. 
Wielka Ery tania domaga się ob­
niżki cen mięsa argentyńskiego.

Prasa brytyjska twierdzi, że w 
razie opornego stanowiska Argen­
tyny, rząd brytyjski może przer­
wać w ogóle import mięsa argen­
tyńskiego nawet, gdyby miało to 
oznaczać dalsze , zmniejszenie, ra­
cji żywnościowych.

Osławiona komis!a 
znowu na widowni

WASZYNGTON (PAP) — W 
kolach politycznych słychać, że 
osławiona komisja do spraw „dzia 
Salmuści antyamerykańskiej'' bę­
dzie kontynuowała, swą działalność 
skierowaną przeciwko czynnikom 
postępowym.

Komisja ma składać, się z 5 
demokratów i '4 republikanów. Na 
poufnym posiedzeniu demokraty 
cznych członków komisji w dniu 
17 stycznia postanowiono wyzna­
czyć na stanowisko przewodniczą­
cego posła Wooda ze stanu Goor 
gia. Jak wiadomo, dawny prze­
wodniczący komisji — Thomas — 
skompromitował się doszczętnie 
wobec wysuniętych przeciwko nie 
mu oskarżeń o nadużycia.

Pokrzeniać, pobudzać, opromieniać
Migawki ze zjazdu literatów w Szczecinie

Widzimy, że w przyszłych pra­
cach i walkach pokrzepiać, pobu­
dzać, zachęcać i opromieniać u as 
będzie twórczość polskiego pisa­
rza".

Taki jes-t dezyderat Szczecina 
pod adresem zjazdu Związku Za­
wodowego Literatów. Słowa te, 
w których wojewoda Borkowicz 
wyraził my_ś!i całego, pracującego 
I walczącego Szczecina, całego od 
budowującego się kraju, nie są 
tylko życzeniem — są ideowym 
programem zjazdu.

Czy może być program piękniej 
6zy? Czy można naszej literatu­
rze nakreślić szlachetniejsze zada 
nia?

*

O godz. 12.30 Jarosl a w Iwasz- 
kiewicz otworzył obrady czwarte 
go ogólnopolskiego zjazdu delega 
tów Związku Zawodowego Litera 
tów Polskich.

Fakt, że na sali zebrało się 80 
delegatów, że potnad 100 esób bie 
ize udział w zjeżdzie jako goście,

nadaje Zjazdowi szczególny cha­
rakter. Zarówno liczba zebranych, 
j«k i porządek dzienny, przewidu­
jący wielką pracę teoretyczną nad 
nakreśleniem zadań literatury uza 
sa dnia ją to, co powiedział Jaro­
sław Iwaszkiewicz:

„Zjazd roboczy" — być może 
termin ten jest nowy, jak. nowym 
terminem jest „ńarooa produkcyj­
na", ale pisarze nie przypadkowo 
tak swój zjazd nazwali Deklaru­
ją oni przez to poczucie tego, iż 
przed wielkim i trudnym etapem 
trzeba się gromadnie naradzić nad 
celem i termami pracy. Deklaru­
ją także przez* to swoją łączność 
z pracą kraju, z wysiłkiem klasy 
robotniczej, swoje pragnienie po­
budzania i opromieniania.

*
W imieniu pisarzy Czechosło­

wacji dr. Jan Pilarz mówi: „Nasza 
obecność tutaj — to nie jest już 
kontakt czysto oficjahiy. To jest 
trwałe., 'serdeczna wspólnota lu­
dzi i wpilów po&iępu.

Pisarz węgierski Aleksander 
Logey mówi o tym, jak wielkie 
nadzieje wiążą pisarze demokra­
cji ludowych ze zjazdem pisarzy 
polskich i wyraża przekonanie, 
że z.jazd szczeciński nakreśli wie] 
kie i ważne wytyczne postępowej 
Uteraturv.

*

Przewodniczy Jerzy Andrze­
jewski. Jest tu prze#erz gospoda 
rzem. Jako jeden z piąrwszych 
działaczy kultury osiedlił się w 
Szczecinie — w mieście nemego 
polskiego życia kulturalnego.

*

Jutro mówić będą pisarze o 
tym, jak dopiąć tego, by twór­
czość literacka za-chęcala, pobu­
dzała, opromieniana.

Czy pisarze polscy wywiążą się 
z tych zadań?

Wierzymy, że podołają zada­
niu. Taka wola ludu pracu­
jącego. Taki ,*st duch zjazdu.

Ładunki transport« rzecznego wzro 
sly w roku 1943 w porównaniu z ro­
kiem ubiegłym o 19 ptsc., a ładunki 
transportu morskiego o 11 proc., La
Straci transportu samochodowego m 
reku 1548 podniosli' się w porów. , 
nkr z rokiem lub eglyni o 23 proc. i 
przckreic-zyły pczioim przedwojenny 
o 50 prcc.

\7 Jatach ł94S, 19-17, 1948 odbu­
dowano, wybudowano, i oddane» cło
użytku offelo 4.C09 państwowych 
przeilsJę-Morrfw przemysłowych. YC 
ciągu pR-irwszych trzech łfit p'ćc>a- 
łatwi1 oddano do użytku 51 milionów 
metrów Jew. przestrzeń, mieszkalnej. 
Na w»ia«SB wybudowano i odbudowa- 
no w tym okresie ponad 1.600-043

Lekka z'raa sprzyja pracy portów. W małych ^ortach, podobnie, 
jak i w dużych, ruch stąlków odbywa się z niesłabnącym natężę* 
niem. Na zdjęciu widzimy stat ki, lodujące węgiel w porcie

Ustki.

Historia sie
Niemiecka policja --

powtarza
zalqzkiem armii

BERLIN (Teleprees). Policjantów 
zachodnio - niemieckich obowiązy­
wać ma zakaz przynależności do 
związków zawodowych, Czynione są 
przygotowania w k erunku wzmocnie­
nia sil policji poważna liczbą reHTu- 
tów, którzy mają zostać powołani do 
służby na erkres 12—14 miesięcy. 
Zaostrzona ma zostać dyscyplina w 
zachodnio - ntemisek ei policji, a 
członkowie jej mają przekształci: się 
ze zwykłych pracowników państwo­
wych w zawodowych żołnierzy, któ­
rym obca będzie działalność polity­
czna czy też wierność związkom za­
wodowym.

Korespondent Telepressu da*" adu 
je się, że powyższe decyzje pozosta­
ją v związku z planem uczynienia z 
zachodnio niemieckiej policji nowe­
go Wehrmachtu, któryby wszedł w 
skład zachodniego bloku wojennego.

Plon powyższy został szczegółowo 
opracowany przez ministra spraw we 
wnętrznych półtwenej Nr.dreń i-West 
falii — Menz.ela c.raz przez prawico­
wego sccialdemctratę, byłego mini­
stra spraw wewnętrznych Pitts, Seve­
ring,”.. -Ten ostatni był swego cza;u 
jednym z łtajoliższych współpracow­
ników Ncs'lcego, krwawego oprawcy, 
który stłumił rewolucię niemiecką po 
pierwszej wojm e światowej.

Y7 początkach b, m. anglo-amery- 
kańskie władze postanowiły zwięk­
szyć liczebność policji w Północnej 
Nadrenii-Yjżestfalii (Zagłębie Ruhry

jest częścią toj prciw'ncji) Ä 130.0001 
ludzi. Plan Mcuzela-Severinga polega I 
na j®*4en!u zachód to - niemieckiej 
policji 18-łetnimi chłopcem , którzy 
przejść, mają 14-miesięczną służbę 
wojskową, w myśl prawa, cjprar.owy- 
wanega obecnie przez zachodn:o-nie 
ndecką Radę Parlamentarną.

Obowiązkowe przeszkolenie woj­
skowe, które będzie się odbywać w 
jednostkach policji, zostanie 73 zgo­
dą Anglosasów, która została już po-
urnie 
le Z;

wyrażona, rozciągnięte na ca- 
chodnie Niemcy.

Plan Menzeln-Sever1'hga wzorowa­
ny jest na „hist->ryany.m przykła­
dzie“ z w 19, kiedy to zastosowano 
tzw. „system Kruempera“, celem taj 
mego octbudowan'a pruskiej armii po 
idestaj jaką zadał jej Napoleon.

Pciidja przemysłowa i inne cygani 
znoje tv,'ojskowe istnieć będą nadal,, 
przymusowa służba wojskowa zosta­
nie zaś wprowadzona zupełnie jawnie, 
przy czym podane będzie wyjaśnie­
nie, że młodzi chłopcy, z których 
wielu pozostaje bez pracy, muszą się 
nauczyć porządku,

Kummtmą proni o pokój
Walki na (trzedpoiu Haskimi

LONDYN (PAP). Według donie­
sień agcncjii Reutera, walki trwają 0- 
becr.ie w odległości zaledwie 23 km. 
na północ cd NsnkęniT. W związku 
z tym cgloszmix; oficjalnm plan prze 
niesienia rządu Czar.g-!\^i-Szelca do 
Kafttanil — portu w- Chinach połud­
niowych. W piątek ma rozpocząć się 
ewakuacja władz rządowych za po 
mocą przeszło 100 samolotów. Mi' 
NaokirJe ma rzekomo pozostać do 
ostatniej chwili niewidka grupa przed 
stawdciel;, rządu z samym Czang-Kai- 
Szebietn na czele.

LONDYN (PAP) — Agencja

Kongres Obrony
Praw Obywatelskich w USA

WASZYNGTON (PAP). W Wa-|chami rządu na prawa obywatel- 
szyngtonie zakończyły się dwB skie ludności amerykańskiej, W 
dniowe obrady „Kongresu Ocbio- lobradach Kongresu wzięło udział 
ny Praw -Obywatelskich", zwota-lpry.eszło 7CfO delegatów z całego
nego w związku z procesem 12 
przywódców Amerykańskiej Partii 
Komunistycznej i fnnymi zama-

Nowe zejścia w Kalkucie
LONDYN (PAP). 7. Kalkuty da- 

rrosza, że podczas «(arę między mło­
dzieżą a zg.neio w środę 8 

odniosło rany. Po-
połlcią 

osób, a 60 osób
łicjar irssztawała cldo 20f osób.

Bevin ponosi wing 
za niepokój 

na BlUkfm Wschodzie
LONDYN.i'(PAP). — Poseł La­

bour Party CroEsman złoży! oś­
wiadczenie po powrocie z Pale­
styny, zrzucając na mitOatra Bevi 
na calkowiią odpowiedziainość 
za uniemożliwienie osiągnięcig po­
koju na Bliskim Wschodzie. £ros- 
sman stwierdził, że nigdy w prze­
szłości nie istniały bardziej pumy 
ślne warunki dla pełnego poro­
zumienia i współpracy między Ży 
darni i Aiabami. Jedną z naj­
miększych przeszkód w doprowa­
dzeniu do porozumiewa stanowi 
brytyjska polityka na Bliskim 
Wschodzie.

Zderzenie statków
amerykańskich
NOWY JORK (PAP) — Wsku­

tek. mgły zderzyły się dwa stfflki 
amerykańskie w pobliżu New Jer­
sey. Jednym ze statków był tan­
kowiec. 10 osób yginęlo, a kilka­
dziesiąt ekran at j ęyężPJcb popa-

kraju. Po wysłuchaniu wielu prze 
mówień, delegaci uchwalili rezo­
lucję, protestującą przeciwko wy­
toczeniu procesu działaczom ko­
munistycznym Stanów Zjednoczo­
nych. Przemówienia wygłosili m. 
in. Marcantonio, Howrml Fast. i 
Paul Roberson. Marcantonio o- 
świadczyi, ż<S pd wyniku procesu 
T2 działaczy komunistycznych bę­
dzie zależał dalszy rozwój sytua­
cji politycznej w Stanach Zjedno­
czonych. .Jeśli 703t'aną oni ska­
zani — będzie to oznaczało, że 
rząd amerykański wkroczył, na 
drogę faszyzmu. Fast przemawiał 
jaka jedna z ofiar ograniczenia 
wolności obywatelskich w Sta­
nach Zjednoczonych,

Po uchwaleniu rewolucji, ucze­
stnicy Kongresu udali się do Izby 
Reprezentantów — i przedstawili 
członkom Izby oraz senatorom svte 
postulaty,

Reutera donosi 1 Nankinu, że Ra* 
da Naczelna Kuomintangu zatwier­
dziła jednomyślnie decyzję rządu 
Sun So zwrócenia się do marsz. 
Ma o Tse Tunga 7. prośbą o za­
przestanie ognia i rozpoczęcie o- 
kowań pokojowych.

Więźniowie żydowscy 
oouszczaja Cypr

LONDYN (PAP) — Agencja 
Reutera donosi z Famagusty, że 
zgodnie z ostatnią zapowiedzią 
Bevina — w piątek rozpocząć się 
ma transport więźniów żydow­
skich z Cypru do Haify. W pierw­
szej kolejce przewiezionych ma 
być 2 tysiące Żydów. Dla prze­
transportowania wszystkich więź­
niów trzeba będzie 10—14 dni ,t

i

Co roili Schuman 
w Szwajcarii

PARYŻ. (PAP). — V/ postępo­
wych kolach paryskich utrzymu­
je się przekonanie, że celem wizy­
ty Schumana w SzwajcarfL było 
przede wszystkim omówienie spra 
wy stosunków handlowych mię­
dzy obu krajami-

Jak wiadomo, ostatnie rokowa­
nia handlowe miedzv Francją 1 
Szwajcarią zakończyły się niepc 
wodzeniem, Ponadto obaj mini­
strowie mają poruszyć zagadnie­
nia kapitałów francuskich, ukry­
tych w bankach szwajcarskich, 
udziału Szwajcarii w planie Mar­
shalla oraz kolaboracjonistów 
francuskich, którzy zbiegli do 
Szwajcarii.

Czarny dzień »Pertemare«
Ghóz pracy i mKouawe grzywny 

za nielegalne transakcje
Komisja Specjalna w Yżatjszawie 

skazała na wniosek Delegatury Gdań­
skiej członków zarządu, a jeduocze- 
site współwłaścicieli przedsiębiorstwa 
,JM*rti>inare'' w Gdym. oraz działają 
cycn w porozumieniu z nimi maryna­
rzy na obóz pracy i grzywny, za do 
puszczenie się liLucz.-fiwych „zyanfe- 
ici, mogących wywołać zwyżkę ten 
ievarow żywnościowych. Agent han 
dl o wy „Portomare", Gerard Tka­
czyk został skazany n.t 6 mieś. obo­
zu pracy przymusowej, oraz 300.000 
grzywny, współwłaściciele „Portoma­
re" Stefan Stemicki, Tomasz Kona­
rzewski i Irena Romanowska — na 
5 rules, obozu i 1.500.000 z! grzy­
wny każdy, kierowniczka dziani zci- 
Opu./ZUl i S.Kików An.;.» c‘\lik jVICZ I

— 200.000 zł grzywny, oraz mary­
narze — W.ncenty Siedzisk na grzy 
wnę I00.C0O fł Piotr Szcnrizik, Ste­
fan Wojtkowiak i Alfons Danilewicz
— po 200.000 zł, Tadeusz Gor.ik na 
grzywnę w wysokości 50.000 vt.

W toku dochodzenia zastało usta­
lane, że wszyscy skazani działali w 
ścisłym porozumiej» u ze sobą, i pod 
pozorem dostarctónia produktów jy- 
wilościowych na statki. Przedstawicie 
le firmy „Phrtomare", sprzedawali 
posiadane towary, zaś marynarze 
przyjmowali je względnie, dając swo­
je podpisy, legal zowali wymienione 
transakcje. Ponadto sprzedawcy po­
bierali nadmierne cc iy, nieprzewi­
dziane normalną kalkulacją handlu- 
cą. (w)

t
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PROCES DWUNASTU
Konstytucja etanów Zjednoczonych Ameryki Północnej gwa­

rantuje obywatelom wolność sumienia i wywiania swych poglądów, 
gwarantuje narodowi prawo dąienia do clnbrooytu, pozwala na 
zmianą rządów, gdy nie będą już cne odpowiadać obywatelom. Kon­
stytucja ta stanowi spadek Franklina i Waszyngtona. Jej demokra­
tycznymi założeniami legitymują się i obecni mężowie stanu USA. 
Chętnie pouczaj*} Inna naredy o wolności, powołując sia na szczyt­
ne tradycje p.rserykctskjc. Jaką jednak wartość posiadają te tra­
dycje w ich interpretacji dobitnie wskażcie proces leczący się obe­
cnie w USA.

V/ specjalnym trybunale sędziowskim zasiadają z jednej strony 
skrupulatnie dobrani mężowie zaufania Weil street — to komplet 
sądzących. Z drugiej strony zasiadają: robotnicy i inteligenci pra­
cujący — to podsądni. Cóż im zarzuca akt oskarżenia? Czyż zabili 
jakiegoś człowieka, łub usiłowali wywołać morderstwo? Czyż okradli 
kogo? A noża uprawiali szpiegostwo? Nie.

Tego wszystkiego nawet misternie skonstruowany akt oskarże­
nia nie może i;n zarzucić. Oskarża się ich natomiast o inne zbrodnie.

Występowali przeciw... mordowaniu- iuciri, a nawet o zgrozo — 
Murzynów. Uważ-rli, ie imperialistyczna wojna jest zbrodniczą.

Twierdzili, że robotnicy amerykańscy są krzywdzeni i wyzy­
skiwani.

Głosili rtiądzynaredown przyjaźń. Za to, is ośmielili się tak 
myśleć, że o-isrieü’i się ujawnić swe poglądy awanturniczo - poko­
jowe 1 socjalnie niebezpieczne znaleźli się zi kratkami.

Poprzedzony histeryczną nagonką rozpoczął sta haniebny pro­
ces. Na sali sadowa) zmasowano policję. Tak jak podczas fezpr»wy 
Idzie o zastraszenie świadków obecnością licznych agentów poli­
cyjnych tak na szerszej arenie idzie o sterroryzowanie społeczeń­
stwa, o przeciwstawienie się p-zv pemney ’ rufa rosnącym przyjaz­
nym nastrojom śpeieczoństwa wobec samej idei poutępu, jak t wo­
bec ludzi ją reprezentujących. Celem procesu jest bowiem zdławie­
nie ruchów socjalnych, uznarie za wywrotową wszelkiej opozycji 
przeciwko wyzyskowi kapitalistów, przeciwko dyskryminacji raso­
wej, przeciwko podżegaczom wojennym.

Brutalna rspąrka wskazuje, że fcnpcrleliści amerykańscy czu­
ja jak bardzo zagrożone są ich nożyc) e. Dlatego też ucieka;.« sic cio 
tak molo skutecznych mc‘od r/ePi z postępem jalc terron

Historia vczv fed-s’;, ?•«. ar.? irccces Dreyfusa, a"i proces Sacco 
1 Vanzetti, eni proces patätszienia Eeichstegn nie odmieniły bieg i 
dziejów. T proces przywódców partii komunistycznej w USA aie 
zmieni faktu, że pokój będzie wyżej ceniony, niż wojna, a uczciwa 
praca — niż wyzysk. (efbe)

to fwunr* etapie rozwoju naszej kultury
(Fragment przemówienia min. Sokorskiego na zjeździe Z w. Zaw. Literatów)

lorm kultura!... W pierwszym rzędzie musimy 
sprecyzować nasz stosunek do 
dziedzictwa kulturalnego przeszło­
ści, musimy .niejako ujawnić prze­
wodnią myśl rozwojową w proce­
sach kulturalnych naszego kraju.

„Naróa mówi słusznie pro­
fesor ChalusśśBki —• .jest nie tylko 
tworem historii, on jest w swo­
jej istocie historyczny". Stąd taż 
naród jest nie tylko kategorio, hi­
storyczne, lecz kategorio, history­
czną społeczeństwa klasowego — 
a ntagonis tycznego, określ aj ecogo 
tym samym wewnętrzną treść u- 
strojową, gospodarczą i kulturalną 
każdego narodu w zależności od 
■.ozwoju ja®o etapu historycznego.

Każdy «wiec następny, kolejny 
krok w układzie stosunków społe­
cznych y®c*.zalał noyre siły pro­
dukcyjne, rewolucyjną energię no 
wych warstw społecznych,' które 
z kolei określały kierunek rozwo- 
jowy oblicza Kulturalnego y/Tasae- 
ijjo kroju, wzbogacając tym samypa 
kulturę artystyczną i pod wzglę­
dem »elüowywi i pod względem 
loriusbrym oraz rswolucjonlzujec 
satukę kraju, jego język, bogact­
wo jego horyzontów naukowych i 
społecznych. Każcie z koleń zaha­
mowanie w rozwoju gospodarczym 
: społecznym oznaczało zahamo-" 
wenie kulturalne, oznaczali sko­
stnienie form artystycznych, wy- 
islovylenie treściowe, regres my- 
ślov'y i naukowy, cznamtsło o nar­
wanie się od żywych i ludowych 
sil narodu i jałowe naśladownict-

ProKurater aomaga »
dis sprawców nsćuiyc w i??h?rnieth w 5frć

W czwartym dniu procesu „skórzanego'', tcczr-cago s ę prz 
Sądem Okręgowym w Cdzr.sku — po złożeniu przez bicclcgo, inspek­
tora A. Stasika, wyczerpującej opt; li o gosoodsccc w garbarniach Stra- 
szynie i PuigSi Zagórzu oraz sk'aduicy CP3 w Tczewy i opinii o posz­
czególnych oskarżonych nerlepüy przemówienia stron.

bowiem, zdaniem prokuratora, byli 
orsR-.izsterami bandy w znaczeniu go 
PSa;'.reżym. Wykorzystując swoje stj 

now.iska służbowe, d-v-vi przede 
wc-zvstki«’., do przyr,parzenia sofcie ko 
myści r.isterh'nvch, n zupełnie ni: 
dbali c debro społeczne. Gai rów­
nież wciągnęli do pąseitępjrya po­
zostałych esico lżonych.

Recsimniąc prokurator vn'o-i o 
wymieirenic tym pskzrżonym jat; na i 
sure naszej It.ary. Pcdkresbjac w;nę 
pozostałych, prokurator sprawę nyso

Opinia biegłego
Zdaniem biegłego księgowość ma­

teriałowa garbami siraszyńalucj była 
prowadzona dofcrzc. Obci .'ęzek ten 
wykonywał jako magazynier osk. Ko- 
rycinpki. Jednakże zostało ustalone, 
że oskarżony zatrzymyw; ł M nuga- 
zynacb bez ks ęgowanua po cWie par 
tie -stkór dla pokrywan a «wencv.al- 
nydi różnic, powstałych w związku 
z odbiorem skór w magazynach 
CPS Odnośnie os’:;. Karola Borkow­
skiego biegły nie stwierdził nadużyć, 
jednak w wyniku przeprowadzeń:; 
kontroli ustał ł, że oskarżony nie in­
teresował się księgowością i ir.agc.zy- 
nami.

Omawiając gofoodaukę garfeani w 
Rumii Zagórzu, biegły ocdfereśitf, że 
kierownik zakładu KarŁsiewicz nie 
dorpir.ował aedeżytega zapi^-wam'o, v 
kartotekach decymetraiu prewukowa- 
nych skór. Magazynier Kamiński, z 
wyjątkiem zaniedbań w s; y-wanlu 
lecyimetrażu, całość księgowości pro­

wadź ł należycie. Sprzedaż .”!) mkw 
skór p:-zez os!;. Kam nsłdogo biegły 
uznał za bezsporną.

Oceniając działalność składnicy 
CPS -w Tczewie, biegły zwróci-uwa­
gę na rolę Wądołkowskic-go i Saro- 
sieka, którzy pozostająż w pereruro-: 
ifW, względnie działając każdy na wk 
sną rękę, pośredniczyli w sprzedaży 
gotowych skór, nabytych w różnych 
garbarniach. Manco, w prwadzo- 
nych przez nich mngnzyiiadh, b rgiy 
określił na sumę ponad 3 ra "cny zl.

Wypowiadając się w spravlse Ai-
fors.. Borkowskiego, biegły pcdfcre- 
śf ł fakt, że oskarżony z posiadańydi 
nadwyżek skór wydał dla Bolesława 
Bcrtaw-kiego akcło 27 sztuk juchtu.

Wyraźnie górują 
nadużycia

Po przerwie głcs zabrałpreku tor 
B. BruKński, który omawiając całość 
rozpatrywanej przed Sąd;m sprawy, 
rozróżnił w niej dwie fazy. Pierwszą 
jest zagadnienie rczinic.ru nacuż; ć 
do drugiej zal cza charaktery:'' vczna 
obronę oska.rżcnych, zasłaniających 
«tę swoimi poprzednimi zaskiginu. 
„Nie wiem, w jakim cola - i dlaczego 
te rzeczy są przedstawiane Sadcw." 
— powiedział prokirater. „Ja nic 
zamierzam pcrr.niejtzać p frtsdrdch 
zasług oskarżonych, n'e stwierdzam, 
że po zestawieniu tych sprzecznych 
•agadnień ze sobą — wyraźnie góra 
je pierwsze — rmduiyci '. Prokura-' 
tor wyraża pogląd, że w tiumaczerću 
Się oskarżonych nie było szczerego 
przyznam"’ się do winy, gdyż mó­
wiąc o swoich zaskigadi pcsuinęli or.i 
caBccwioe innych ludzi pracujących 
z prawdziwym poświęceniem i rzetei 
IKŚdą. Szablonowa formułka „przy.-, 
mania się do winy" zdaniem nr-c-W 
ratora je-st nie wystarczająca. Oskar- 
żeni, mhio, że w.elu z nich odzna­
czyło się w czaaie wojny, prz'.’stępu­
jąc do pracy, nię stali się r.c-'n-e:z3- 
m' pokoju lecą dążąc do IdtwegD zy- 
Au, zeszłi na drogę przestępczości.I

Banda w znaczeniu 
gospodarczym

Omawiając działalr.ąśś poszczcg-'! 
nych oskarżonych prokurator se*oał 
nie zwrócił uv/?jij r.a Karola E r- 
kowskiego, Wądołkcws,'-' :go, S’rta- 
łleka i Alfonsa Ęmfcc-.yikicio. Ou:

kości kary w 
zostawił do u

slc-Jiułku do nich pą- 
mania Sadowi.

Obrona
Z kolei przemawiali obrońcy o 

i.enveh: w imlami fCir&fe Derkav.-- 
skiejo, ad-wola-tBriasisk, w imieniu 
WądoJJtosrddego adw.*Dąbrov.’aki, z 
rrnńerla Sarcsidta adw. Więcdk, c- 
s'’a:żc!!ego R-żhcv. *: cyo — ndw. 
Viisauna, Alfclsa Boihcwskicgo — 
ad“,;. Dąbrowski i amAlcwski, Ko- 
newłjj — ad w. Dabrov«eł;i, Bi.onlu:
— cdw. Kułigcwski, Koryc'ńrk%gc
— aaw. Kcw-ec’d, Kam ńsklega — 
adw. Mslawi-sz i Kamsicwicza adw. 
Keilacrt. (w)

wo schyilaowych 
nych.

Wielkość wię-c naszego dziedzi- 
dzictwa kulturalnego, jego obiek-, 
tywną rolę w chwiłi obecnej, je­
go -wydźwiąto aktualny mierzymy 
postępową, twórczą pozycja da­
nego pisarza, kompozytora, czy pla 
styka na danym, określonym eta­
pie histoiycznego rozwoju.

I dlatego, chociaż Adam Mickie­
wicz nie był socjalistą w nowocze 
snyin tego słowa pojąriu, dopiero 
jddnak w epoce socjalizmu stal 
się własnością najszerszych mas 
spoleczeń-atwa nie tylko własnego 
narodu, lecz wszystkich nSrodów.

Mickiewicz był niewątpliwie od- 
■zwierciadieniem przeciwieństw 
swojej epoki i klasowych prze­
ciwieństw własnego kraju, lecz 
jednocześnie Mickiewicz byt twór 
czym wyrazem n-owei syntezy ży­
cia, braterstwa międzynarodowe­
go, władztwa ludu i wolności na­
rodowej.

„Rozpacz — pisze Lenin — jest 
właściwa tylko tym, którzy nie ro- 
zumTej.ą zła, nie widzą, wyjścia i 
nie są zdolni do walki". Mickie­
wicz nawet w swoim tragizmie za­
łamań i poszukiwań obcy byt roz- 
naczy, on zawsze poszukiwał źró­
deł »owych sił w społeczeństwie 
i znajdował je w ludzie, więcej 
nawet, bó w lalach 184f—8 znaj­
dował je w nowoczesnym proleta­
riacie.

i^ssz-u kultura wyr osła 
z dorobku przeszftofci

Nasza nowa kultura, kulturo, od- 
drodzonego kreflu, kraju w któ­
rym na socjalistycznej bazie go­
spodarczej powstają przesłanki spo 
leczeństwa meantagoni^tycznego, 
vrvra^ta w prostsi linii z wje’kieao 
dorobku pr-roszłości, z tego dorob­
ku, ktćrv był kolejnym, nieustan- 
nvm, no stenem w historii kultu'ry 
i tv historii naszeoo narodu.

Świadcnn‘e przez v/y cię-la jcy a- 
palooie ta:srywe, z chwil?, prze­
niesienia ich poza określony bi- 
" to rocznie czas, nawiwujetny do 
istoty nozytyweei, twórczej treści 
tyrh pisarzy, coo-tów i d’^alaczv 
knUura-nyc:h, którzy chiektywnio 
vryrażaU protest swojej epoki i 
historyczny marsz naorzód.

ToteS Lenin, mówiąc o istocie 
kultury nowej epoki pisze: ,Lsz 
;asnepo ? rozumienia, że tylko 
nrzez ści*W znajomość kuWurv — 
'■.tworzonej przez cały rozwój ludz 
kości, możemy, przetwarzając tso

oszd kopolnia ■-».««
Od sp0cja!nago wysłannika APi

“ Dębrcv/a Górnicza, w slyc^niu
Posżadłem w towarzystwie cK.łon 

ł;ów zarządu kopalni do domu gór 
nika, dokąd prov.'adzila ścieila 
obok zwałów drzewa, wzdltR to­
rów kolejki, potem tunelem, gclz'e 
chłupolała woda i gdzie moje' 
miejskie trzewiki najbardziej u- 
cierpialy.

Spostrzegłem wtedy, że ólugie, 
»chlapane brfty dyr Wątorka — 
Rtóre w jego gabiijec'e ursgatv, 
według mnie, jsg-o dyrektorskie­
mu autarytetowi, tji okazały swo­
ją przydatność. Zdradziły one, ; e 
temu górnikowi - dyrektorowi ob­
ca jest dbałość o autorytet, wyni- 
kający z zewnętrznego wyglądu, 
natomiast bliskie mu jest doce­
nianie praktyczncści, chociażby — 
butów.

Szczerość i prostota
Szedłem do końca. Mimo, że 

byłem gościem, nie zwracano na 
runie szczególniejszej uwagi: przv. 
furtca, która zamykała tunel nie 
zaczekano, aż przejdę pierwsuy. 
Pchali się w nią fudz.ie po kolei, 
tak, jak szli i dyr. Watorek zds- 
H sic v/szedt przedostatni, ja — 
ostatni. N:e czułem się. tvm ura­
żony. Trak etykiety, która w tym 
środowisku górniczo - d»'rekto-f- 
-kim zastępuje bezpośredniość. — 
Z bezpośredniości wypływa zwra­
cania się górników do swego dy­
rektora w formie: „słuchajcie Wc- 
torek" może dla inteligenckiego

ucha forma "niozbyt przyjemna — 
jednak zmuszaja*ęa do zastanov/'c- 
nia się. Ta ferma ma swoje g!ę- 
bekie źródło we wspólnocie śno- 
doveiska górniczego wyklucza ja­
kakolwiek służciyjość i nadska- 
kivranie czlorviekdwi, który — 
dzięki svzoim talentom — wszedł 
na wysoki szczefca! awansu spo­
łecznego. „W???lina" ric ma ta 
zasiosowania, tak .falc i nie mają 
racji sTłotoby ł»»ł'y#aala a"tarv- 
tet i. sztucznym zachowanlatu 
ir.b s?o,v/air.i, nie ponarlyBii irca- 
eią. Miałem przi/kiad tego w do­
mu górnika, dom len, to czerv/ r- 
po - czarny budynek, jeden z tych 
które pTZte.yatający Dąbrowie Gór­
niczej i które rmćRJją m'astu smut­
ny charakter. Dwa młotki złożone 
na krzyż, zdobiły po obu stronach 
napis, zawieszony nad wśjjjjj&sni. 
Na schodach tłoczyli aie górnicy 
kg roboczej odzieży, widać było, 
że jedri wrócili z kopalni, inni 
zaś pójdą tam l.a drugą zmianę.

s#,i zatrzymali

Mówić pro* 
i z rozum i*

ClOj
lej

w

PAPEN
przed Steffi

NORYMBERGA. (PAP). —
Przed nmmieckim denazyfikaqyj- 
nym sadem apelacyjnym rozpo­
częła 5:ę we wtorek rozprawa 
przeciwko b- wicekanclerzowi 
Rzeszy — Papenowi.

Niemiecki sąd denazyükacyjny 
skazał w ubiegły» roku Papewa 
na karę 8 łat więzienia 1 utratę 
całego majątku. Przeciwko tej de­
cyzji Tapen złożył apelację.

V/ czasie przosłnchan;a Pa pen ladzhim

domu górnika crlbywsh) się 
zebranie załogi, na którym miała 
być omawiana nowa siatka ptec. 
Temat wzbudził zainteresowanie, 
się:’ tłok w wielkiej sali, czdcfclo- 
nsi hasłami propagandowymi, r.a- 
'u1 :>yrn'iv,* na czerwonym płót­
nie. Na slc3n.nlc wiszącym nad 
Bfeafäfe.lnyar stołem, klnl w oczy 
hl’d ortograficzny — młodzież — 
wypisano przez rz — i ten właśnie 
blątt łagodził ilvsł.?ns między sala, 
a okrngłmni zdaniami na transpa­
rentach. Eył en tak samo natural- 
nyC jak obchodzenie się zc mną, 
lako z gościem, po nrestu stwa­
rzał nastrój szczerości.

Nowa. siatkę płac omawiał prele 
gont,' którego komentarze roiły się 
od obeveh wyrazów. Zebranie 
zgromadziło ponad 10C0 górników, 
indzie słuchali z ’ uwagą, lecz w 
miarę przedłużania się trudnego 
piżemówienia zmęczercie brało gó­
rę nad ciekawością. Prelegent na 
próżno podnosił głos. Z kcńca sali 
zaczęto wychodzić. W pewnej 
chwili mówca zapytał, czy wszyst­
ko jest jasne

— Nic nie test jasne! Gadajcie

tycznie wypadło przemówienie te­
go górnika - dyrektora, który cho­
ciaż mówił gwarą, mówił z sen­
sem. Jego przemówienie było krót 
Lie. Pcwiedsiiil, że jeśli bi dcie 
Ufifjksze rtiydobycie, to będzie i 
większa wyplata, że nowe płace 
pnzy/nltfę. na je dr. o i drugie: na 
v, jększe rpydobycie i na większy 
yoisl?, ie są podwyżką t bodż- 

cs.m c o pracy. ,.Bt> to vrask wę­
gieł, wasze l.cpufnie, wasze pie-

sir j
W'ychodz.-gpy 

się.
„Vv’asz węgiel, wasza kopalnia, 

wasze pieniądze” — oto słowa 
które nadały troić zebraniu. Po­
toczyło się ono do późnego wie­
czora szumnie i z życiem. Górni­
cy wysuwali rad\ poprawienia 
wydobycia, wytykali bię-dy, nie 
szczędzą; ąc przy tym siów krytyki. 
Chwalono to, co słuszne, ganio­
no to, co fałszywe. Mówiono o 
swoim po swojemu.

Człowiekiem, który nadal treść 
zebraniu załogi, był górnik - dy­
rektor. Fo takim zebraniu widzi 
»J, głębszy seas wvsi-.vamr. robot 
oików na stanowiska dyrektorów.

Leo żclii

dorobek, tworzyć nową kulturę 
naszej epoki — bez zrozumienia 
tego nie zdołamy rozwiązać zada­
nia".

Kultura socjalistyczna — mówi 
dalej Lenin — nie jest wymysłem 
ludzi, nazywających siebie specja­
listami w tej dziedzinie. Byłoby 
to absolutną niedorzecznością. Ku! 
tura nowej epoki powinna być 
konsekwentnym rozwinięciem i 
konsekwentnym przewartościowa­
niem zasobów wiedzy, które ludz­
kość stworzyła w warunkach uci­
sku w społeczeństwie kapitalisty­
cznym i społeczeństwie obszarni- 
czyra".

Czym wzbogacamy ten dorobek?
Tym samym klasa robotnicza — 

wstępując na arenę naszych dzie­
jów i posługując się najbardziej 
doskonalą metodą naukowego po­
znania. staja się---- i jedynym pra
wowiernym dziedzicem postępo­
wej kultury naszych przodowni­
ków, więcej nawet: klasa robotni­
cza wnosi do tej kultury ożyw­
czą silę swojej rewolucji, nauko­
wego horyzontu, prawdy obiektyw, 
nej, olbrzymiego ładunku emocjo­
nalnej . wiary w zwycięstwo czło­
wieka, braterstwo międzynarodo­
we, solidarność, nowa pojęcie spra 
wicdliwcścć społecznej oraz nie- 
jslycbaną świeżość uczuć tych. lu­
dzi, którzy po raz pierwszy w hi­
storii znoszą, wyzysk, znoszą w to­
ku twardej, uporczywej walki kia 
sowej, samą istotę społeczeństwa 
antBgonistyczneqo.

W ten sposób agonia ustroju 
kapitalistycznego nie oznacza by­
najmniej rozpłynięcia się narodów 
oraz ich narodowych kuitur. Prze­
ciwnie — oznacza wyzwólcie na­
rodów w nowej, nieantagomsty- 
cznej postaci, oznacza rozkwit na­
rodów, sotidarn.vch wspólnota, in­
teresów gospodarczych, społecz­
nych i kulturalnych, oznacza roz­
kwit kultur narodowych o cechach 
ogólnoludzkich, a więc głęboko 
humanistycznych, będących tym 
s?mym przejawem nowej, interna­
cjonalnej kpll-WT — kultury peł- 
r.pr'o riłbwiek a.

W ten sposób historyczne znda- 
n j klasv robotniczej — obalenie 
kapitalizmu oraz zniesienie na tej 
droAe eksploatacji człowieka — 
przez człowieka, oznacza dalszy 
etap rozwoju w historii każdego 
narodu. Dalszy etap rozwojowy w 
historii kultury narodowej każ- 
derro kraju.

Powstanie kultury nieantagmi­
stycznego społeczeństwa dokonuje 
się więc nie poprzez zanikanie na­
rodów oraz ich kultur narodowych 
a poprzez rozkvz.it narodów i,ra"f’ 
ich kultur narodowych na nowej, 
wyższej, socjalistycznej podsta­
wie organizacyjnej, ekonomicznej, 
społecznej i kulturalnej.

O ile więc drobnomieszczańskl 
szowinizm, jako produkt rozkładu, 
ginącego świata kapitalistycznego. 
usiłującego prymitywni nienawiść 
''złowinkn. do człowieka, narodu 
do narodu uczynić .myślą przewód 
nia swojej racji stanu, stacza się 
drsiaj .podobnie zresztą jak to 
było v/ okresie schyłku fond rłiz- 
mu, do roli targowicy, sprzedają­
cej własny kraj i własną kulturę 
za poinoc obcego im mri-ahzmu. o 
Lyle patriotyzm i miłość do wła­
snej ojczyzny klasv robotniczej i 
szerokich rzesz ludu pracującego 
jest miłością ludzi, wyzwalających 
w kraju nowe siły produkcyjne, 
nowe siły społeczne, nowe możli­
wości kulturalne,' nową wielkość, 
wy rf^ tająca z głębokich brater­
skich uczuć ludzi wolnych, z głę-

„pctępil" Hitlera jako najwiąksze- 
Cjp zbrodniarza .wojennego, równo 
cześnie jednak przyznaj, że nie 
sprzeciwiał się jsgo dyktaturze, 
poniawt* uważał argumenty lid­
era „sui’zne .

g.oscm! odpowiedzia­
no na sali.

Dobre przemówień e
Wtedy z pierwszych rządów 

wstał dyi. Wgiorek. Jakże synrpa-

bokiej międzynarodowej soiidar* 
ności ludzi pracy, którym obcy 
będzie wyzysk i nienawiść, poza 
nienawiścią do zła i zbrodni im­
perializmu, którym drogi będzie 
ązacunek. dla człowieka, jego my­
śli twórczej i pracy twórczej -» 
którym wspólne będzie każde dzie­
ło sztuki, każdego wclnego na­
rodu.

Kto reprezentuje 
naszą kulturą

Kulturę narodową naszego kra­
ju, kraju budującego się socjaliz­
mu, reprezentują dziś nie nędzni 
kapitulanci i epigoni emigracyjni, 
mieniący się osta.tnim^ obrońcami 
ginącej jakoby kultury rzymskiej. 
Żyjąc atmosferą rozpadania się 
wszelkich więzów narodowych — 
społecznych i etycznych, poza wię 
zami amerykańskiego kapitału i 
ślepego kultu dla brutalnej prze 
mocy faszyzmu, nie lubodowcy 
Iremary, a pisarze, tkwiący glę.bo 
ko w twórczym procesie walki 
budownictwa naszego kraju, pisa 

’, którzy życiem swoim są skla 
dową częścią własnej ojczyzny i 
ojczyznę tę słowem artystycznym 
budują i tworzą. Miłość do kraju 
naszego pokolenia, pokolenia e- 
pold socjalizmu, mierzymy me na­
cjonalistyczną frazeologią i nie­
nawistnym bełkotem agentów im­
perializmu, lecz ilością zbudowa­
nych fabryk, mostów, kamienic i 
miast, rozmachem naszych osiąg­
nięć kulturalnych i artystycznych 
oraz szczęściem naszego ludu. I 
dlatego możemy i musimy twardo 
i wyraźnie oświadczyć przed ca­
łym światem, że kulturę narodo­
wą naszego kraju reprezentują pi­
sarze, którzy obradują dziś w na­
szym polskim mieście Szczecinie,

I dlatego tak jak i naród stwa- 
rzaiscy Aową treść gospodarczą i 
i-ooleczjie swojego życia, sam się 
niejako stwar-a w nowej materiał 
nej, soo’eeznei i kulturalnej posta­
ci, w której bije zawsze i co dzień 
aorace serce klasy robotnicze 
tak i sztuka naszego kraju, sztu­
ka naszej epoki, wyrastająca - 
dziedzictwa przeszłości, winna tc 
dziedzictwo w nowej, twórczej po­
staci przewartościować, wzbogaca- 
cajac się nowa treńcią i nowym 
życiem naczcj walki i naszej pra­
wdy.

Stąd też, jak słusznie pisze Le­
nin w swoim liście do Klary Zet­
kin:

„Nie jest może nawet ważne to, 
co sami myślimy o sztuce. Nie ma 
też decydującego znaczenia w na­
rodzie jak nasz wiekrmil.'onowv to 
to przedstawia sztuka dla kilku­
set lub nawet dla kilku tysięcy 
ludzi. Sztuka jest własnością ludul 
Jej korzenie powinny wrosnąć do 
głębi inasy ludowej. Sztuka musi 
bvć zrozumiała dla tych mas, ko­
chana przez nie. Powinna jedno­
czyć wzruszenie, myśli i wolę tych 
mas i podnosić ie na coraz wyż­
sze poziomy. Musi przebudzić 
i/f tych masach artystów i pie­
lęgnować ich rozwój".

Te proste i wielkie zoriama no­
wej socjalistycznej sztuki, budo­
wanej dziś na jednej szóstej czę­
ści świata, a u nas wyrastającej z 
życia i walki szerokich mas pol- 
skiegs ludu, będziemy mooli tyl­
ko wówczas zrealizować, gdy sztu 
ka nasza będzie artystycznym prze 
-ycicm prawdy obiektywnej spo 
łeczeństw ludzkich, a konkretnie 
naszego społeczeństwa.

4 rnlmy bsznMnych
Stanach Zjednoczonych

NOWY JORK (Telepress). Tutej­
si eksperci ekonomiczni stwierdza­
ją, że liczba bezrobotnych w St. 
Zjednoczonych osi-gnąć może wio­
sną br. liczbę 4 milionów,

1.125.000 s?.tuk trzody cblfiwne
zakontraktuje państwom bież, raki?

WARSZAWA (PAP). W dniu 1S 
bm. odbyło się po; rdzenie Kom:re­
tu Ekonomicznego Isdy Ministrów, 
ni którym zatwierdzono m. in. pro­
jekt szeroko zakrojonei akcji kon 
traktowania trzody chlewnej.

W reku bieżącym zakontraktowany 
będzie 1 milion sztuk trzody chlew 
nej, tłuszczowo - mięsnej i 125 tys. 
sztuk trzody chlewnej bekonowej.

Ze względu na to, że akcja kcnirak 
tow-ania ma być pneprciwadzo-na 
przede wszystkim wśród mało- i śre­
dniorolnych chłopów, Ministerstwo 
Skarbu ustali nowe, dogodniejsze 
stawki ubezpieczeniowe trzody chle­
wnej, z uwzględnień ern stanu mająt­
kowego maio- i średniorolnych cliło 
pów.

Min.stcrstwb Przem. I Handlu 
w celu udogodnienia hodowli kontrak 
icv.T.mj trzody ckłuwnej, będzie za­
opatrywało rołn'kóv/ - hodowców w 
pr-cz'c treściwe. Pientszęńitwo w na

bjiysn u pasz będą mieli ci rolnicy, 
którzy przy kupnie okażą umowy 
kotnraktowe. Dostawa pasz treści 
wy oh przewidziana jest na miesiące 
wicsenme i letnie.

Oficjalne statystyki amerykań­
skie wskazują, źe bezrobocie w 
Stanach Zjednoczonych bezustan­
nie wzrasta. LiAba bezrobotnych 
zarejestrowanych w Stanie Nowy 
Jork zwiększyła się w czasie n- 
statnich 3 miesięcy o 65 procent 
i wynosi obecnie 4.55.000 osób. W 
samym mieście Nowy Jork istnieje 
200.000 bezrobotnych.

Powyższe dane nie odzwiercia- 
dlają zresztą faktycznego stanu 
rzeczy, ponieważ wielu robotni­
ków zatrudnionych jest jedynie 
kilka godzin dziennie, lub 2 — 3 
dni tygodniowo. Ponad 30.000 bez­
robotnych wyczerpało swoje zasił­
ki w grudniu i nie otrzymuje o- 
becnie żadnej pomocy.

Niewinny“ Heincke1n
BERLIN, (Telepre*). — Zna-lrelr, został »"znany przez sąd de­

ny hitlerowski konstruktor samo­
lotów, inż. prof. Ernst Hrinckel, 
którego w nagrodę za us'ugi od­
dane reżimowi nazistowskiemu 
Hitler uczynił milionerem, znów 
ma osobiście nadzorować dzia­
łalność 5 fabryk samolotów t w 
Wirtembergii - Badenii (amery­
kańska strefa Niemiec).

Heinekel, mianowany doktorem 
honn-ris cc Yi 1 profesorem za za- 
są-45 c;łd hitleryzmowi, właści 
«Jol fabryl, ..rójer,"owych o war- 
łośc4 cl z-es i ^'cc-vy milionów ma-

nazyfikacyjuy w Ansb-jch „prze­
ciwnikiem ustroju nazistowskie­
go" t zwolniony z odpowiedzial­
ności.

Sąd w Ansbach odrzucił zezna­
nia b>łych jeńców obozu koncen­
tracyjnego, którzy podczas wojny 
pracowali w fabrykach Heinckala 
w Qramenburgu na tej podsta­
wie, że podsądny nie ponosi od­
powiedzialności za to. że jego per 
sonel źle się odnosił do zatrudnio­
ny eh więźniów.

»
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O WIGA SIEKIERSKA W 25 ROCZNICĘ ŚMIERCI LENINA

9 %
lal temu we. wsi Gorki pod 

Moskwą umarł Włodzimierz Lenin 
największy człowiek naszego stu 
lecia — mistrz rewolucyjnego czy 
nu — geniusz ffvorczej myśl: 
wódz zwycięskiej rewolucji socja 
b stycznej w Rosji.

Lenin umarł... ale przecież na­
dal żyje w milionach serc narodu 
radzieckiego, w bohaterstwie żoł­
nierzy ajrmii Markowa, wałczących
0 wolność Grecji, w niez. omności 
hiszpańskich rewolucjonistów, w 
zwycięstwach armii ludowej w Chi 
nach, w czynie »ongresodżysi ro" 
botników polskich.

Minęło ćwierć wieku od śmier­
ci Lenina. Powiadają, że czas le­
czy rany, puszcza w zapomnienie 
'wielkie i małe sprawy, cierpienia
1 radości, zaciera obraz ludzi. A 
przeciejispamięi o Leninie rozros­
ła się jak dobrze pielęgnowane 
firzewó. Dziś imię Lenina jest bli 
sicie, drogie milionom ludzi od 
Śnieżnego Archanielska rio słone 
\Kjej Sycylii, od Paryża do Szang 
baju, ludziom białej, żółtej, czy 
czarnej rasy.

Zycie Lenina, jego praca i wal 
ka splotły się zwycięską rewo 
lucją w Rosji. Rewolucja socja­
listyczna, której przewodził Legtn, 
Ftaia się początkiem nowej ery 
ludzkości, zaważyła na losach ca­
łego świata, w naszych czasach za 
decydowała o pokonaniu faszyz­
mu. Rewolucyjny zapal i rjjSu- 
straszona myśl Lenina towarzyszył 
narodzinom nowego świata. ,,Nikt 
więcej nie zdziałał dla ludzkości 
niż Lenin” (Barbusse).

Lenin
twórca państwa 

radzieckiego
W czerwcu 1917 r. odbywa? się 

I ogóinorosyjski zjazd rad. Bol­
szewicy, którym przewodził Lenin 
nie posiadali jeszcze w radach 
większości. Jeden z przywódców 
■mieńszewików w swym przemó­
wieniu patetycznie oświadczył, że 
nie ma takiej partii w Rosji .która 
byłaby w stanie wziąć władzę w 
ręce i lepiej od tymczasowego rzą 
du (to znaczy ówczesnego rządu 
burżuazyjnego) tę władzę sprawo 
iwać. Lenin z miejsca krzyknął: 
,,Jest taka partia — to są bolsze­
wicy

2wycięstwo rewolucji sö* jail sty­
cznej w listopadzie 1917 r. zado­
kumentowało siłę i zdolność zdo­
bycia władzy przez partię bolsze 
wicką, postawiło Lenina na czele 
pierwszego państwa robotniczo - 
chłopskiego. y

Marynarz z krążownika „Auro­
ra", który w listo-padziłr rozpoczął 
szturm pałacu zimowego, robotnik 
z putüowsktah zakładów w Peters 
burgu, chłop odziany w mundur 
żołnierza i wprost z frontu porv/a 
nf przez rewolucję, lub student 
ilozofii, którego naukę uzupełnia 

ła szkolą walk rewolucyjnych — 
ci ludzie zakładali zręby państwa 
radzieckiego. Było to zadanie nie 
zmiernie trudne, zdawało się nie­
wykonalne. Robotnik z ukończo­
na zaledwie szkołą podstawową, 
którego rewolucja wyniosła na sta 

I nowisko komisarza ludowego (mi 
nistra) musiał orientować się w u- 
kładaniu budżetu, zdobywaniu fi­
nansów, musiał znać się na statu 
tach, układać plany pracy kole­
gów, musiał łamać sabotaż*, wcią­
gać do pracy fachowców, tępić 
biurokratów.

Prace teoretyczne Lenina jak 
„Państwo i rewolucja", liczne ar­
tykuły publicystyczne, przemöv/ie 
n:a, wreszcie geniusz nrganizacyj 
wv Lenina, jako przewodniczące­
go rady komisarzy ludowych by- 
ły|Wytyczną i sterem w pracy bu­
downiczych nowego państwa ra­
dzieckiego. Niespotykanych do­
tąd nigdy w historii „mężów sta­
nc przygotowało często do ich 
nowej roli więzienie, katorgi car­
skie a nie znajomość prawa rzym­
skiego.

A jednak ck co pTzoszli naukę 
w surowej szkole bolszewizmu, w 
podziurawionych ezyjiełach żcł-

Mariin Anderson iVexo

O Leninie
Znaczenie Lenina dla nriądzyna 

rodowego ruchu proletariackiego 
me da się ogarnąć. Genialna po­
stać Lenina, który skojarzył w so 
bie właściwości zwiastuna i reali­
zatora, wskazuje pracownikom na 
polu rultury nowe cele. Prowa­
dzi on ich od biernej kontempla­
cji do świata czynów i akcji. Wal 
ce wyzwoleńczej proleląyiatu na­
dal on nowy rozmach. Ruch ro­
botniczy' nie może już zawrócić 

. wstecz, Lenin tchnął życ.e i ciep­
ło w sny ludzkje, które walczą o 
fcpfuwę pósrłpu.

nierskSch, dokonali czynu promete 
uszów ego — zbudowali gmach 
pajietwa radzieckiego.

Lenin zaszczepiał wiarę w pro­
stego człowieka pracy, w jego 
zdolność rządzćBia państwem, tłu 
cając hasło, ±e „Każda kucjłarka 
powinna nauczyć się sztuki rzą­
dzenia”.

Lenin zbudował system radzie­
cki na połączeniu środków admi­
nistracyjnych, organizacyjnych ze 
środkami wychowawczymi.

Coraz szerszy udział mas w rzą 
dżemu państwem, rozwijanie kry- 
i,yki w ujawnianiu braków prasy, 
bezwzględna walka z biurokraty­
zmem, Iftzduszn-ością, z. zarozumial 
stwsm dygnitarzy, odpowiedni do 
bór ludzi i kontrola wykonania — 
na tych leninowskich zasadach zo 
stała zbudowana rękoma milio­
nów prostych ludzi niezwyciężona, 
granitowa moc państwa radziec­
kiego.

Myśliciel 
i rewolucjonisła

Przekuwanie myśli w „czynów 
stal” było żywiołem, istotą geniu 
szu Lenina- j

Tylko geniuszów epoki odrodzę! 
nia tak wszechstronnych jak Mi 
chał Anioł, czy Leonardo cla Vin-i 
ci, którzy żyli wszystkimi -sprawa­
mi swego czasu i brali unita!' w 
praktycznej walce, można by po­
równać z bogactwem genialnej 
twórczości Lenina, z jego zdolno- 
ścią łączenia teorii z praktyką.

Filozof, ekonomista, historyk, 
płodny publicysta (o szerokim 
wachlarzu problematyki — od za 
gadnień statycznych do krytyki li 
tera-ckiej) wieloletni redaktor, twó 
rca i organizator partii, teoretyk 
państrł!.' Radzieckiego i jego budo 
wniczy, założyciel III międzynaro­
dówki, mistrz strategii rewolucyj 
nej — polityczny działacz i mąż 
stanu w skali światowej, a przy 
tym prosty, wyjątkowo skromny 
człowiek — oto skąpo narysowa­
ny obraz Lenina i jego twórczo­
ści.

Wszystko co Lenin robił tchnę­
ło bezgraniczną wiarą w twórcze 
siły mas, w człowieka. Jak w 
pięknym micie greckim boski syn 
Anteusz czerpał swe siły z mat­
ki ziemi, tak siła Lenina, jego nie 
ustraszonej myśli, płynęła z g'ę- 
bokiej łączności z masami ludu.

Lenin — jak powiada Stalin — 
nieustannie głosił: „Uczyć się u 
mas, pojąć ich czyny, starannie 
studiować praktyczne doświadczę 
nia walki maS’’. Stąd głęboki op­
tymizm Lenina, jego żywe reago­
wanie na wszystkie sprawy ludz­
kie, serdeczność, humor. „Cza­
rujący był jego śmiech — pisze 
Gorkij — serdeczny śmiech czło­
wieka, który... polrali radować się 
dziecięcą naiwnością ludzi pros­
tych duchem"

Trudno znaleźć drugiego czło­
wieka w dziejach ludzkości, któ­
rego by wielkość, geniusz tak na 
turalnie były proste i ludzkie, jak 
właśnie u Lenina, tełjo „nowego

N. N, ASIEJEW
(Ttomaczyi Seweryn PoiJalc)

Mikołaj Asiejew urodzony i389 reku —■ należy do grupy najwybitniej­
szych współczesnych poetów radzieckich. Był j&dnynr z najbliższych oso­
bistych przyj a cu* i Maj akowski eg , któremu, po jego śmierci, poświęcił 
wielki poemst pt.: ,.Majakowski".

W początkowym okresie swej twórczości Asiejew pozostaje pod silny­
mi wpływami futuryzmu — później je*dnak wyzwala się w nini czysty, 
bezpośredni liryzm. Wiersze Asiejew a z niedawnego i najnowszego okresu 
znamionuje technika rytmicznego ,,schodkowdania", zaczerpnięta u Majaków 
skiego. Niniejszy utwór stanowi właśnie przykład tego rodzaju bu- 
nowy wiersza. t

kraina ogromna,
Kraina ponura, 

kirgiskie pastwiska, 
nad niemi 

kałuża fia'.\no:k'i 
rozlała się chmura — 
ciemniejsza 
od nieba jesieni.
Po krajn szerokim,

rozłogach stepowych 
z k mkolwiek

dWa słowa zamienić, 
gdzie stąpnąć

łnb czyjej podsłuchać rozmowy 
lani s.rac-h niewolniczy, 

lmlezejve,
Przemyśl ność band!owa 

i eliylra, v głupia, 
i kłamstwo

‘eodzieimic uboższe, 
tu życic za grosze 

starają się kupić 
i honor sprzedawać 

za grosze.
W tej głuszy bezczynnej 

przy blasku z komina 
zrozumieć 

podołaj, 
popróbuj,

Pobróbuj,
podołaj

choć j°dną godzinę 
od innych odróżnić 

• u żłobu.
Mamrocze samowar,

rozśpiewał się słowik 
i dzwonią

w obleka brząkadia...
Człek żyje i wzrasta,

i kończy się człowiek, 
a w każdym

eimnota zajadła,
Tak wzrastał i On

w ciemności jesiennej 
i wyrósł

nad ciemność jesieni — 
spojrzenie odmienne

Kraina ogromna, 
k rei na ponunt, 

bezdroża stepowe, 
a na nich
łyskanie bagnetów, 

ryk bomb,
8 świsty koli 

i koni że!niersk:cli 
parskanie, 

Wydn-e sie, jakby 
Ci

sędzin
dni naszych,

i usta 
z ty y cza ;, 

obyczaj

o on: senne.

odm: en U

zwał clumiry
u-,uwal się zwolna, 

jak gdvby rozjaśniał się, 
tajał,

rozrzedzał, 
a przestrzeń —

już wcinać już wolna!
jak gdyby

popłochu
ruszyła już ciemność 

od nowej
granicy radzieckiej — 

i przestrzeń odmienna, 
i stepy odmienne, 

a ciemność
runęła „

w ucieczce.
Z pieniądza więzienia,

7 poświstu rzemieni 
kraśna

eksplozja płomienna...
1 rzeki odmienne — 
doliny odmienne — 
i zwyczaj,

obyczaj — 
odmienny.

W yn i os!c k **c wółń sł wem 
symbirskie pustkowie 

spogląda
ze stepów dalekich 

nie w lustro
bagnistych kalażfy deszczowych, 

lecz —
w zbliżające się wieki.

I

i

wodza nowych mas, p, ostych l 
zwykłych mas, r.ajfjtębszych nizin 
ludzkości'’ (Stalin).

Lenin jest prosty jak prawda —- 
powiedział -o nim pewien robociaiz 
rosyjski.

Lenin
inlernacionclisia 

i pairioia
Lenin by) szczerym, gorącym in 

ternacjonalistą i prawdziwym pa­
triotą rosyjskim. Cechowała go 
specjalna wrażliwość na wszelkie 
przej'av.ry*Szowinizmu cd „niewin­
nych" form lekceważenia, pooar- 
dy aż .do brutalnych nienawiści 
od inn. narodów Jeszcze za cza­
sów carskich, kiedy -dawna Rcsja 
według słów Marksa była „wie-, 
zianiem narodów”, Lenin widział 
główne zadanie partii bolszewic­
kiej w walce z wybujałym nacjo­
nalizmem, a przede wszystkim z 
nacjonalizmem wielkorosyjskim 
przy jednoczesnej obronie najzu­
pełniejszej równości i braterstwa 
narodów.

Patriotyzm w zrozumieniu pro­
letariackim był dia Lenina z grun 
tu przeciwstawny wszelkiemu na­
cjonalizmowi burżuazyjnemu.

Lenin kochał swój naród, mó­
wił -o dumie narodowej, Wielkoru­
sów nie dlatego, że łączyła go 
wspólna z nimi krew, nie dlatego, 
że uważał swój naród za wybrany.

Był patriotą, bo naród roryjski 
mógł się poszczycić ludźmi po­
stępu, wielkimi demokratami i re 
wolucjonistami, jak Hercen czy 
Czernyszewski, dlatego „że wiel- 
korosyjska klasa robotnicza «two 
rzyia w r- 1905 potężną rewoiucyj 
ną partię mas, że chłop wiełkoro- 
syjski zaczął w tym czasie sta­
wać ' się demokratą, zaczaj obalać 
klechę i obszarnika. Patriotyzm 
w tym znaczeniu zdolny jest do po 
g’ębiania braterskiej więzi wszy­
stkich narodów^ i łączy się z inłer- 
nacjonalizmem

Lenin - wielki 
przyjaciel Polski

Składając dl|6 hołd Beninowi, 
musimy przypomnieć, że był m 
szczerym, gorącym przyjacielem 
naszego narodu.

Ten Rosjanin internacjonalista 
byt największym przyjacielem Pol 
ski, zaciekłym, nicprEicdnarym 
wrogiem gncbicieli Polski — ca­
ratu rosyjskiego.

Lenin uważał za największa zbro 
dnię caratu — rozbiór Polski, u- 
cisk narodowy Polaków. Mów ł 
o Hercenie, że uratował on ho­
nor narodu rosyjskiego, gdy w 
swoim czasie wystąpił w obrosłe 
powstańców polskich, \valczącvch 
z caraiem rosyjskim, o niepodle­
głość Polski-

Dz!ęki Leninowi i powstaniu ro 
publiki radzieckiej Polska odcis­
kała w 1913 roku niepodłcgtaść

Mimo. że obszr.rniczo - kapita­
listyczne rządy Piłsudskiego roz-} 
pęta’y zbrodniczą wojnę przeciw­
ko Zw. Raduieckiem", Lenin nta 
zmienił swego stosunku cni do na 
rodu polskiego, ani do sprawy me 
podległości Polski. O tvtn świad­
czy deklaracja iłacły Korrvtikzy 
Ludowych napisana ‘i podpisana 
pr:ez Lenina. „R K. L ośv. ad- 
cz3, że poetyka 2w. Radzieckiego 
w stosunku do PęSsii, wychodząc 
nie 7, przvpadkoWó^ch, chwilowych 
wojennych caf ctyptcmatyctaych
kombmasli, lecz z r.-czachwiar.ej 
zasady suinuokreślenia narodowe­
go, bezwarunkowo i bez znebnycn 
zasLzeżp# itzuawc. a- uzna c nie­
podległość i eu-#ercnt#ść Rzeczyr- 
pospolilcj Polskiej i to urge'-’'1 od 
(pierwszej ctiwili powstania rr-.st- 
v a j-olsfcicgo uważa za p-dstawę 
swych stosunków z Polską'

LTzwa’age i pcg\'i.enta e?ju- 
szn, braterskiej więzi między na­
rodami Żwir z :u k.ułzioc.acg) a 
naszym narodem — bęsizie r.ajlep 
flym ntzczanńji3 dzie'a i psmięci^ 
wieli iego Lenina — pąz^ac 
Polski.

Artykuł napisany specjalnie 
dła agebeji API

-: ,JP.i

Bernard Shain

’ eiimie
Jestem szczę I wy, że już jakie 

sześć lat temu, kiedy rczpowszre- 
chnlarrc przez piasę ang.eiską osz­
czerstwa o Leninie p.rzcsc:gnę:y 
nawet potwarz rozpowszechnianą 
o Washingtonie w roku 1730 - w 
napisie, jaki umieściłem na jed­
nej z moich ks ąic k, którą posta­
łem Leninowi, powitałem go wó­
wczas jako największego 
stanu Euiopy. Nie wątpię, ze na 
stąpi dzień, w którym w Londynie 
obok posągu Washingtona sianie 
posąg Leuma.
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BŁOTO i KREW Nß D OLA RÄCH
We wszystkich krajach świata 

masy pracujące czczą dziś świet­
laną pamięć Lenina, genialnego 
wodza i bojownika o wyzwole­
nie ludzkości z pęt niewoli kapi­
talistycznej

Nauka leninowska o klasach i 
walce klasowej, o rewolucji pro 
letariackiej i budowaniu socja­
lizmu oświetla drogę milionom 
mas pracujących w ich walce o‘ 
pokój i sprawiedliwość, o triumf 
leninowskich idei zbudowania 
społeczeństwa socjalistycznego-

W dziełach Lenina niemało jest 
wypowiedzi o imperializmie ame­
rykańskim. Wypowiedzi te brzmią 
tak aktualnie, jak gdyby były na 
pisane właśnie dziś.

Wkrótce po pierwszej wojnie 
światowej Lenin zwrócił się w 
swym znanym liście do robotni­
ków amerykańskich.

Ust vq robotników 
USA

„Miliarderzy amerykańscy — pi 
sał Lenin — ci współcześni właści 
ciele niewolników, zapisali szcze­
gólnie tragiczną kartę w krwą 
wej historii krwawego lmperializ 
mu, dając swą zgodę — ooojęt 
nie czy bezpośrednią, czy też po­
średnią, jawną czy obłudnie za 
maskowaną —ma zbrojny pochód 
bestii angielsko . Japońskich, któ 
*Y miał na celu zdławienie pier­
wszej repuDliki socjalistycznej".

Analizując istniejącą wówczas 
sytuację w USA, Lenin pisał, że 
„Ameryka stała się... jednym z 
pierwszych, krajów, jeśli idzie o 
głębię przepaści między garstką 
rozzuchwalonych, zachłystujących 
6ię błotem i lu-ksusem miliarderów 
z jednej strony, a milionami ludzi 
pracy żyjących stale na granicy 
nędzy — z drugiej strony".

Ta leninowska chaiakterystyka 
kl-s i sytuacji mas pracujących 
w Ameryce sprzed 30 lat stosuje 
się również do dnia dzisiejszego- 
Charakteryzując ofensywę reak­
cji przeciwko masom pracującym 
USA, zjazd Partii Postępowej pod 
kreśli} niedawno, że „obie partie 
zjednoczyły się w swej dwupartyj 
nej polityce, rozpoczynając akcję 
zniszczenia wolności. Partie te za­
kuły w kajdany ruch robotniczy... 
Potentaci monopolistyczni Amery­
ki... zachłystują się zyskami. A 
równocześnie radal rujnują na­
ród'**

Życie ber perspektyw
Jak wiadomo, monopoliści USA 

przekształcili Amerykę w pań­
stwo policyjne. Przy pomocy ter­
roru i zastraszania, antyrobolni- 
czych ustaw i okrutnych prześla­
dowań ludzi postępu, prz^ pomo­
cy „badania lojalności" i hanieb­
nej polityki dyskryminacji raso­
wej, usiłują oni zmusić do po*;,u 
szeóstwa masy pracujące Amery­
ki, zdiawić rosnący ruch sił po- 
stópowych. Pragnąc zahamować 
nadchodzący kryzys gospodarczy,
■ jednocześnie zapewnić l u*pra 
wiedliwtć wzrost swych zysków, 
monopoliści amerykańscy chcą 
ogłupić lud pracujący swą propa­
ganda militarystyczną. Wzniecają 
oni psychozę wojenną, świadomie 
stwarzaja koniunkturę wojenn». 
Inflacja i wzrost cen na artykuły 
pierwszej potrzeby nieustannie ob 
niżą poziom życiowy mai... Ponu­
re i pozbawione perspektyw jest 
Jotro przeciętnego Amerykanina.

Lenin zwrócił uwagę na cynicz 
ne oświadczenie rewnego organu 
prasowego miliarderów amerykań 
skich, który stwierdzał, że mając 
dolary i banki będą oni „panować 
nad światem" Lenin zatrzymał 
się specjalnie na tej „cynicznej 
amerykańskiej wypowiedzi zaro­
zumiałego i rozzuchwalonego mi­
liardera’, będącej jaskrawym do­
wodem zbójeckiego charakteru 
Imperializmu amerykańskiego.

Słowa dzisiaj aktualne
Podsumowując wyniki pierw­

szej wojny światowej, Lenin 
stwierdza, że miliarderzy amery­
kańscy, ci najbogatsi na świście 
ludzie, żyjący bezsprzecznie z da­
la od teatru działań wojennych, 
„wzbogacili się najbardziej ze 
wszystkich" „Uczynili oni swymi 
wasalami wszystkie, nawet naj­
bogatsze kraje" — pisał Lenin. 
„Zagrabili oni setki miliardów do 
larów, 
nieją

Lenin o imperializmie amerykańskim
świata, z kużdym dniem rosną i 
wciąż jeszcze nie zaspakajają 
Ich niezmiernych apetytów.

Obłudne frazesy
Lenin niejednokrotnie demasko­

wał pełną hipokryzji propagandę 
imperialistów amerykańskich u- 
krywających swe grabieżcze, egoi 
styczne cele pod obłudnymi fra­
zesami. „Chełpiąc się wolnością, 
równością i demokracją w swym 
kraju burżuazja amerykańska w 
rzeczywistości oszukuje naród".

W naszych czasach „humanitär 
ni" miliarderzy, uciekając się do 
krzykliwych frazesów na. temat 
„pomocy", prowadzą swą bez­
względną politykę ujarzmienia 
narodów Europy. To o nich .mó­
wił Lenin:

Anglia i Francja zwyciężyły, 
ale są one niewypłacalnymi dłuż­
nikami Ameryki, która uznata, że 
jakkolwiek Francuzi i Anglie^ 
uważają się za zwycięzców, tylko

ona zgarnie za pomoc okazaną 
podczas wojny śmietankę i otrzy­
ma lichwiarskie procenty. Ma to 
zagwarantować fioła amerykań­
ska, która rozbudowuje się i prze­
ściga swymi rozmiarami flotę an­
gielską".

Siowa te zachowały dz,iś„talą 
swą wagę. Teraz, tak jgk w owe 
lata, o których mówił Lenin, Ang­
lia i Francja są dłużnikami mono­
polistów amerykańskich, ä „po­
moc’’ bankierów amerykańskich 
udzielana w ramach „planu Mar­
shalla” coraz bardziej zaciska pęt 
lę na szyi mas pracujących kra­
jów marshallowskich.

Lenin piętnował tych „wodzów" 
związkowych j prawicowych „so­
cjalistów > na których opierają 
się w swej polityce ekspansjoni- 
ści-

ftozbijacze rucha 
robotniczego

„\V krajach kapitalistycznych 
spośród kierownictwa związków

zawodowych — pisał Lenin — 
kapitaliści zwabiają i przekupują 
najbardziej nieliczne, nikczemne 
jedncsikl po to, by w społeczeńst­
wie kapitalistycznym zajęły one 
miejsce w charakterze wodzów/ 
klasy roboiniezej". — Socjaliści 
amerykańscy nazywali tych lodzi 
„robotniczymi kapitanami" Lia-ty 
kapitalistycznej.

„Zasługują na wieczną wzgar­
dę... chamy socjalizmu międzyna­
rodowego... lokaje moralnaćci bur 
żuazyjnej'' — pisał Lenin. — Te 
gniewne słowa mierzą bezpośred­
nio we współczesnych anglo-ame- 
rykańskich rozbijaczy ruchu ro­
botniczego, we wszystkich łych 
Beyinćw, Attlee, Blumów, Giee- 
nów, Carey'öw, Brownów 1 ich 
przyjaciół, zdaradzającyrh intere­
sy narodów na rzecz amerykań­
skiego kapitału monopolistyczne­
go i za jego dolary-

Jak wdadomo, podporządkowa­
na imperializmowi amerykańskie 
mu prasa, nauka, literatura i sztu 
ka służą jego zaborczym celom.

Niejednokrotnie Lenin rlemaskc»- 
wat reakcyjną istotę „prac" uczo 
yryfh, literatów, dziennikarzy 
innych rzeczników' burżuazyjnej 
cywilizacji i kultury, którzy sprze 
dali się za dolarv Właśn.e o' Be 
go rodzaju cywilizacji pisał Le­
nin. „Cywilizacja amerykańska 
polega na tym, aby grabić ile wie 
zie”

„Nadzwyczaj ważne — p.sał 
Lenin w innym miejscu .— są 
wszystkie materiały, cioiyczące 
Stanów Zjednoczonych Ameryki. 
Staje się bowiem wtedy jasne, że 
t zw. „współczesno demokracja” 
nie jest uiczyin innym, tylko 
wolnością głoszenia tego, co jest 
korzystne dla burżuazji, a korzyst 
ne dla niej jest głoszenie najbar­
dziej reakcyjnych idei... obskuran 
tyzmu, obrony wyzyskiwaczy lid”.

Te właśnie reakcyjne idee gło­
szą i dziś apostołowie imperinliz 
mu amerykańskiego. Oto dlacze­
go wszyscy postępowi* ludzie na 
świecie muszą zachować nadzwy-

NAD1EŻDA ARALUWTEC

Lenin o równouprawnieniu kobiet
Minęło 25 lat cd śmierci Władi­

mira lljicza Lenina, wiełk ego wodza 
i przyjaciela pracujących całego 
świata. Żyją jednak jego .idee, które 
stały się sztandarem, całej postępo­
wej ludzkości.

Corące współczucie dla wszyst­
kich gnębionych ‘i wyzyskiwanych 
wraz z głęboką znajomością praw, 
rządzących społeczeństwem, uczyniły 
z Lenina bojownika o wolność i rów 
nowprawweraie kobiet.

Słowa LenTia, wyp-jwiedzaue je­
szcze w 1919 r., są dz ś nadal aktu­
alne :

„Oświata, kultura, cywilizacja, wo! 
neść — te wszystkie szumne, słowa 
łącz się we wszystkich kapitalisty­
cznych i burżuazyjnych republikach 
świata z podłymi, brutalnymi usta­
wami o nierówności kobiet, obrażają 
cym i ich godneśj".

Związek Radziecki i kraje demo­
kracji ludowej służyć mogą przykła­
dem, potwierdzającym wielką prawdę 
życiową idei Lenina o oswobodzeń u 
kobiet.

Rewolucja Październikowa dala ko­
biecie rosyjskiej pełne polityczne i 
społeczne równouprawnień e. Już w 
pierwszych miesiącach swego istnie­
nia rząd radziecki przekreślił wszy­
stkie ustawy, ograniczające swobodę 

równouprawn «nie kebiet. Kobieta 
otrzymała ustawowo równe praw>a 
we wszystkich dziedzinach zveia poll 
tycznego, gospodarczego i kultural­
nego. „Było to jedno z naszych p’er- 
wszych i ważą ejszych zadań" — po 
wiedział Lenin w jednym ze swvch 
przemówień w 1919 r. <

Lenin uważał jednak ustawową zró 
wsianie w prawach kobiet i mężczyzn 
za pierwszy krok na drodze ich istot 
nego wyzwolenia j równouprawnie■ 
oia. Dalej nastąpić musiała zmiana 
systemu gospodarczego przy najszer­
szym i czynnym udziale milionów ko 
biet.

„Dla całkowitego wyzwolenia ko­
biet i pełnegc ich równouprawnienia 
konieczne jest —■ mówił Lenin -- 
stworzenie gospodarki społecznej i

udział kobiet w ogólnej oracy w_y 
twórczej. Wtedy kobieta zajmie ta­
kie samo miejsce w społeczeństw e, 
:k mężczyzna .

W ton sposób przebudowa calei go 
spodarki narodowej na nowych za­
sadach socjalistycznych, «warzenie 
wielkiego p-fzeTfTyslu i kolektywnej 
gospodarki rckiei stało sie poJsSjyą 
faktycznego wya.v&lerea kobiet i u- 
dz ąiu mas kcbtecych w pracy »po- 
icczncj.

Wladim’r lljicz Lenin słusznie u- 
ważał, że kobieta nie maże być zrań 
knięta jedynie w kręgu swej własnej 
rodziny i gospodarstwa domowego. 
Powin-ua i może stać s ę pełrrcwattcś 
cicwvm pracownikiem i brać czynny 
udział w budowli e nowego ustroju 
społecznego. Charakterystyczny dfc 
położenia kobiet w Związku Radzk-c 
kim jest jch udział w gospodarce pań 
stwewej. W 1929 r, w gospodarce 
naroAcwtj zatrudnionych było* 3.1521 
kobiet. 1940 r. w przededniu woj 
ny w różnych gałęziach przemysłu 
pracownio już 11 milionów kobiet, 
tj, ckclo 40 proc. wszystkich zatru­
dnionych w gospodarce narodowcu

Przeszło 'dwa miliony kebiet pracu­
je na pclu ośw atowvm. Ilość kobiet 
inżynierów i techników wynosi 250 
tys ęcy, lekarzy 13ó tysięcy. Dzie­
siątki tysięcy kebiet pracuje na polu 
naukowym.

Y(i walce o istotne równouwawrf e

nie kobiet Lenin przywiązyw ii ogro­
mne znaczenie do ich masowego u- 
dzialu w rządzeniu państwem W 
odezwie do robotnic moskiewskich w 
1920 r. Leń n pisał: „Zrównanie w 
prawach nie stanowi jeszcze równoś­
ci w życiu Trzeba, aby kolbieta-robot 
nica korzystała nie tyjlko z ustawowej 
ale istotnej, życiowej równości z męż 
czyzną. Dlatego konieczne jest, aby 
kcbdciy-rcbotrjlce brały ceraz w ęk 
szp udział w kierownictwie przedsię­
biorstw' i w rządzeniu pańshweni .

Związek Radziedci wy pełń1 a w ca 
łe.j rozciągłości ten testament Leni­
na. Kohiety-rcbctnice, chłopki i 
przedstawicielki titeJłgen-cji i gospo­
dynie domowe — biota czynny li­
dzie! w rządzeniu państwem. W 
skład Najw'yiszej R/idv ZSRR wcho­
dzi 277 kobiet. W Najwyższych Ra­
dach związkowych i autonomicznych 
republik zas ad a 1700 k_Miet. 'Na­
wie pół miliona kebiet jest członka­
mi m eiscowych rad.

Lenin uzależniał' powodzenie dzieła 
wyzwolenia kobiet od ri eustaraiej tro 
ski o kobietę-mafkę i dziecko.

„Stołówki, żLbki, przedszkola — 
eto środki — mówił Lenin — które 
mogą uczynić kobietę wolną, mogą 
żnin ejszyć i wyeliminować zupełnie 
jej nierówność w stosunku do męż­
czyzny w' dzlcdzirJie pracy i w życiu 
społecznym".

Rząd radziecki corocznie asygnuje

olbrzymie sumy na ochronę z.drcwia 
matki i dźecka, na pomoc dla kobiet 
obarczonych licznym potomstwem , 
matek samotnych, na utrzymanie .n- 
stytucj.i dziecięcych, W roku 1947 
wydatkowano na te cale 10 miliardów 
ritbłi.

Ochrona macierzyństwa « opieka 
nad dzieckiem stwarza m-ocn-e pod­
stawy i gwarancje dla rown/upraw­
nienia komet, czyn,l z nich aktyw­
nych członków społeczeństwa w kul­
turalnym i gospodarczym życiu 
kraju'.

Olbrzymi rozwój bndcwnictv'a 
mesikarriowego w ZSRR, zarówno w 
miastach, jak i na sv.;i, gazyfikacja i 
clelctry fikacja mieszkań, rozszerzenie 
sieci handlowej przyczyniają się w 
znacznej mierze do wyzwoleń a ko 
biety od nieproduktywnej pracy w 
gospodarstwie dccnowvm, oszczędza- 
ją jej czas, który wykorzystać może 
dla pracy społecznej i jr.veg* rozwoju 
kulturalnego.

Związek Radziecki pierwszy wpro­
wadził w życie proste a jakże wznio­
słe pcwiedzen e Lenina o tym, że 
każda kucharka powinna nauczyć się 
szatki rządzenia. Urzeczywistnił on 
odwieczne i dotąd nicziszczałne ma­
rzenie kobiet, o wyzwoleń u społe­
cznym.

(Artykuł napisany specjalnie 
dla AP1I.

czajną czujność. Oto dlaczego 
konieczne jęst, aby dawali oni 
opór kłamliwej propagandzie 
przywódców amerykańskich, roz­
powszechniających oszczerstwa 1 
insynuacje pod adresem wzrasta­
jących i umacniających się sił 
antyimperia,.stycznych na całym 
świecie.

Ma równi pochyłe]
Lekcje historii nicżtego nie nau­

czyły amerykańskich podżegaczy 
wojennych. Warto w związku z 
tym przypomnieć słowa wypowie­
dziane przez Lenina po pierw­
szej wojnie światowej; „Widzimy 
— mówił Lenin ■— Jak Anglia 1 
Ameryka — ltraje mające więcej 
niż inne, możliwość pozostania re­
publikami demokratycznymi — 
tak samo jak Niemcy swego cza­
su, dziko i bezsensownie zagalono 
wały się i dlatego tak samo szyb­
ko, a może jeszcze szybciej, zbli 
żają się do tego końca, do które 
go 7. takim powodzeniem doszedł 
imperializm niemiecki. Najpierw 
niesłychanie nnpęczniał zagarnia­
jąc trzy czwarte Europy, natych­
miast polem pękł i pozostawił po 
sobie cuchną™ odór. Do takiego 
końca pędzi teraz również impe- 
rializ.ni angielski i amerykański".

Ostatnie wydarzenia coraz wy­
raźniej i w sposób coraz Bardziej 
przekonywujący wykazują, że im 
perialiści amerykańscy wywohi 
ją swoją polityką powszechną 
nienawiść narodów, w tej .liczbie 
również swego własnego narodu, 
Jak twierdził Lenin „robotnicy 
amerykańscy nie pójdą za burżua 
zją..’. ("Utwierdza mnie w tym prze­
konaniu cała historia światowego 
i amerykańskiego ruchu robotni­
czego"

Sąd pad korafrolą 
bogaczy

NOWY JORK (PAP), W ^ dal­
szym c ągit procesu 12 przywódców 
Amerykańskiej Partii Komunistycznej 
ujawniło się dążenie sądu i prokura­
tury cło wykorzystania wszelkich mo­
żliwych Promów prawnydh w celu o- 
graniczenia praw oskarżonych :j po­
mniejszenia politycznej doniosłości 
procesu.

Gad uchylił się od powzięcia decy. 
zji w sprawie zastrzeżeń obrony orze 
c.vrkt składowi ławy przysięgłych.

Adwokat Gladstcin stwierdził, ii 
lawa przysięgłych nic reprezentuje 
narodu amerykańskiego. Przy istnie­
jącym obecnie systemie wyborów z 
amerykańskich sądów przyrieg'vch 
wyłącza się z reguły robotników, Mu 
rzyuów oraz przedstawtcreli innveh 
„niewygodnych1' grup politycznych } 
rasowych. W ten sposób sądy przy­
sięgłych znajdują się cod kontrolą 
bogaczy.

Gfay riomacp s‘ę 
odbudowy 

floty niemieckiei
WASZYNGTON (PAP) — Ko­

respondent PAP dowiaduje się ze 
źródeł poinlormowanych, że gen. 
Clay wystąpił do Waszyngtonu z 
wnioskiem o odstąpienie od posta­
nowień umowy poczdamskiej, do­
tyczących niemieckiej marynarki 
handlowe). Wniosek Clay'a doma­
ga się odbudowania niemieckiej 
floty handlowej wbrew tym posta­
nowieniom.

Plan Clay'a wywołuje liczne 
komentarze w waszyngtońskich 
kolach rządowych. Niemcy amery­
kańscy nie kryją swego zadowo­
lenia

Wniosek Clay'a pozostaje nie­
wątpliwie w związku z raportem 
Humph.rey'a, zalecającym podwyż- 

a na każdym dolarze wid-jsTenie poziomu produkcji stali w 
slack' b’ota... Na każdym Niemczech zachodnich i zreduko-

Świetlice robotnicze dla wsi
Tylko dobry repertuar ui zespołach zuiiązkouiych 

spółzawodniciwo pracy

ąesu zbli 
do mas

dolarze widnieje grudka błota po 
została po „zyskownych" dosta­
wach wojennych"...

dolarze widnieją 

brzmią dziś te

„Na każdym 
ślady krwi’-...

Jakże aktualnie 
ełowa Lenina!

Dolary amerykańskie zbroczone 
są dziś krwią bohaterskich bojow­
ników Chin, Grecji, Indonezji, 
krwią górników francuskich.

Erudne zyski monopolistów, pły 
nące z okazywane] w ramach 
dostaw planu Marshalla „pomocy" 
dla wszystkich sR trakcyjnych

warne programu rozbiórki fabryk 
niemieckich. Należy przypuszczać, 
że wniosek ten spotka się z opo­
rem Francji i Wielkiej Erytanii.

NOWY JORK (PAP) — „Jour­
nal of Ccmmerce” donosi, że 
Związek Zawodowy Marynarzy, 
należący do CIO i armatorzy ma­
ją złożyć w Departamencie Stanu 
protest przeciwko planowi amery­
kańskiego gubernatora wojskowe­
go w Niemczech Clay'a, przewidu­
jącemu zniesienie postanowień 
poczdamskich, ograniczających że­
glugę niemiecką i budownictwo 
ci alków w Niemczech.

Przed kilku dniami cJbyła s ę w Okręgowej Ko/nii l Związków Za- 
• wod-owych konferencja oświatowa, r.a której kierownik wydziału Dobrzyń­

ski przedstawił plan pracy oświatowej na rok 1919. P.crwsza część tego 
pknu obejmowała prace wyłącznie oświatowe, o których już pisaliśmy 
w na-zym piśmie, obecnie omawiamy drugą część planu, dctyczącą prac 
artystycznych 1 współzawodnictwa pracy w świetlicach robotniczych.

słąc w eczói* literacki z dyskusją. 
Wieczory bleradcie mają na 
żetre inteligencji twórczej 
rcbctnłczych.

W celu uoowszccbniema muzyki 
opracowany będz e plan koncertów 
rozrywkowych, które przez rtoipiiło- 
wanie trudności przygotowywać bę­
dą odbiorcę do muzyki wartościo­
wej. Koncerty w wykonaniu zespo­
łów zawodowych będą się odbywa­
ły również w powiatach.

Teatr zawtidcwy ma do spełnienia 
ważną rolę. Robotnicy coraz cześc e; 
będą chodzili do teatru zespołowo, 
a omawianie sztuk w świetlicach 
przed i po przedstawieniu przygotu­
je widza dla teatru. Przewiduje się 
taikżę zb orowe uczęszczanie do kia 
na filmy 'o wartości wychowawczej.

Prace autystyczne będą się ściśle 
wiązały z oświatowymi. Ten kto bie­
rze udział w widiowislku scenicznym,

- Na p erwsze miejsce wybija się fu 
zagadi«,en> repertuaru. Dc-tycbczaso 
w, repertuar zespołów robccnfczych 
był często godny litości a nawę) 
sźlłcodllkw. Nie możemy pozwalać dtu 
żej na wy stawia nie tęga rodzaju 
sztuik jak „f-Jcc poślubna z przeszko­
dami" Doborem właściwego reper­
tuaru dla świetlic ■obotn’.czych zai- 
mie s;ę Komiisin Centralna Związ­
ków Zawodowych. Idea teatru o- 
chotniczcgo zestala w praktyce wy­
paczona. Obserwuje się półzawo- 
dawstwo, wysuwanie gwiazd, którym 
przewraca się w głowic i które opu­
szczają sę w pracy zawodowej. "Te­
atr ochotmczv powinien być zespo­
łowy, powinien w szerokim stopniu 
uwzględniać śpiew i taniec ludowy'.

Z zagadirwervietn repertuaru W ążt 
się ściśle konieczność skontrolowa­
nia materiału śpiewaczego, muzycz­
nego i scenicznego i odrzucenia 
wszystkiego, co bezwarteśe owe. 
Trzeba do świetlic wprowadzić pie­
śni ludowe słowiańskie. Nowością 
będzie wprowadzenie materiału o cha 
ra.kterze satyry politycznej i społe­
cznej.

Kontakt ze wsie*
Większe robotnicze zespoły rrtv- 

styczn” będą wyjeżdżały z nrcdulk- 
cjami na wieś i do mijądtów pań­
stwowych w celu p .'Jit:eden:a kultu 
ralnego wrsi i nawiązania kontaktów 
z robotnikami rolnymi i ludnością 
chłopską. Każda świetlica będzie u- 
rządzała wieczory o charakterze roz 
rywJcowym dia swoich uczestników 
i ich rodzin. W większych zjkłn-

mrtsi wiedzieć, kto był jego anderem, 
w Jałciej epoce pisai i co chciał w' 
swojej sztuce powiedzieć. Zadaniem 
kierowników świetlic będzie równ eż 
wyławianie tadentów plastycznych i 
kierowanie ich do Ogniska Kultury 
PlaArcznej.

Przynajmniej w 4 m łs.tach nasze­
go województwa powstaną centralne 
świetlice d-la wszystkich związków 
ców. Będą to ośrodki nowego wycuJ 
wania utrzymywane po-zez Komisję 
Centralną Związków Zawodowych.

Szkolenie
związkowców

W r. 1949 OKZZ przystąpi tło 
wzmożonego szkolenia alclt wistów 
związkowych, k «równików świetlic, 
radców za'kladctwych, członków za­
rządów oddziałów. Półroczny plan 
szkoJenia w Szkole Wojewódzkiej 
ZZ przewiduje w styczniu i lutym 
kursy dla cztcnlków Komitetów Fol­
warcznych, as marcu dlla refę. eitów 
spółdzielczych, w kwietniu i maju 
dla referentów -ocjalnych i w czerw­
cu dla kierowników świetiic. Na kur­
sy te przyjmować się będzie tylko

waricścicnm materiał ludzki, MC-' za­
kładach pracy odbędą s-ę kursy dis, 
wszystkich członków TWiązków za- 
WGdowyoh, które podnrio-są ich war­
tość polityczną i społeczną.

Współzawodnictwo 
pracy w świetlicach
Współzawodnictwo pracy m ędzy 

świetlicami związkowymi odbywać 
się będzie na szerokiej płaszczyźnie. 
Przy kwakfdecwaiiiin śtyetlic brane 
będą pod uwagę nastepu'ace dane: 
estetyka wnętrza, orga.nlzacja czytel­
ni, uporządkowanie biblioteki (czy 
wyrzucono z niiej literaturę bezwar­
tościową), pracę kół samokształce­
nia i początkowego nauczania (jeśli 
jest potrzebne). O przodownictwie 
świetlicy stanowić bę dze, czy ia- 
vriązała cna -kontakt i objęła szefos­
two nad jjpuiną wilejska lub stacją ma 
szynową (cudno-sj się to do św etUc za 
awEns-owanych). Ważnym punktem 
współzawodnictwa jest zwiększenie 
frekwencji w świetlicach o 100 proc. 
Za realizację planu i za poziom 
świetlic odpewedziaina iest nie tyl­
ko OKZZ, sile i wszyscy referenci 
kulturalno oświatowi związków za-
wodcivych. (zg)

Domy pracy twórczej „2/^S-u“
B-rać artystyczna — poeci, literac’, 

kompozytorzy, plastycy — nie zaw­
sze umie dbać o swoje doczesne po­
trzeby, mimo, że na rów.ni z innymi 
ludźmi n>usi jeść i mieszkać, a tak­
że — wypoczywać. Związek Auto­
rów’, Kompozytorów ą V ydawcow 
„Zaiks", czuwający nad dziećmi muz, 
iak dobra mama, pomyślał i o tej 
ostatniej potrzebie. DzćęU; niespoży­
tej energii irspeiktocn głtńsnego „Za­
iksu", ch. Siari sława Yv'ojcicchovr- 
skiego, w nieztyjdąle krótkbn czasie 
zorganizowane zostały kolejno cztery 
Domy Pracy Twórczej „Zaiksu* — 

dach pracy projektuje się raz na miedwa w górach, w Sobieszowie i w

Zakopanem i dwa nad morzeni — 
w Ustce i Ustroniu Morek m. Fakt, 
że spośród czterech »domów, trzy 
znajdują się na Ziemiach Odzyska­
nych, przy czyni Dora Scbieszowsfci 
istnieje już od 1946, Dom w Llst-ce 
od 1947 roku — dowodzi, Jaką wagę 
przywiązują do tyoh Zdcm twórcy 
polscy.

W Zakopanem Dam Pracy Twór­
czej powstał w sezonie zimowym 
1948-49. Po dłuższych 'posziAiiwa- 
niach i starannej eliminaej. wyhór 
P3dł r,a „Mirabella", po-aiada-
iącą maksimum zalet. Wlla położo­

na jeat, nawet Jak na Zakopane, wy­
jątkowo pięknie, a pizy tvm dogod­
nie, cdüalona o kilkaset metrów za- 
ledw e od centrum miasta, pesiada 
kilka tarasów i z w ckszości ckien 
rozległy w1 dok na regle i Giewont — 

Domy Pracy Twórczej stać się uwż 
gą przy tvm również terenem spot­
kań i zbliżeń artystów słowiańskich 
w ramach mc wej, ożywianej współ­
pracy bratnich narodów'. Już latem 
toku 1948 w. nadmorskich Dourach 
Pracy Twórczej „Zaiksu" gościli 
przedstawić ele świata artystycznego 
czechosłowackiego.
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Są ludzii 
Polsce 
rodzaj
procentowe napoje, pod względem zawartc.ćci

ą ludzie, _którzy propagandę za wzmożeniem spożycia piwa w 
tnaictują ra rówsi z propagandą spożycia alkoholu. Tego 

a-lU P( ław-enie sprawy jest fałszywe i niesłuszne- Wysoko-
alkoholu

Wysoko
przynoszą

Państwo nasze, które coraz ener Istniejące w Polsra obfecnie
gicznej poczyna zwalczać nadinier 
ny u nas alkoholizm podnosząc ce 
nę wódki, równocześnie obniża ce 
n<? piwa, pragnąc nakłonić Syo’e- 
.czańslwo do spożywania więk­
szych ilości tego rozpowszechnio­
nego w wielu krajach europejs­
kich napoju- Dla przykładu moż­
na podać ł?e rekordzistami są pod 
tym względem Eelgowle, EL-ypija- 
H.cy rocznie aż 1C7 litrów na gło­
wę. Uchodzący za „piwoszów" 
Niemcy ograniczają s;ę do 74 Ili­
rów. Francuzi, może łe względu 
na konkurencję wina, wypijają po 
33 litry, nie wiele im pstępują 
Czesi i inni-

Ka szsryngi kzfizLi 
wśr&tf pmsazüw

W Folsce korsumeja piwa wylia 
ZywaJa w ostatnich lalach stały 
spadek, niestety na korzyść nisz­
czącej zdrowie narodu wńdin. Kie 
dy w r. 1012 przeciętny Polak wy­
pijał 34 litry piwa ta już w reku 
1327 ledwie 6 litrów, a vr" roku 
1938 ITo 4 litry. Po wojnie w 
roku 1047 doprowsddjWcńny l}»"- 
sumeję do poziomu 5,8 litra ni yło 
czę.

Pian gospodarczy m rok 1949 
przewiduje wz'-®st produkcji w po 
równaniu z rcykiem 1948 o 33 proc-

browarów wyprodukuje ogółem 
1.795 tys. hektolitrów piwa, z cze­
go na produkcję państwową przy 
padnie 1.612 tys hektolitrów. Da 

JtcFna głowę ludności 6,5 litrów, 
czyh, że ciągle jeszcze będziemy 
kroczyć na «zarym końcu piwo­
szów europejskich. Ale nawet i 
ten vrzrost nie wyczerpie możliwo 
sei produkcyjnych naszych browa 
rów: możliwości te wynoszą pra­
wie 3,5 mil hektolitrów, a więc 
wykorzystane są ledwie w poło­
wie.

Wzrost konsumeji piwa Jest mo 
że nie pierwszoplanowym, ale waż 
oym zagadnieniem gospodarczym- 

Miller na lamach „Przemyślu 
Spożywczego" cytuje szereg waż­
kich argumentów, które godzi się 
tozpatrzeć.

Mftiardcr&a zyski

Np. odbiór od rolnictwa 63 tys. 
ton jęczmienia ton chmielu.
Był roprawda okres, zaraz po 
wojnie, gdyśmy musieli ograni­
czać z powodu niedoboru zbóż do 
stawy jęczmienia dla Przemysłu 
Fermentacyjnego. Obecnie wzgląd 
ten wobec dobrych urodzajów od­
pada. Przeciwnie, stworzenie dla 
rolnictwa pojemnego rynku zbytu 
na jęczmień w kraju jest rzeczą

się tylko 5,3 F,naprawdę pożyteczną. Nie nale­
ży również zapominać, że produkll.,’ a" łodzianin 3,9 
eja piwa zatrudnia 6-400 osób, liczi nir I n:-7p4r.r,-iwi 
bę wcale pokaźną. Pozo tym zys 
yi Bć-rfcu państwa w roku ubieg­
łym z produkcji i f.keVzy wyrüc's- 
ly 2,5 miliarda z!. Poważna to 
kwota, która wiana wzrastać, sra 
nowląc ekwiwalent za malejące do 
chody z Monopolu Spiiytosoweyo.
Drugim zyskiem dla kraju jest eks 
port słodu, którego wartość wy­
niesie fiCO tys. dolarów, wpływa­
jąc na polepszenie naszego fcilan- 
su handlowego. Wreszcie krowa 
ry są dostawcami niezłej paszy.

Kto tia ?
Moznabv do-dać, że spożycie lo 

w naszym kraju układa się dość 
nierównomiernie.

Krakowianin wypił 4? roku ub. 
aż 8 9 litra,, sekundował mu dziel

poznaniak — 4,4 
]. Najskrom­

niej przedstawiało się spożycie w 
woj. kieleckim i białostockim, wy 
nosząc zaledwie 2,8 1. i 1,8 l Sto 
sunkowo więcej wypijają piwa o 
środki miejskie od wiejskich, któ­
re używają go jedynie w wyjątko 
wyeh okolicznościach. Nie ulega 
wątpliwości, że wzrost konsusc- 
rji piwa stoi w znacznym związ­
ku- przyczyn o w/n z pożądanym 
zmniejszeniem się spożycia wód­
ki.

Gdy rosnąca prod, rolna bez 
Większego trvrcki i uszczerbku zdol 
na będzie zaspo-kclć potrzeby na 
szych bJwarów, przemysł piwo­
warski w Polsce, mający piękno 
tradycje, praPaltttJęcy w ewoim 
czasie poważne ilc£cl piwa dla kra 
■i i ra eksport, posuszą Eto do 
tych . tradycli nawiązać, dctlarczu

Pisę? rozbsdjwy !Mu SuesHśegy
Z?.rz 1 karała Sueskicgo /''i' rdr ł czlcry projekty konst- 

rukcyjnc, opracowano celem przyśpieszania ruchu w Kanale oraz 
powiększ opia portu w Tort - Said. Najważniejszy z tych projek­
tów przewidu'o budową drugiego równoległego kanału ra prze­
strzeni (5>„-\miu raił, w pobliżu miejscowości Bellsh między V- 
jvBntara i Ismailia. Odnoga la rezwoh ra przeprowadzenie przez 
lo •"itjscc konwojów z pó!aac,i 1 z południa tez zatrzymania 
ttalkćw po drodze.

, jąc non taniego, pMywruęjo, a nie 
nie Ślązak, wrocławianin, podczas! rziicdlltvezo dla zdrowia rapc-ju. 
gdy już warszawiak zadowolił i "* Kn*

Tysiące krzeseł
my

W I kwartale 1949 i wśród 1 Krzesła -pochodzą z fabryk ca- 
naszego eksportu do Brytanii, Jego kroju: Goócicina, Radomska

itd. Centrala Handlowa Przcmy-przewidziana jest m. in. wysyłka 
mebli. Na 'razie wysyła się krze­
sła gięte, w stałych partiach po 
około 8000 sztuk tygodniowo do 
Londynu i Hull na statkach regu­
larnej linii. M. in. partię krzeseł 
załadował ostatnio „Lublin" i 
„Warmia", odchodząc z Gdyni do 
AngITi,

■— 10 modeli —
codziennych

SUKIEN
MODA i ŻYCIE
itr 3 PRAKTYCZNE

1i‘B

Żegl arsfw© sportem dla wszystkie!)
własność klubu — „Korsarł, od­
naleziony w Łożyskach 'i sprowa­
dzony ra przystań klubową przy 
twierdzy Wisloujś-cia naprzaciw 
BŁirego Portu.

O „Korsarzu", „najpiękniejszym 
jachcie na Bałtyku" wspomina w 
jednej ze rwych prac ojciec pol­
skiego .żeglarstwa, gen. Mariusz 
Zaruski.

Poza wymienionymi jednostka­
mi do P.,K. M. nateży Albatros" 
własność oddziału w Elblągu.

2,5 let pracy

ObecrJe jedynym punktem, w 
Kanale Su-ąskim, gdzie możliwe 
jest wymijanie się statków, jer! 
Jezioro Gorzkie, natomiast na 
diugiej przestrzeni od Port Said 
do Is nr cilia statki muszą ze. trzy- 
mywać się przy brzegu, aby umoż 
liwić przejście innych jednostek. 
Powoduje to znaczne opóźnienie 
i zwiększa możliwość zmierzenia, 
co jest szczególnie niebezpieczne 
obecnie, gdy z Kanału korzysta 
coraz więcej dużych zblcrpikpw- 
ców, wiozących paliwa płynne z 
Zatoki Perskiej. Mowy ktrnał bę­
dzie przekopany przez pustynię 
po wschodniej stronie obecnego,

rCr* 3 —
ŚWIATA i POLSKI - 

Przcglt-du fäip-Jr/Mrsitawsgs

numer ten zawiera między innymi: 
Pn expor.e premiera Cyrankiewicza 
EDMUND BORA 

— Demokratyczny pokój a Pas- 
Amerit ana 

OSKAR LANGE 
— Orgarrzacja NaAflów Zjed 
noczonych w roku 1948 

STANISŁAW ERODZfi 
— Strategia klęski imperialisty­
cznej

K. V/ÖLICKI
Spisek przeciw Indonezji 

GILBERT BADIA
— Afera ko-upcyjna v.-e Franci; 

LUIGI LIBERO
— Kłopoty ministra Slorzy 

ANTONI ROMAN 
— Rz»l oka na polską polityk,-?.■ 
urr-ów handlowych w r. 1948. ! 

Kalendarz Wydarzeń roku 1S43. 
IV Niemczeć i i o Niemczech. — 
Ryznes pani Thomnsop — Fakt 
Atianlycki w prasie światowej. 
16-B

naw odległości 60 — 70 km 
południe od Port - Said.

Niezależnie od powyższych 
prac, przewiduje się pogłębienie 
ca’ego kanału o 50 centymetrów, 
powiększenie basenu Husseins w 
Port - Sald celem «tworzenia 
stanowisk dla dalszych 18 stat­
ków, v/reszcie — rozszerzenie o- 
bacnego miejsca postoju statków' 
w Ismailia. Wykonania wszyst­
kich tych projektów trwać będz:e 
przez długie lata. Samo pogłębie­
nie Kanału wymaga usunięcia o- 
kolo 600 miliomów metrów sześć, 
skalistego gruntu.

Od azasu wojny ruch w Kanale 
Suesklm wzrósł z przeciętnej ilo­
ści 17 statków dziennie do 24. Po 
orzeproWadzeniu zamierzonych ro 
bot, zdolność przepustowa Kana­
łu zwiększy się do 100 statków 
dziennie. la)

Piękny i zdrowy sport’ żeglar­
ski ciągle jeszcze u nas pozostaje 
sportem dla jednostek, L’czne 
kluby zrzeszają albo m-odz-eż 
(Klub Z. M. P., Harcerski, YMCA,
Akademicki), aifoo przede!awicieli 
wolnych zawodów, niejednokrot­
nie posiadających własne jachty.

Rzesze pracownicze: nauczycie­
le, urzędnicy, funkcjonariusze u- 
rządów, robotnicy itd, reprezentc- 
wani są w klubach bardzo nislicz 
nie.

Składa się na to wieże przyczyn.
W. in- odstrasza ’wpisov/e i skład­
ki członkowskie, które- klub musi 
śoiągać, by utrzymać i uSifpeTliać Fe'.sU Klub Morski, Ltiry w gór 
sprzęt Mala ilość taboru, a za rarniaowaaym przez hitlerowców 
tom ograniczona ilość wyjazdów, Ctlafiafc* shispir.! w swych siere- 
w morza również nie Y/p’yvra ra-|jRr.ch pskfciclt żcclnrzy, rywalizu- 
chęcajrco na y/stęooryanie do Id lec z klubami ruar.-ieckimi, stracił 
bóvr. Dlaiego gouiym rock waty, vz czas« wojny widu spośród 
jsst postanowienie! Kub św iegla,--1 swych cz>n tików. Niemało ich zgi
skich nawiązania kontaktu z pnez-ł._______ _______________ ____________ .

^ czcgślaymi instytucj.am', vr cciu 
pozyskania szerokich rzesz praco­
wniczych dla syorh, óeglarckieyio.

Iastytucjs, przy ittśryrh zostaną 
utworzone sekc(c żeglarskie, mia­
łyby obowirzeóc moralny perua- 
gaś swym pracownikom przez u- 
CtZfsiflnie iżuber/i pomocy rrate- 
rkalleI dla zwiększenia ilości sprzą 
tu, taboru pływającego ild.

ną’o w Stutthofifi, m. in. koman­
dor klubu — Ziółkowski.

W 1946 r- klub został ponownie 
otiworzony, przejawiając dużą ak­
tywność. W 1347 r. zorganizowa­
na została wypraWa do pertów 
fluńskicli i szY/cclzkich Tżticgłego 
lata miały mlcisce dw'a rojsy peł 
nornorslde do Ustki, Darłowa, Swi 
ncujśc a. Ogółem w ub. roku od­
było s'ę 80 płyy./ań szkolcmowT'ch. 
Juchty klubowe w rejsach i ćwi­
czeniach po zatoce i morzu prze­
były 14.COD mil.

W nadchodzącym sezonie, w 
ćwierćwdeczo swmj pracy, Polski 
Klub Morski zaraUrzn jeszcze bar 
dziej się uaktywnić 1 uspołecznić, 
przez udostępnienie rzeszom pra­
cowniczym obcego im dotąd że­
glarstwa, jednego z najpiękniej­
szych sportów letnich. (m)

siu Drzewnego eksportowała wiąk 
sze partie mebli już*w reku 194Ö. 
W lalach 1947 i 1948 eksportowa 
no niewielkie ilości. Artykuły na­
szego przemysłu drzewnego do­
cierały n. in. i;a Piw. Malajski, 
do portów Wenezueli. Ferüe dyk 
ty wysłano do Aleksandrii i in­
nych portów.

Obecnie oprócz wysyłki do An­
glii wysyła się jeszcze pozostaje 
partie towarów z umów przeszło- 
rocznych. T (m)

ühgs w rrzesijśie stoczniawnu ÜS3

RUCH .^TATKÓW

Narwa Makler Ładuo. Sknd - 
Dokąd

Obrady Ssisalidó® 
w Gdypi

Pierwszy powojenny zjazd de­
legatów Związku Inwalidów Woj 
RP Okręgu Gdańskiego z udzia­
łem przedstawiciel Zarządu Głów 
no jo Zw. Inwn Wojeń, odbędzie 
się w niedziele 23 bra. o godz. 10 
w sali MRN w Gdyni.

Na zjeździe zostaną z'ozone 
sprawozdania, omówione zagad- 
jąenia ideov/o - polityczne, opieki 
i lecznictwa, oraz dokonany wy­
bór władz, sąclu koleżeńskiego i 
k-omisżi rewizyjnej. (mel)

^ Najsiarasy
klub ieqlcrski

na Wybrzeżu, „FoIol f^KIub Mor­
ski’’ z Gdańska, który w b. roku 
obchodzi 25 lecie sw’cgo iSSrieui-i 
realizuje już tą postano-,vier..’a.

Wykonując uchwałę nowziętą w, 
grudniu jako Czyn Kongresowe i zagranicznym, kterveh ceny kalku

PrzyznćManie subwencji ftądb- 
v/ej armatorom USA, obsługują­
cym zagraniczne Lnie żeglugowe- 
6ta'o się powodom pewnych kom 
plik^cjf Y7 kalkulacji amerykań­
skiego przemysłu stoczniowego. 
Armatorzy niesubwencjon-ro-ani 
których kalkulacja amortyzacji 
eietkSw jest — rzecz prosta — 
mniej korzystna, nie są w sfame 
piacłe obecnych wysokich cen, o- 
bowiąaującyci na stoczniach ame 
rykańskich. Żądają oni przyzna­
nia im spocjairtfch zniżek, grożąc 
udzielaniem zamówień stoczniom

SQopularyzuwairie żcgiorsftra 
wśród pracy — nar/i-izuł koniaki 
z Przedsiębiorstwem Rob ’ t Czer­
palnych 1 Inżynieryjno Morskich.

Jeszcze przed otwarciem sezo­
nu, w zimowych miesiącach, Pol­
ski Klub Morski uruchomi kursy 
przygotowawcze wprowadzając no 
wo przyjętych członków w taje­
mnice sztuki żeglarskiej, uczrc 
robót linowych itd, które przyda­
dzą się również w zajęciach zawo 
dowych.

Przedsiębiorstwa ze swej silo­
ny obiecały przydzkejić szalupy 
do nauki wiosłowania. Ject też 
nadzieja, że słę uzycka nowy jacht 
Przyda on s'ę klubowi, ktćiy po­
siada 3 czynne jedfiosk: pe nernor 
skiego „pirata" — zdobyy/cę II na 
grody w regatach kwißfnioyrych 
ub- roku (na Zatoce' Gdańskiej) i 
2 mniejsze — „Kondotiera” i „Ma 
rylę”.

W nadchodzącym rezorm przy­
będzie jeszcze po remone’e czwar

luja s.ę d’a klientów' dolarowych 
nieraz o 70 proc. tar.ej.

Oczekiwać należy, iż nowemu 
Kongresowi przedstawiony zosta­
nie wniosek o przyznanie specjał

l.Ślepa uiltzha“
świetna povricćć czeskiego autora
WACŁAWA RZEZACZA

s'ę w '

»Rictipc'icüSej«
' w najbliższym czasie. 

Dziennic polityczno gospodarczy

r C ff S5

ty jacht. Jest ta przedwojenna,objętość:.

« 4! J
tzychodzi od 15 bm. 

w nowym formacie i cy/ięk

i:

Od godz. 15 daia Iż. I. d„ nadj 15 Sn's 
20. 1. 1949 roku

GDYNIA: — fia wejściu;

CAiitia dim. p-alticą busty 
G. Maersk dun R. i B.jtjwty1 
Joseph I CaDip Agmor iturv. 
am.

Ławica poi
Fal kun dun.

G. SegTel szw.

13892 
i B ńl. 50 

^ama Id rot n. 
It 43

‘•iavig. I —
— na wy]£du:

l^v'erja

jAnieryV^ 
I Folo wy 

Dania

Promn norw, |R. i B Iw. ?P31 iFrancja 
Blodd norw, (-Mavier.' |w. 2D57 Dania
Scandinavlc fin FoF.bip jw. 3f»r3 Frsncja 
Othem 82W. tBallship w. 839 .Szwecja
GDASSK: __ na wej^ciu;

Noi co dun. jP-Mtica Imisly
Rnuken szw. (BaBshipIpusty
,T. Joansson sz\ ff;rh. (pusty 
łlasting szw. lFolship {pusty

Kopenhsr 
Slifa '

na wyjściu:

A^fra dun.
Ak Pa wio w 
radź.

Baltic S7/4V. 
Cym brio dun,

R.. t B. 
Naviy.

PcibnI

w. 4773 jDania

v/. 485fi -Libawa 
w- |S»tbictiolnj 
w. 3408 jDania

LEGENDA: baw. — bawełna j?t, — 
Uzie, dr. — drobnica w. — ^$y;el

DURSKI LINIOWISC W GDYNI
V/ początkach lutego br. spo­

dziewany jest w Gdyni duński 
statek „Krtholm”, należący do 
Det Forcnede Dampskibs-Selskab 
w Kopenhadze. Statek ten o noś­
ności około K400 ton kursuje 
regularnie pomiędzy zachodnimi 
portami Wielkiej Brytanii: Liver­
pool — Manchester a Kopenhagą.
'Obecnie duńskie towarzystwo 

żeglugowe zamierza przedłużyć tę 
linię do Gdyni. Będzie to zależa­
ło oczywiście od ładunków. Na 
razie „Katholm” zawinie do Gdy­
ni tytu’em próby, przywożąc 250 
ton drobnicy (stopy metali) w 
tranzycie dla przemysłu czeskife-: 
go. Maklerem statku jest Gama.

N SZE TRAMPY I LINIOWCE
Dwa spośród naszych pasażer­

skich tiansatlar.tyków „Sobieski” 
i „Batory znajdują się w Nowym 
Jorku. M-s „Sob'eski" dziś odcho­
dzi w powrotny rejs do Włoch. 
M-s „Batory" ma pestój w No­
wym Jorku do 3 lutego^gdyż prze 
chodzi na stoczni amerykańskiej 
doroczny remont. Trzeci pasażer­
ski liniowiec s-s „Jagiełło", jest 
w morzu, w drodze do La Guayra, 
gdzie zawinie 24 by <

Jutro spodziewany jest w Gdy­
ni, po niemal rocznej nieobecno­
ści, m-s „Lewant". Motorowiec 
ten po doznanej awarii w kwiet­
niu ubiegłego roku przy brzegach 
Palestyny, przechodzi) remont na

wany przoz Agmor, obsługujący 
regularną linię: Gdynia — porM 
Zachodniej Norwegii, wyładował 
w Gdyni 100 ton ferrochremu dla 
Centrali Zaopatrzenia Hutniczego. 
„Jaederen" zabierze w Gdyni oko

stoczni triestpóskie', a obecnie! ło LOGO ton drobnicy do Norwe- 
yia porty brytyjskie wraca do gii. Jest w tym około 360 ton cu­

kru, 50 ton bieli cynkowej, partiaGdyni,
S-s „Kolno” wiezip węgiel z 

Hull do Kopenhagi. W I dekadzie 
lutego zabierze z Gdańska - Gdf- 
ni 2,5 tys. ton owsa do Antwerpii.

S-s „Bałtyk” wychodzi z Barry 
do Port - Saidu- S-s „Olsztyn" spo 
dziewany jest w Aleksandrii 25 
bm. Około 5 lutego zawinąć ma 
do Tel-Aviv s-s „Opole”.

UZBRAJANIE NABRZEŻY
Przy nabrzeżu Odra w porcie 

szczecińskim pracują obecnie dwa 
dźwigi. W lutym zostanie urucho­
miony trzeci dźwig kilkutonowy, 
który został wydobyty w ubieg­
łym roku z dna Odry i obecnie 
kończy remont. Nabrzeże wyspy 
Grylii zostanie uzbrojone w dźv,-i- 
gi produkcji czeskiej.

Z TRANZYTEM 
CZESKIM I WĘGIERSKIM

Norweski Jaederen". klaro-

miąższu pomidorowego, (tranzyt 
węgierski) oraz żelazo - eksport 
przemysłu polskiego i czechosło­
wackiego.

WIĘKSZE TFvAI ISrCRTY 
BAWEŁNY

W porcie gdyńskim wyładowu­
je obecnm bawehię amerykański 
statek .Joseph I Kemp”. Statek 
ton przywiózł z Mobile .portu Za­
toki Meksykańskiej, 16.309 bel 
bawełny, t- j- 3-882 t. Ponadto w 
tranzycie do Rotterdamu posiada 
2.010 ton pszenicy. „Joseph I 
Kemp" należy do Lykes Lines re­
prezentowanych w naszych por­
tach przerz firmę Agmor Drugi sta 
tek tej linii „Kendallfis”, spodzie­
wamy w Gdyni jesf w dniu’ julrzej 
•szym z ładunkiem około 2.000 l. 
bawe.ny i 65 bel rzeczy używa­
ły ci ,

nyćh ulg przy zamawianiu na sto 
czr.iach amerykańskich przez ar­
matorów niesubwencjonowanych 
nowych statków. Jeżeli Kongres 
powyższe żądania zatwierdzi — 
wówczas należy z kolei oczeki­
wać, iż armatorzy subwencjono­
wani wystąpią z żądaniem, które 
by przywróciło im dotychczaso 
vre uprzywilejowanie w stosunku 
do pozostałych armatorów, (a)

Ofeiecsnki n frümanki “ 
«smgftifl rz€t£ywiste&.

O tym, ink sam. Amerykanie cce- 
niają swoją obecną sytuccję w żeglu­
dze morskiej, może świadczyć karyka 
tura złwniłesz,:zor«a ostatijio w p:śmie 
„Pilot“, c-rRtMł c Narodowego Zwiaz 
ku M«.rynairzy.

Karykaturą przedstawia grubego 
jankesa finansistę, pokazującego 
diademu marynarzowi pian superfi­
ne wca, mówiącego jednocześnie co 
r.a.rtępujc: „popatrz, jalde. mamv dla 
aefcie wspra ale płanv na rok 1952!“ 
Natomiast durdv marynarz, nazwany 
na ry»un;:u „Jobless, jee“ (czyli bez­
robotny Józio) trzvnia w ręce wvci- 
nek gazety, zatytułowany: „Dalsze
|2 statków wycofane z ruchu“.

Karykatura debrze oddaje prze- 
Daśe dzielącą szumne p!anv amery­
kańskich kapitalistów cd smutnego 
codziennego'losu anieryleańskiego r 
betn :1cb czy marynarza.

Bandera 
na 5 miejscu 

w Kopsiliailze
W listopadzie r. ub. do portu 

w Kopenhadze weszło 1.703 stat­
ków o ogólnej pojemności 585.301 
NRT. Na czołowym miejscu w ru­
chu perłowym znajdowały się 
bandery * skandynawskie, t j. duń­
ska, norweska i szwedzka. Bande­
ra polaka była również częstym 
gościem w Kopenhadze, zajmując 
piąte miejsce przed angielską i ho 
lenderską. (a)

Szwedzki 
układ handlowy

z Kolumbią
Niedawno Szwecja zawarła uk­

ład handlowy z Kolumbią, w któ­
rym przewiduje się wymianę to­
warów na sumę 9.500.000 koron 
szwedzkich. Szwecja zakup: w
Kolumbii głównie kawę (3 mil. ko 
roo szwec ) i banany, a na wy­
wóz będą się składały charaktery­
styczne dla Szwecji artykuły eks­
portowe, jak papier, drzewo, że­
lazo, stal, sprzęt elektrotechnicz­
ny itp..

Umowa ta zosta!a podpisana z 
morą wstecz od 1. 11 1948 r„ waż 
na będzie natomiast do 31. 12- 
1940 r. (mg)

Winski krążownik 
dla Grecii
Włoski krążownik „Eugenio di 

Savoia" zostanie w najbliższym 
czasie przekazany Grecji zgodnie 
z postanowieniami traktatu pary­
skiego.

Charakterystycznym jest, iż Gre 
cja zrezygnowała z in. roszczeń 
do floty włoskiej, a krążownik 
zostanie jej oddany me — jak 
przewiduje traktat, <— jako lup 
wojenny, lecz na poczet odszko­
dowań za straty poczynione przez 
Włochy greckiej marynarce wo- 
ennej. (am)

?noM$vmVm 
radzieckiej żefOHM 

wo Włoszek
Na zarządzenie radzieckiego ko. 

nrisarza dla spraw floty handlo­
wej we Włoszech otwarte zostało 
przedstawicielstwo radzieckiego 
przedsiębiorstwa Żeglugowego — 
„Sovtorgllot z siedzibą w Ode­
ssie.

Obok q'ownego przedstawiciel­
ska w Rzymie zostaną otwarta 
agentury „Sovtorgflotu v Neapo­
lu, Genui i Trieście, które będą 
zajmowały się sprzedaże, biletów 
na przewóz pasażerów oraz przyj­
mowały zlecenia m przewóz to­
warów na statkach radzieckich. 
„Sovtorgflot” utrzymuje obecnie 
kilka linii żeglugowych na Morzu 
Śródziemnym, m. in. linię Odessa- 
Neapol - Nowy Jork oraz Odessa­
li,gipt - Neapol - Ger^ia - Marsy­
lia. (am)

DtriY MMI7ul)
w dobrym elanie 

] Ofertv do ,,Dzień. Bąft.“ pod 286

I SZYLDY, LITERY
z drzewa I mtstaiu 757 

wyceluje 0. G AW R O & SK!
cęynla, ul. ÓwlGtoP-iń ’ka 63

, j-ś- T ’"i*
Ł • J

do wydricrżauierua
w o!co!icy Hali Tarii^wt j lub portu 
Oferty: Dziennik Bałtycki pcx3 Nr 2o7 
761

i SJ r’ RJĘJ53I ■'$

w S3 ni raw
Ponad 123.8! 

wpływ? żagla» rze&sa]

Ogżijjy wpłąr-v z usług odda-|kach lokalnych 5.z'- Za n<’’i 
wapych przez Żeglugę Państwo- gi por'ow.e Ż. P. na Wiśle otrzy- 
wą na Wiśle w rejonie gdańskim | mała 52 832.CG3 z!, 
w 1348 r. svyniös} 123-7i9.63i) zł.
Przewóz pasażerski przyniósł po­
nad 13.900.000 zł, przewóz towa­
rów i magazynowanie 93-500000 
zł, przewóz towarów w tranzycie 
lokalnym ponad 12 500.009 z1 a 
przewóz między portami ponad 
3.500.000 zł.

Jak widać z p-wyższego labor 
rzeczny nie znalazł dotychczas 
właściwego zatrudnienia w trans­
porcie i z tego powodu musiał być 
wykorzystany do usług portowych 
jak np. niatjnzynowanic r.a bar­
kach różnego rodzaju towar: w

Same przewozy towarów przy-j (kopra, cement, cukier itp). Etan 
nio-.’v dochód 40.C34.0C0 zł, z cze ten powinien być zmieniony dro­
go r.a przewozy importowe z por­
tów przypada 6.156 009 zł, prze­
wozy .eksportowe 20844.000 zł i 
ua prze,./czy iranzytowe na rze-

gą odpowiedniego zarlamwania 
pewnych rodzajów i dni towa­
rów clo pizewozu drogami .rzecz­
nymi IU>



Tr! w üiiiitsku wzorowym
w województwie szczecińskim

Walna
zebranie Zwsązku 
b.Wfr^nioiv Politycznych 

w Lęborku
LĘEOTK (>p). W nie dzidę w "ab 

p~y ul. Dąbrowskiego, odnowionej 
własnym: sitami, cdbvb rie walnfe 
zebranie człcn&ów Z'.waaiau b. Wżęź 
jiiów Politycznych przy sńąpej frełt- 
wenaji członków w ofoecwzści dięjp- 
gafów Okręca.

Zeb •ramie miało dc.ść burrirwy prze 
b eg ze 'względu na zarzuty, wysit 
115 “te przez delegatów Okręgu co do 
sztywności ciotydiczavorA-creo zarzą­
du, a co za tym idzże i kola, Pc 
udzieleniu absolutorium przez obec­
nych uprawnionych do glosowania 
zweryfikowanych cztcnków, utopii 
ootychczascsvy zarząd, który przez 
Okręg został mimo to fotłic-szcny. 
Mianowaną komisairyczneyo przewód 
raczącego na okres przafśck»^

Koszalińska 
Ufiezn. Społeczna 

w nowym gmssh?
KOSZALIN (ek), Ze względu 

na niezbyt dogodne pomieszcze­
nie przy ul. Słoy/Łckiego — Ubez- 
pieczalnia Społeczna przeniosła 
swoje biura i urządzenia lekars­
kie do nowego obszernego gma­
chu przy ul. Roli - Żymierskiego 
26, gdzie na dole znalazły pomie 
Łzczenie gabinet światło - leczni­
czy, sala przyjęć, gabinet densty- 
styczny i apteka, a na górze mie­
szczą się biura Ubczpieczalni.

0 stołówkę 
pracownicza

ELBLĄG (cm). Zniesienie z no­
wym rokiem stołówek w wielu za 
kładach pracy postawiito poważną 
ilość osób z elbląskiego świata 
pracy w dość niewygodnym po­
łożeniu. Odczuwają je szczegól­
nie samotni, nieprowadzący wtas 
nej kuchni domowej. Na stan ten 
zwróciła uwagę Liga Kobiet i — 
nosi się 7. zamiarem otworzenia 
większej niż dotąd przez nią pro­
wadzonej stołówki pracowniczej, 
z której będą mogli korzystać pra­
cownicy pozbawieni stołówek za­
kładowych.

7stnieje tylko trudność z. uzyska 
niera odpowiedniego lokalu. Jest 
jednak nadzieja, że i ta trudność 
zostanie pokonana, naturalni 
przy pomocy władz kwaterunko­
wych.

teat« z .tej,- 
.ji w naszym 
Tcwarzyhtwo

SŁUPSK (ca). Do 
żywotniejszych erganiz 
mieście załączyć naroży 
P-rzytsrcCół ŻoJrierza

1PZ Oddział Słupsk na tąrenŁ 
miasta i pow1 atu -ma 
82 kcla szkolne cts* 6 terenów yeti 
przy zakładach pracy. Ogólna ilość 
członków zaraft.sa się dość pcikaźną 
cyfrą 2.241 osób.

Ostatnio 1VŹ w Stupsku rcz,po 
częko y/spokzawodnictsyo w pracy cr- 
gsoizacylnej z jednym z silniejszych 
oćdz ałórw TPŻ naszego wojewój-:- 
tvva, do którego bezsprzecznie moż­
na zaliczyć TPZ w Szczecin! e.

Wspöfea-avoclniöhlio polegało na or 
gsnizewartiu ncwydi kół szkolnych, 
jaik i terenentycji car,z n.a populary­
zacji Odscdzoeićyo Wcijsk.a Pokorę

cfe. 300.000 z! zebrano m lłfcfy zbiór 
kenve. JŁsraąd TPŻ Jifiaifwcł tw 
GwiaaStę da żcktieray łącznie 433 
paczek ze ĄpuycaAru, .3 t-,1 bhtjtirtri 
■czsce p.ar.z.1 250 ternów oraz dla 

elwej stdbjcjkującej w 
»1 •świchlfoorwer Jed- 

rtOBoka w Siąp.A.a otrzymała 5 -fo- 
łów i 20 kre-eocł, piiĄirtą kurtynę 
Brąz 2 obrazy. Wszystkie te dary 
efirrewało spcśecteastw® sfOraskic za 
pośrednictwem Fi'ił, czym dało o ser

lorgaiiizeiwafie I iedmesik wcl 
Słupsku urząd

trwało od

Słup-ku, bijąc miasto i po-

go. Wsoólzawed».i.'ctv\o 
20. 11. do 31. 12. 1948 r. Na leci*- 
fcrcitcji w Szczecinie, która odpyla 
się av Okręgu TPŻ, po pzzeprowa- 
dzert u delt lada aj kontroli gdwldfczo- 
no, że w ogóJnym ujęciu akcji ws-pói- 
zswdiwct-wa zwycięży! Oddział T. 
P. Ż. w - . ’ 
wiat Szczecin.

W akcji wapółzJWTdricawa w pra­
cach CirgaaFzacyłnydh m ejscc-wego 
Oddziału należy wyroż.rć następu- 
;ące osoby: 'prezesa pcw. zarządu T. 
Kunę, sekretarza zarzaäu L. Do wro­
ta - Znpoislócgo, sekretarkę tech- 
-'czna biura cdldżtału Iren? Łęczyń­
ska craz inspekt :ira szkolnego A. 
Marczaka.

Gdy się już mówi o TPŻ w Shsp 
akii, nk- r.ałeży pominąć zoirgzn-reo- 
vtatfej Gw' azdlki dla żaSnłetzy. Cal* 
akcja świąteczna i noworoczna dala 
chcJo 500.000 zł d ocb-rrdiT, w tym

b-:e świadectwo dużego wvrolvcnia 
obywąteilsCTegio. Najwięcej ofiarną o- 
kazala s-'ę młodzież szkolna, przs- 
wrlivic ze szkól podstawowych. Woj 
sfbo w dowód atdzięcznoiśoi zce-wan- 
iantzio się zarządowi pow. oddziału 
T-PŻ parni a-tkeiv. yroi a 'latanistn i.

Sraki- retjóna powieJi eć, że TPŻ 
w Słupsku jset n-aiłep-izu i nziwffrow 
szą 'komóiśtą TPZ w naszym weńe- 
AÓdztwie, a kto wie, czy w i w ca­
łym awo, 1TŻ SłupĄ!

Studenci Ä^arfeili Lekarskiej 
•• akcfl oiiszcznrzaüia

Dnia 15 grudnia 1848 r. zakończyła się akcja de.ratyzacyjna pra 
wadzoca na terenach trzech województw — gdańskiego, mazurskie 
go i szczecińskiego, ktćra trwała przez trzy miesiące letnią oraz 1 
miesiąc jesienny. V/ akcji tej wzięło udział 130 studentów medy­
cyny Akademii Łeka.rsk!#j w Cdańsliu, wciągniętych do powyższej 
pracy przez Wojewódzki Wydział Zdrowia w Gdańsku. Alicję w 
terenie poprzedzi} G9 godzinny kurs teoretyczny poleczony z ćwiczę 
iiioml, który miał za zadanie wprowadzenie studentów w właściwy 
tok pracy.

Po raz p'erwszy w akcji odsz- 
czurzania wzięli udział studenci 
medycyny Dzięki życzliwemu po 
dcjściu ze strony Inspektoratu Sa 
intarno-Epidemicznego przy Woj.

Fi®.
Lł]BORI( ftp). O: ta tnie planarne 

posiedzenie Powiatowej Rady Na-
rcdciwisj doplo reönvrn możFMyść tlo- 
kladnego zorienitcwzn.la 3 ę w cało- 
icsztalcie goł-podarki |kcę*'atu.

Przemówienie v/vgio£zone przez 
przcwodiiczącMo Rady H. Wojna- 
a-ev.eikiego -na Htmsł uMezema Ąed- 
jtccze-rńa Partii Robotn t-Bh pod­
kreśliło cibrzym-le znaczcnrie uchwal 
powziętymi na Kongresie.

Jedrxmys'n'e uchwalono rcz.il-uc|ę 
treści następującej:

R E Z O L U 1 A
/.PcmtäÄcwa Rada N».rsd,-jn'a av Lę- 

boAu z radicścią wita uf.*oę*i*e się 
P. Z. P. R., 'kończące /’0-lc-tr.i roz- 
laitn perskiego rutłui r. ’>c:tacze.go. 
P.scą Naro-dciwa wrai?. caśkc.yjtą 
JołitntmaBĆ z pcsraęt\Tni na I Kon­
gresie PZPR uchwshinH maijącymi 
na cekr przez znt»czr.e jxxki.'es'.cole 
t»'ciitrfcc*ji i cldbrob^fcn mas iirfowyoh 
— buditiyę fcmd.amer.itiśw' ustroju so

Q)a..istycanego
Kśa.:

1) przez ■zade-.śróefd-

Pcćsce i pestana-

SG-,B3ZU ro-

Otwarcie 
w powiecie

BhTÓW (g). Orwareie biblioteki 
w pory. by4»wkim peprzedzenre z o-1 
stolo dwudniowym kursem birr!»ote- 
karsrtva, awyp mzerwanym przez wła­
dze szbełne. W kursie wer ęio* uclaal 
39 słuchaczów, -w Iwiększcści nauczy­
ciele szkól podstawowych z gmin

Obszerny 
stoi bez

gmach
ośytkii

KOSZA,LIN (ek) W Parnowie 
(pow- Koszalin) stoi obszerny pu­
sty gmach, w którym z powodze­
niem ogniskować by się mogło ży 
cie kulturalne wioski i pobliskie­
go majątku PNZ. Gmach zacieka 
i niszczeje powoli, a młodzież zrze 
szona w ZMP na próżno kołala u 
władz powiatowych i wojewódz- 

subsydium pieniężne na re 
domu.

I
] .cich o cc 
[mont doi

•—»Cudoiuiia podroż
„Cudowna podróż’’, którą

«-

chcemy dzisiaj opisać, ta po­
dróż z Kartuz dę Gdańska 
autebusem PKS. Przed kilku 
dniami przedstawiliśmy naszym 
Czytelnikom osiągnięcia tej 
instytucji. Obraz sprawności 
organizacyjnej gdańskiej dy­
rekcji PKS byłby jednak nie­
zupełny, gdybyśmy pominęli 
milczeniem tę właśnie „cudów 
ną podróż". Więc posłuchaj­
cie.

Konduktor Tadeusz Sypka 
jest człowiekiem o duiym po­
czuciu odpowiedzialności. Dla 
tego też, gdy 15 bm. autobus 
TKS, idący z W’ejherov/a przez 
Kartuzy do Gdańska, zatrzy­
ma! sie na przystanku w Kartu 
zach, Tadeusz Synka lojalnie 
polnSormoYza} wsiadających po 
drożnych, ie w drodze zabrak 
nie benzyny. Nie należy jed­
nak tym się przejmować, gdyż 
dyrekcja PKS zapewniła ob­
sługą autobusu, że samochód 
Jadący naprzeciw z Gdańska, 
dostarczy brakującej benzyny-

Ufni w sprawną organizację 
PKS podróżni zajęli miejsca 1 
autobus ruszył. Podróż zapo­
wiadała się wygodnie i przy­
jemnie. Jej uroku nie zmącił 
wcale fakt, że po półgodzinnej 
jeźdzle autobus zatrzymał się 
kilka kilometrów prąed Żuko­
wem.

— lada chwila nadjadzie 
wóz z Gdańska i dostarczy 
nam benzyny — tak myśleli 
zarówno podróżni jak j obsłu 
ga autobusu. Istotnie po kIK 
ku minutach oczekiwania na 
zakręcie szosy ukazał się In­
ny autobus PKS. Jakież jed­
nak było rozczarowanie na­
szych podróżnych, gdy okaza­
ło się, ie nadj-Ądżający auto­
bus jest... „lopniaktem” 1 ben­
zyny w ogóle nie ma-

.Konduktor Tadeusz Sypka
— Jak już nadmieniliśmy — 
jest człowiekiem o dużym po­
czuciu obowiązku i odpowie­
dzialności Przeprosił ivięc z 
zażenowaniem pasażerów 1 ru 
szył piechotą do Żukowa, by 
znowu porozumisź się telefo­
nicznie z dyrekcją PKS. Ener­
giczny konduktor spotka! w 
Żukowie kontrolera PKS, ob. 
Kruszewskiego, który Jednak
— zamiast pcmćc koledze w 
trudnej sytuacji — wsiadł do 
następnego nadjeżdżającego z 
Gdańska „ropntaka" i z?Jął 
się... sprawdzaniem biletów. 
W międzyczasie nasi podróżni 
rrerzli u stojącym na polu 
autobusie.. Jak zwykle w ta­
kich okoliczmrściach, mężczyź­
ni klęli, kobiety narzekały, a 
skostniałe z zimna głodne cizie 
ci płakały-

Nie mając prawa na własną 
rękę kupić benzyny, konduk­
tor postanowi} jedak ratować 
honor swel iustytucM I upar­
cia dzwonił co chwila do dy­
rekcji PKS.

— Proście, a będzie wam da­
ne — mówT Pismo Święte. Ja 
koi Istotnie po trzech godzi­
nach 1 35 minutach oczekiwa­
nia nodeszla wreszcie pomoc 
yz postaci specjalnego wozu 
technicznego PKS. Gdyby nie 
opór t energia nory-go kon- 
rlnhterf, — uczestnicy „rucior,'- 
nej podróży" zanocowaliby Je­
dnak przypuszczalnie w polu.

AVlele niepotrzebnej żółci 
wylewamy często na naszą ko 
munikację, nie zdając sobie 
sprawy z trudności, jakie mufl 
cna przezwyciężać. OoBana 
wyżej „cudowna podróż’’ nie 
była jednak wynikiem t- zv/ 
„trudności obiektywnych" lecz 
Po prostu «kutkiem czyjegoś 
karygodnego niedbalstwa, jot.

Mgjwünff —ni i» mm 11, i ■

bibliotek
bytowskim

wćeąslkkh, P.ra!egen::mi na kursie by 
li - Kceywiłcaśa biot otoki powiato- 

:or szlcc+ny
oraz p»rzewo<.łi»:'CZj(cy Himisfi cścwn- 
t'jwc'j pray PRN.

'.i nic.fcTGę r. gcełz. 1 j n.Y5t- p !o 
urą-rayste ctwa-B bMitek u ‘'y- 
m.u miejscowołc.;-ch gniinnycli. 'Tu n 
ł'i w n m udział yn edstywicicia władz 
z pra-cwoclniczącym PRN i1 starosto 
na czefe, czlcinhcwhe prezvd'iira PRN, 
ddegowani cło poszczególiłydi rniej- 
sco.wośoi, czlcnkravie partii połitycs- 
nych oraz 3 postaw’ e z raiyienia 
Stronnictwa I acżĄity-, i przedstavti- 
qicle wojc.AÓdzlkidi komitetów par- 
Ivj-uych. Potviatowa unccr’ysdSr:jęd* 
była się w gnvn.'e Jasień v/ si;dż bie 
Uniwe.rsycecu Ludowego im. Jana 
Styo-Rekowskitgo.

We wszys'i'cich miepoc.wtośftadi k> 
kale b(>]‘ etek byĄ’ siairaw-siiie uutżko- 
roaraie, a ląJuo.ść wykazała żywe za- 
inCs-rc*s:Av.ija.'e T.v'.'m l'cfBym u.'ir’a- 

iem w uroczy-Ttcśai. Na progirsni złe 
żyHy się prabmówiena v.Jigs paavin- 
tov.ydi, preodytiww-jel', PRN, partii 
laoli'tycznyoh i młe-jsccAyego czytni­
ka, część artysty czna o ttmatyce cko 
f cznoścłcwcj, starannie prayg ton 
tn oracz rriie*nc?cwe i auczycieistw®,« 
mlatłzież sz*e’sna i pozaszkolną, urc- 
cz-yste przeć’.;<ńe w?tsf|i i osUanre 
cło rżythu Jcs:ęigcz.bio'ró'w, \\pisao:e 
się do księg parni ą tirów ej i na za- 
iicńcze.nże zabawa taneczna.

W gmżnacłi Studzien*??, Pftruy?!: 
Wielki i Tuchomie, w których bvli 
nosćowie, bezoc4reć»iio po otwarć u 
bibliotek edibv'v sie wiece. Omówio­
no na r/ch cał/Jteatafe zagad.ircn pań 
stw'cwych pizy dużym zaintsrełowa- 
niu '"uchaczy i ’Oiyvf onet dyskatsii.

betn'ezo ohiap'sikirigo diążyć 'do e1;- 
mmc.wavn! va z życia gospodarczego 'i 
rp.S.e-cztKjgD bogaczy, -wyzyskiwaczy 

IwCeżskch, ccKroni-ając i pomrgając w 
najbardziej sittsieczny sposób mało- 
i śrecłnlorolneirsa diiopar

2) przez csta-tecane ziilcwiiaowanic 
c-dłcigóny i podn teienie prod'etkeii roJ 
itcj zabezpieczyć cajkipwicie avylcom- 
ni-e 6-letfiicgo plam.u gonjpcdac-czego, 
naireśłc.ne^o przez min. Miatca n.a 
I KcngicTe PZPR;

3) uświridamiLarjąc jak naąsserszc 
vr.ar.Ttiwy pracujące o konieczności za 
Ceónćadta s-3f*uszu ze Ziwcądciem Ra- 
dziedkim, jałco na^Jeprzym tmzym 
przyjacóeSwn i cbrcitca w rayyl za­
sady, że przyjaźń piLsbo-radzieclca, 
4o naJäkaateczrJcjsz.a avaSctv z kapita­
łem. rorJ'.Xto i avojra".

iNarSępnii prz-wodjrezacy Rady 
weznwaj GRN av Łęczycach, Rozłazi- 
nie, Wicfco, Łeb leniu i Gniewinie dc 
prze dJcżeni a spraiwzdań ma piśmie, 
oraz Mi^Pw Lębopkii do uzupełnie­
nia wteg-o sioraiwczdaiaa.

Ncwi'.väpiret.vadz.enii cz’onkgwie Ra 
c!v złcżyfi ślubowanie, byli to ob. 
oh.: detewt MRN Cupryrlt, GRN 
z Ce-Vg Szembor i UatM Jan, dele­
gat GRN z Gniewirna.

POCHWAŁA STAROSTY
Ponieważ nikt z człcńtków Rady 

nie zabrał £;!c«.i w Ivskusji nad spra 
w oz daniem starosty T. TrJpaso, wy­
głoszonym na pcprzedrSm posiedze­
niu PRN, przewodniczący Rady przed 
stawił PRN wniosek prezyd'mm PR.N 
z dnia 9. 12, 1948, które zbadało tę 
spraiwę, w brzmieniu: „PewżatewE 
Rada Narąufciwa *przytmirj-e po-.vyższe 
uprawiecl-nle bez zastrzeżeń i 'Wyra­
ża cb. Staroście podajTłcowan-ie za 
uczćiwą i pełna poćw1 ęce-nia pracę 
nad podoieiieraćera staniu gospodar­
czego powiatu, w szczcg(j4r»C'ści akcji 
ściagaijia nekżncśoi pod’aflcstvych 
wpfet na FOR, a następnie w akcji 
' r.Jddicwv n’a odłogów. Powfatoiva 
Rada Narodowa z zadowoleniem 
stwierdza, że stan bezpieczeństwa -,v 
powiecie iest bez za-rzułu, dziołai ści

zrf.ys,ze sola? wj.'isbnvwar i • 
wyll:c.aJe p&zrarS?. Fłząęki i 
.'Jcp.-idleratycznycł'. )>?. jeż T, ci 
ł:u swej pracy, przesifrzcgijęc 
rokiej linii, wytyczsanif przez 
poiitycone i
ii. u.

ibeonie 
park; 

.cd.d'11 
gena- 

prart e
Rząd". Wniosdk ten P.

leancmys r.iiA zatvrier na.

SPXAWY RłESACS
P- rerert f ncu'ió'Ar sainToraj.do.eyee:

'wyvjziafj Ponsiiticwego zarfcwtw 
zmfpny, jako poczyniło ps--zydlt.kji 
..>\X#VN w- uchwsknym pracz Pi PN 
budżecie acWinrctracyinyin P. Z. S. 
errz w buidżctaćh- za.kładóis i prtjStP 
siebóorshw.

Kdcmo en:cf.,Viror7-) wysetkeść rta- 
•yelc ubezpieczcPcnwżh r.a aukcje 
Miw.mcjijm P Z. U, oraz spraw* 
ubezpieczenia poz-ustawławeg'. Pod­
czas dyskusji omówteoo zagadnienie 
objęcia przyftxnctr' ubezpirczr-iia rów 
:»ież ntd*onic4ci domewydt. ’yd dal­
szym tcSwt obrad mtślong trryfy 
ltaft-nu średtów Icäcomccji podczas 
wytazddw #aibowv<3i jjfrzędreków.

Dcccnb.iry; Cele Towarzystv-a Pray 
jaźni Pcldłco - P-adzieckiej po dokład­
nym zeznSijcMń enm się ze statutem 
PRN postanowiła piiraystayiaić cło TP 
PR w charakterze członka prawnego. 
döViarujaiC lidadke w suotie 2.003 sł 
miiesięczniie. Członkowie Rady zoataH 
po.Wc4Smi:y’aui o ztirządzermi Kan­
celarii Rady Pa.ńatw.a w sprawie wy­
miany tymczasowych zaświadczeń 
odznaczeniowych na leg.lymacje sla­
te.

Wydz. Zdrowia studenci mogli 
praktycznie zapoznać się z waż­
nym działem biedny społecznej, 
dało to im również sposobność mi 
łego spędzenia wakacji na świe­
żym powietrzu oraz możność zwie 
dzenia pięknych okolic naszych 
Ziem Odzyskanych. Praca sama w 
sobie nie była zbyt ciężka, nie­
jednokrotnie jednak trzeba było 
poświęcić jej 12 i więcej godzin, 
na dobę, aby wykończyć akcję de 
ratyzacyjną w danym powiecie. 
Niemniej jednak wszyscy uczestnl 
cy byli bardzo zadowoleni z pracy, 
która pozwoliła im w przyjemny 
soosób zaosz.czędzić nieco pienię­
dzy na nadchodzący rok akademi­
cki. Ma podkreślenie zasługuje 
tu specjalnie kierownictwo akcji 
z rcn-Jenia Zrzeszenia Gospodar­
czego Samorządu Terytorialnego 
w csfcYarN tir. Adolfa Schmida i 
Henryka Winnickiego, którzy do­
centa ięc rolę medyków w prac r 
dcratyaccyjnej nie szczędzili 
swvch trudów w za’atwumiu przy 
cl'vlnie wszystkich próśb studen­
tów, jak i dbali o fo, by należno 
ści za rro.ee względnie premie by 
jy terminowo wypłacane.

Akcja dola na cgć! pomyślny rs 
zulMt Jako przykład służyć mo­
że stwicrdzoUv fakt wy trucia na 
terenie Fobryki Jedwabiu Sztucz­
nego pod Szczucinem kilku tysię­
cy szczurów. Rótynleż w Innych 
zakładach przemysłowych 1 fabry 
rznych stwierdzono wykrycie po- 
kaćnel liczby gryzorjćw.

Omawiając całokształt akcji na 
leży przede, wszystkim podzięko­
wać Inspektorowi Sand. Epidem. 
przy Woi. Wydz. Zdrowia ob. dr 
Janowi Klanieckiemu za zorgani­
zowanie całej akcji deratyzacyj- 
oej, jak i za danie możności dory 
v/ezogo zarobku podczas y/akacji 
studentom medycyny. (n)

rłei ^ólpraci', prHei '.vzaraminego 
ZTufroia, organów hczpicczeń-i-wa z 
of>. stare-stą oraz wynrłeAcpych c*tvn 

kóur z partemu’ politycznymi. Nad­
to PRN stwerdza, że ob. stęrcstti

,,Opłatek“ 
Ceelif? Szewc iw 
w Słupsku

SŁUPSK W dna 22. T. o go­
d-dire 20 w Domu P-.-iTi c.Ja mray 
id. Poptawrł.ioyo1 *5 cd&ędzie s’ę tra 
dyevpv , O^łatcł;", zoraanizrwłny 
pracz Cech Szewców' w Słupsku. Na 
powyższą uroczystość Okręgowy Zw. 
Cećhów zepra-sza wfiftfuch swo­
ich członkó",y.

Dwa nowe mosty 
w powiecie slawieńskim
SLAXv'NO (7,0's). W tvc.'i Aniacł 

nastąpiło cddanie do uivil'a publicz­
nego mostu na rzece Wiepra w Sta­
rym Kraktovle. Morr d.-cwhżn' 
— na duże znaraerte gospo­
darcze ula półncctKj części pOAsiiacu. 
Koszt‘tego moiażu wymjósf 1.100.000 
zł z kredytów paiństwc wy cli.

Drug, niest żeiazp - neriono?' 
f!y w anie;sGOAvości ćtiałecho- 
wo na raece Grabów kosziOAval 
3,5 n#Tn. zł. Jest c.n tytko ffSgineii" 
tem w oslbiidcAvwacej się frasię f.zcz.e 
ciii — Gdańsk, która cJyy.dlwa, woje­
wództwu sktrasą się w ja'k ntjjszyfr- 
szym czasie depre,wadzić tło naJsży- 
lego perządkrr, rozamiejjc olrraymię 
znaczenie gospodarcze dla całego Wy 
bracia, jakie odgry-wa'ta crtera,

Obie te i'iy.'.estyoie wykonsn? e* 
w rantach planu trayłetn ego. Bisdcłea 
rozpoczęta zcsta-la w łtpcu trb. r. spo­
sobem gżenp zda reżym, prowadzona 
przez iitżs Paś kew-żbicpo, Icier. Row 
Zarządu Drogowego w Slavmie, 
przy dziekrj patnocy matstró-w-fdro- 
gemistrza Kc'c,'lcs,v','cza i Szymańskie­
go p'JSU'V#a!a się energeznie napraóct. 
Pra.odoAurikami w budowie byli ob. 
ob. Amilijancwicz, KY.dt, Baranow­
ski, Ziełińsflci. Zwę Zaw. Rrac, Ę>ro

gCwMrh w ltełyjjafaie trb. reku pod­
jął udims 'ę zzljcńozeń u btrdi-iwy un>o- 
fftsrr na Kongres 7.iednc-cz-aM-gv'y. O- 
,Tó! pracowników tak Wziął to do ser­
ca, ie mosty na czas wyftcnczccto. 
Pun mement podplóT *v-sy-ojej ni"- 

’wie cb. Badower, przedwawide) PZ 
PR na uroczystości oćcaraia n>o- 
stów, któręi doic-nj} prardotaiwAdcl 
ckarosttva ob. Styło -- vzrbcc zehra- 
nej' ictjohcznodcl i władz’ sam. tery- 
towsiłnego.

Dużo uwagi sprawan oświaty
poświęca słupska PRN

SŁLIPSK (pa). Nu ostatnim popę­
dzaniu Koroćsti Oświatowej przy Po­
wiatowej Padzie Nę.;z*dc,v,?j pOiiiuisza- 
ro -szereg ważriych sprały, d-ctyczą- 
cyca ośiwiat" na staszv-ro terenie.

Komi'sra OWiaiertva przyznała 13 
st^pwnd-ićw na sumo 245.000 zi W 
rcfni ubćegłym PciMjatcwa Rada Na 
rndewa przy"jr,*!a Ifran t 4-5 stppcn- 
rkć.w na ogólną gumę 997.OCO zł. 
Przyznano Sypscdfa di!a mczamoż- 
ne-j młodzieży ■wii-cj-sikłe-j szkół podsta- 
wc'wt’di, średnich i wviszi'ch, za 'jg 
kres cd 1 września 1941 r. do czerw­
ca 1949 r. Poważna ta świta wgaap 
kowana na stypendia zcotan.-ic pokry­
ta częśyirawo z budżera !k.v/, Zv/. 
S mc ra ,ąr! o w ęy o n.a role 1948, częś 
dcyno z budżetu na rok 1945Ü. >

Pcza tymi m itowyższoj konf?ren- 
cj Konn-ya Oświatowa pra.»zaiała dla 
grr.in Lubaczewo i Uyczcwo p-* IGO 
iys. zl na otwarcie prsjt-jpkcH w 
łych gminach. Przedszkola zesłaną 
otwarte przy rakcJach pod-s-ta-wo-wyrh.
Sprawę otwarcia internatu nr-zy z i-i

zbiorczej w Główczycach refero-

Boksersy JV5f<S Wledz-a l-Micrk
w Ustce

łluctówa sdyoia bokseesika przy 
Międzyszkolnym Klubie Sportcteyet 
w Lęborku rozegra w niedzielę^ dni : 
23 styczn/a w LIstce zawody pęś- 
darak’e z tamłe-jiraą rops^zonłaoią 
uczniów szkó-ł średmich i zawodo­
wych .

Sekcja b-lkterska przy KS I ebc*k, 
została założono 14 1’sfcpada 1917 r. 
przez mgr A. Stantkrcwskiagu > ucz­
nia Szpctułskklego 7,b. SAai trenu’? 
trzy razy w tygodiru po-d k:erowa':- 
ctwem zaAvoclüiika ; mistrza oic-rwaze-) 
go -krcilru bcAscrskiego w kafry-r i 
jm’ordw ra okręg szczeciński, fjrjąe- 
ttlMriego Zb'gn.'e-.va. Frkc'a lico1 
r.ibe-anie 34 czlortlcaw. Młodzież szkol 
na' wscystklcb tynów szkół gamie się 
coraz brrdzej da tego hartującego 
sportu, (ip)

wal przraMadndczący Kcmisij,i Oświa* 
ttawcij. Po dłuższej dyskusji pesta- 
now ono powyższy internat ołwn 
rzyć. Stosowny, Ttada-iący się ebiökt 
na tata cel został już wytypowany, 
a na ieg > rcmicsnt Pow. Rada Naro 1. 
ncrawa-Ka dotację w tvysc)kcśai 150 
tys. zł.

Gdy się weźmie pod uwagę, że w 
cVu 16 bm. we wszystkich gminach 
ni terenie TiS2^o pow^ałn ofcwirto 
bibfeotsk w ramach cgółn-opolalciej 
ałżcjLc-śtf.iiatciwaj, io trzeba przyznać, 
że PRN w Słtipśltu wzięła sobie za 
inriiyyfcszy cel postawienie oświaty na 
odpcwledsvm' pozionrh'.

LĘBORK (ip). \7 tci). tygodniu
do jednego z tAcrakan w Lęborku 
ocdiczBS nieobecności łćKatorów do­
brał się tiicpmortrany gość. Lokatorzy 
mieszkania nie byli jesreze w zupeł­
ne icä zainstalowani, (co dopiero po 
p-ractvc-wadzca na nowe locum), tok, 
ie nawet elektryczność nie była. włą­
czona.

Jakieś było ich ż .kr,nieme po po­
wrocie do demu, gdy zastali „arty­
styczny nieład", sn.-ądhaw-me rzeczy 
-A-rrauccne z szafy itp. Po spraw- 
dzerfu ciita.zolo się, że n czego n e 
brak Na stele pozostały śhdy sipa- 
ioin-ego papieru, mdpsłcm świeca i—• 
w-izy-tćwrka. Była to kartka z infor­
macją, że „gość" n'e przyszedł w 
zm-a-rze kracViczy, ale aby się na­
jeść, bo byl giodnv.

Redakcja pisma była bezbłędna, u- 
rrzymara w grzecznej forme. Pczo- 
jf»vrena podpisana wizytówka pol­
nym inri.erjieni i' nazw'rakicm (nie w«* 
deine czy nie było cno filtcyjno?), 
św1 ad-czy o tym, że nieznsjotnv prze­
strzegał zasad „savoir-vivre'u“.

Poi zgrzytem szerzenia plotek gospodarczych
rC^bblj fti). W dnui 17 stycznie, nlszraeriia pogłowia trzody ch!

br. WJsftot.-y Sąd Rejonowy no so­
wi wyjazdowej w Trem T rczpztj-y- 
wsl sprawę czworga esika rżcuych 
rełnikó-w: Cangan-onnfiłlpego Józefa^ 
Janaiszcvrskiiego Jnliana, lei. mręr. Ma 
zura Romana era z Kąlitzowdnej Cer 
t-usc!y, żony ltauczycieh, będących 
pod zarzutem iroręlarz*n’a nicpraw- 
JzMwy.ch •wladonł.-śri o uborju ntorc- 
gac zny, 1 tóre to plotki «mowoćtcwa- 
ly w niektórych olloircacli pcAsiatn 
w ltslcpodzie 1948 masowe bicie świń 
praez w-Jeściciei, pctweduijąc zamtie- 
szanie w zn-opatraen u w mięso, a 
».«powstrzymane av poty mo-glyb> 
przyczynę się do bezmyślnego wy-

Oiikaraeei c-dlpeiwóa-drją z art. 87 K. 
K. W. P.

Prrewo-divliczył Isomn'-yowi sędzi w 
skiem-u sędź a ma^or kVil, za stołem 
prekuiztorsJctn zasiadł Lpt. V/orto- 
wicz., brendi wlstricnydi .f.onuszty- 
iJkSrgo i Ma«m — a if. Bruiw, B?r 
go.ncwsC.-iego i KallszasvSka — attw. 
Chmietowski, cbaj z GdfTuka.

V/szysc>»o.:;ka#żeta do winy s’ęr nie 
rtzyzna-ją. Sad zaiprżjgśągł rttłenotiiHi 
świadków oskarżeń'a. JMtti s.viädek,

Kultura dla mas!

mianowicie pow. kom- MO, nie sta­
wi} się z ppwodów służb-cw. ałi. Nad­
to w tok-u roziprawy wirosck pro- 
huirptcjra Sąd z?.prays’ągł jeszcze 
dwó h śys-iadków: pow. 'Inspektora
Cdżójteej .Deicg.itury Kc-misji Spe- 
cj;*!n-j Ald.cwndira Giornstowskiego
i sćM«*®;- Kenta, i

Ä-.
dna.

Po przcthichar-Ti szoeff?« świadt 
S’ąd twiraczyl rraprawę z powo­

du niezlawreiti a się świadtkn Brzczow- 
akTcgo, który bvf obecny na odpra­
wie Mfcrzy wetewiwtti i oglądaczy 
mięsa, zwcłaneij do Tczewa w dniu 
18 -listopada 1948, na której msp, 
CtsorostoWiSki davrd inftiiliccie W 
aoraw'e ub.łin świń.
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Kurs kierowniczek 
żłobków wiejskich

RudAwy Zarząd Woj. 
Clilcpi'kiego I ow. Przyj. 
Dzieci, którego prezesem jest 
ob. Marian Wojak, starosta 
gdański, wrze jawią na terenie 
.wejew. gdańsk ego cżywio«].; 
dzialaki aść.

W obecnej chwili Ch. T. P. 
D. Uczy w kolach w Lęborku, 
Tczewie, Gdańsku, Kartuzach, 
Kościerzynie i pcw. mors'k'ni 
ponad 14C0 członków, przy 
czym liczba ich stale wrrasta.

Kola teren.cl.ve roztaczają 
stałą cpielkę nad sierotamy i 
półsicrotamj wiejskimi.

Celem pogłęb.end wiadomo 
tci fachowych wśród kobiet 
wiejskich, oraz dania im moż­
ności awansu stołecznego, Za­
rząd Wojew. Ch. T. P. D. zer 
ganizowal dla kobiet wiejskich 
w wieku od 13 do 30 lat 1 te­
go rodzaju w Polsce kurs dla 
kierown czek żłobków wiej­
skich.

^Uroczystość otwarcia kursu 
oabyla się w środę ćrt. 13 sty- 
cz.tj, w świetlicy PCK w So­
pocie przy ul. Chrcbreno Nr. 
IG.

Na tsrcjczysżcść tł prrybyj; 
przedstawiciele PNZ, SL i 
PLL, PCK i zaproczen goście.

Do zebranych przemówił 
prezes Wcjak, zapoznając o- 
becnych z celami i zadaniami 
kursu, który trwać będzie I 
miesiące. \V kursie wzięło u- 
dziat 49 słuchaczek, rekrrtu- 
jących s,ię z W cle wsi wojew. 
guańsasego. 1 o mauze tecrety- 
cznej kursiistlci cjfelln l-m,ie- 

" kim

*5 LOTERi
1-ssy dzień ciągnienia Usze; klasy

sięczną praktykę w Mtejsic,,, 
Osrcc.au Zdrowia i w szpita- 
lach, po czym skierowane zo­
staną dn żłobków sezonowych 
i punktów cpeki nad matką | 
dzieckiem, gdzie z owiązane 
są przepracować dwa lata.

(mel.)

Wygrane po 500.000 zl padły na 
Kr 49951 w Bydgoszczy, Nr 75-139 w 
w Kielcach.

Wygrane po 260.009 zł padły na
Kr 72763 tv Poznaniu.

Wygrano po 100.009 zł oadły na 
Nr 30719 33247 51582' 62161 63819 

73565 75453 86975 880E3.
Wygrano po 49.000 zł padły na 

Nr 33972 36366 41932 50813 76150.
Wygrane po 16.000 zł padły na 

Nr 127B6 13958 24033 25345 29648 
31744 38233 49302 553S6 56S91 60004 
61489 62614 62676 68246 67504 73964 
74329 79039 83392 83905 84304 84353 
STOSS 83C95.

■■■ Wygrane po 8.000 zł Tib«*
330 4188 4473 4190 5209 5960 7403 

7593 7854 8523 9374 10405 11325 12625 
12871 14803 39310 20104 22464 2.4631 
24814 25781 26922 27207 32134 36576 
39478 44840 45385 47G07 50007 50030 
51783 526C4 53104 54794 55198 55234 
55522 57039 57390 58706 59773 60013 
62027 62751 63853 65843 67945 68030 
63357 63896 70913 72132 72365 74171 
78409 79273 83593 82131 82650 83391 
83349 84273 85747 86929 87183 91333 
-Ć352.
jfttoo Wygrane po 4.003 zł

352 749 1872 924 2163 174 216 246 
3148 349 866 4325 771 960 5882 263 
7729 895 8265 439 605 77* 896 9101 
344 «44 8S1 11979 12074 349 13032 404 
483 14064 571 652 15428 16646 17093 
141 236 314 544 934 18478 824 19427 
492 815 828 973 20C55 21287 425 525 
539 22169 292 23011 159 151 459 943 
25195 26020 27086 284S7 708 30129 
21167 723 32622 33791 927 34185 583 
603 843 863 35096 36203 308 518 591 
740 37202 222 38352 483 847 39113 325 
625 847 869 40218 678 683 881 41181 
435 790 823 964 42158 43009 HO 815

626 805 44436 43053 247 303 411 648 
53325 884 54186 225 973 53232 316 
321 470 621 763 58097 453 752 574S0 
920 5®522 699 739 53578 670 60130 
991 G2581 63334 503 829 64206 239 
343 772 945 967 65330 638 8r’289 63171 
523 574, 780 70423 796 7107S 155 650 
72032 309 72965 74397 623 75474 73978 
77470 922 79175 189 834 910 30190 288 
523 780 81416 452 462 614 834 943 
83006 089 108 198 83243 573 793 853 
922 84165 180 198 362 912 35433 492 
36436 702 87313 741 967 88899 879 993 
89030 875 90559 747 92392 441 543 726 
93030 003 876 34234 740.

%. Wygrane po 1003 zł
54 80 255 383 529 61 773 810 22 

39 965 1029 309 43 E39 59 G50 96 
901 34 43 63 2030 38 129 31 67 340 
93 432 740 860 3101 045 269 77 589 
673 849 76 902 13 50 63 76 4087 97 
123 297 301 8 £4 922 31 635 88 803 
99 903 5049 96 170 317 9 402 58 757
824 70 6033 5 64 93 176 £05 72 84 353 
443 68 93 503 73 94 623 80 731 43- 
829 822 65 7034 382 425 36 46 89 302 
15 38 646 724 28 41 66 885 916 41 
8083 201 337 401 S8G 870 9247 36« 
84 643 5 70 711 74 8L5 33 41 55 932

10041 63 234- 881 4-07 563 £4 884 
970 11055 085 186 322 98 503 748 62 
88 12161 233 76 302 07 410 640 67 768 
95 814 61 13114 273 355 511 78 772 4 
803 60 14053 073 137 79 85 310 95 
547 700 22 96 802 10 2 15445 719 77 
£93 16035 210 493 627 84 878 97 959 
17379 430 59 734 846 73 98 972 18040 
65 7 445 81 516 606 59 895 13015 82 
116 309 484 512 44 93 607.

200-39 119 89 277 358 93 492 549 
706 830 33 21005 100 CO 265 711 17
825 22095 110 83 338 73 496 573 637 
702 82 993 23006 85 95 155 247 319 
503 612 24 8C2 940 24016 55 155 71

Dalszy ciąg tvygranych podnny będzie jutro

Zjednoczenie Energetyczne Okręgu Nadmorskiego 
Gdańsk, Wały ] agiełlońskie9, ogłasza niniejszym prze­
targ nieograniczony na dostawę niżej wymienionych 
maszyn:

1) 1 adresarkę „Adrema“ z alfabetem „Pico“
2) 3-ch arytmometrów
>) 2-cIi maszyn sumujących ręcznych
4) 1 maszyny sumującej elektryczne]
5) 2 maszyn do pisania z długim wołkiem.
Oferty w zalakowanych kopertach bez podania fir­

my należy składać w pokoju Nr 410 (Wydział Zaopa­
trzenia) do dnia 31 stycznia br. godz. 10.00. Tegoż dnia 
o godz. 11.00 nastąpi otwarcie ofert.

Zjednoczenie zastrzega sobie prawo wyboru ofe­
renta oraz częściowo lub całkowicie unieważnienie, 
przetargu bez podania powodów. 704-K

TEATRY
TEAT* DRAMATYCZNY ,,WYBRZEŻE” 

W GDYNI.
Piątek 21 bm. — godz, 19,30: 
».Pan Jowialski”.
Ostatnie przedstawienie —

TEATR WIELKI w GDAŃSKU.
Nieczynny.

TEAsopocieIERALNY ”WTBRZEŻE"

Piątek 21 bm. — godz. 19.30: 
„Szklanka wody".

REPERTUAR KIN
Początek seansów w kinach gdyńskich 
o godz. 16.00, 18.00 i 20.00.
GDYNIA —• „Atlantic” — Wielkie na- 

dzieje
GDYNIA — „Warszawa” — Sen o mi­

łości
GDYNIA — „Goplana" — Grzesznicy be? 

winy
GDYNIA — „Fala" — Rosanna z 7-miu 

księżyców
CHYLONIA — „Promień” — Triumf dr 

Okonera
GDANSK — „Swiatow\d” — Czerwony 

krawat
WRZESZCZ — „Bajka” — Monsieur la 

.Sourris
Pocz. 16.30, 18.30, 20.30.

WRZESZCZ ~ „Capitol” —■ Guramiszwill 
SOPOT — „Bałtyk" — Siostra lokaja

Pocz. 18.30, 20.30.
SOPOT — „Polonia” — Na morskim szla­

ku
OLIWA — „Polonia” — Awantura w za­

światach
ELBLĄG — „Bałtyk” — Moja siostra 

EUlen
ELBLĄG ■— „Mars” — Bolero

— „Wisła” — Zakazane piosenki 
STAROGARD — „Polonia” — Bitwa o 

szyny
WEJHEROWO — „Świt” — Myszy i lu­

dzie
LĘBORK — „Fregata” _ Pościg 
KOŚCIERZYNA - „Bałtyk” - Ludzie i 

manekiny
KARTUZY — „Kaszub” — Oflag 27 
PUCK —1 „Mewa - 0 6 wieczorem po

wojnie
JASTARNIA — Grzesznicy bez winy 
NOWY STAW — „Tęcza" — Przygoda na 

wakacjach

BIBLIOTEKI
Biblioteka Instytutu Bałtyckiego w 

Gdańsku (Elźbietańska 3) zawiadamia, że 
czytelnia czynna jest codziennie od 9 do 
!5 fz wyjątkiem niedziel i świąt), w so­
boty od 9 do 13 oraz ponadto w ponie­
działki śiody i piątki od 15 do 19.

Bibliotek* Miejska w Gdańsku, Wało­
wa lflF po przerwie świątecznej otwarta 
jest dla czytelników od poniedziałku 3. 1. 
1949 r. Wypożyczalnia czynna jest 
codziennie w godz. 11—14 t 16—17 (w so­
boty tylko w godz. 11—13.30). —Czy* 
teinie: w poniedziałki, wtorki i czwart­
ki w godz. 9—18; w środy 1 piątki w go­
dzinach 9—20 i w soboty 9—13.

WYSTAWY
„Wystawa Reprodukcji Starych Min!* 

tur Rosyjskich'' otwarta od dnia 15 gru­
dnia^ br. w lokalu 2,w. Zaw. Polskich Ar­
tystów Plastyków Okręgu Gdańskiego, 
Sopocie przy ul. Rokossowskiego 54 w 
godz. 11-—17. Wstęp wolny.

Państwowe Muzeum w Gdańsku — ul 
Rzeźnie kg 25 — otwarte codziennie — o- 
orócz poniedziałków w godz. 10 — 14 J 
15 — 18. Wstęp wolny.

K O ŃC~ERT Y
W piątek, dnia 21 Stycznia br. o godz. 

20 odbędzie *ie w salt Państw. Teatru 
Wielkiego we Wrzeszczu V. Koncert Po- 
nularny Filharmonii Bałtyckiej z udzia­
łem Arnolda Rezlera — dyrekcja i Stefa­
na Hermana — skrzypce.

ZEBRANIA I ODCZYTY
Walne Zebranie członków Gdańskiego 

*ov,\ Fotograficznego. Do-roczne zwyczaj­
ne walne zebranie członków Gdańskiego 
Towarzystwa Fotograficznego odbędzie się 
w dniu 30 stycznia o godz. 10 w lokalu 
Międzynarodowych Targów Gdańskich we 
Wrzeszczu przy ul. Rokossowskiego 27. 
Obecność członków obowiązkowa. Goście 
mile widziani.

„Paryż w powieści polskiej 19 stule- 
c!a’\ W sobotę, 22 stycznia o godz. 18 
Towarzystwo Przyjaźni Polsko - Francu­
skiej w Gdyni, urządza w Lokalu włas­
nym przy ul. SvTiętojańskinj 113 wieczór 
kulturalny na którym prof, H. Porębska 
wygłosi prelekcję na temat „Paryż w po­
wieści polskiej 19 wieku". Wstęp wolny.

DYŻURY APTEK
od dnia 15.1.1949 r. do dn. 22.1. 1949 .
GDYNIA i ORŁOWO: Apt. dr. Jurkiewi­

cza — Skwer Kościuszki 22 i Apt. 
Bałtycka — ul. Śląska 42,

SOPOT: Apt. Nowa — ul. Marszałka Sta- 
lida 779.

ARZESZCZ: Apt. Bałtycka — ul. Grun­
waldzka 36.

3DAÄSK; Apt, Morsko — Łąkowa 15.

PROGRAM RADIOWY
SOBOTA, Ti STYCZNIA 1940 R. 

na fali 1079 m.
5,10 Sygnał czasu, 5,15 Wiadomości po­

ranne, 5,20 Koncert, 6,00 Gimnas+yka,

powietrzu' , 14.33 Koncert rozrvwkowy,
15.10 „Fala stojąca na Bałtyku”, 15.20 
Informacje miejscowe, 15.30 „Baśń o Kop 

16,00 Dziennik popołudniowy, 
a po ro-6,10 Dziennik poranny, 6,30 Muzyka, 6 50\15-30 Muzyka, 16,45 przy uoboci 

Program, 6i55 Muzyka, 7,CO Wiadomości 
poranne, 7.20 Przegląd prasy, 7,25 d c. 
muzyki, 3,00 Audycja dla kobiet, 8,1Ó d. 
c. muzyki, 8,CO „Stare i nov^s”, 8,50 d. 
c. muzyki, 9,15 Audycja Z w. Na-ucz. Po-L,
9.50 Wszechnica Radiowa, 9,50 Program,
11.57 Sygnał cza«u, 12,04 Wiadomości po­
łudniowe, 12,20 Utwory skrzypcowe, 12.45 
AktrraJno prebierny gospodarczo wsi pol­
skie*. 13.00 Prł?rwa, 14.20 „Parowanie w

bocie, 17,45 Audycja Komisji Centralnej 
Zw. Zawód., 18,00 Lekcja języka rosyj­
skiego, 18,15 „Melodie taneczne", 10,45 
Audycja świetlicowa, 19,00 Audycja lite­
racka poświęcona pamięci Lenina, 19,30 
Koncert, 20.€0 Dziennik wieczorny, 21.00 
Koncert, 21,45 „Zaczęło się 22 stycznia”, 
22,03 „Karnawał robotniczy”. 23,00 Ostatr 
nie wiadomości, 23,10 d. c, karnawału ro 
hotniczeao 0,50 Procn-am. 1,00 Ft/ian,

JBSP

linpiij?®! itat! mnisi-
do pisania — Uczenia 1 powielania 
Z, BORMAN — Gdynia, 10 Lutego 37 
Telefon 47-09. (773

wpyiim i» pi,. - ii» ęaaea — t—

Ogłoszenie o przetargu
Gdański Urząd Morski ogłasza przetarg nieogra­

niczony na czynności brakarskie i spedycyjne związa­
ne z dostawą dla G. U, M. on 9.636 nr* pali portowych 
z kontyngentu na rok 1949.

Bliższe szczegóły oraz podkładki przetargowa o- 
trzymać można w Wydziale Zaopatrzenia G. U. M. — 
Gdańsk - Wrzeszcz,, ul. Morska22b, pokój 4 — 5, co­
dziennie od godz. 9 — 12.

G. U. M. zastrzega sobie możliwości zwiększenia 
lub zmniejszenia dostawy.

Oferty te w dwóch zapieczętowanych i zalakowa­
nych kopertach bez znaków- firmowych z napisem: 
„Oferta na prace brakarskie i spedycyjne przy dosta­
wie Dali portowych z kontyngentu G. U. M.“ należy 
składać do skrzynki ofertowej, znajdującej się w Se­
kretariacie Wydziału Zaopatrzenia G. U. M. w termi­
nie do dn. 1 lutego br., kiedy to nastąpi otwarcie ofert.

Do oferty należy dołączyć kwit na wpłacone do 
Kasy G. U. M. wmdium (względnie złożenie gwarancji 
bankowej) w wysokości 2 proc. sumy oferowanej za 
całość doWąwy. W wypadku przyjęcia oferty, wadium 
zostanie zatrzymane tytułem zabezpieczenia warun­
ków7 uüiowy. W razie zaś odrzucenia oferty, wadium 
zostanie natychmiast zwrócone.

Złożone oferty obowiązują oferenta do dnia 2S-go 
II. 1°49 roku pod rygorem utraty wadium.

G. U. M. zastrzega sobie prawo swobodnego wybo­
ru oferenta, oraz unieważnienia przetargu bez poda­
nia przyczyn i bez ponoszenia jakichkolwiek kosztów- 
z tego powodu. 816-K

Zawiadomienie
Wojewódzki Zarzad Związku Bojowników z fa 

szyzniem i najazdem hitlerowskim o Niepodległość i 
Demokrację w Gdańsku, zawiadamia wszystkie fir­
my korzystające z usług naszego przedsiębiorstwa Stra 
ży Ochrony Mienia w Gdyni i w Sopocie, że wyżej 
wym przedsiębiorstwo zostało przekształcone w Spół­
dzielnię Pracy z siedzibą w Gdyni, ul. I. Armii W. P. 
Nr 2.

Nad mieni am y, że Wojewódzki Zarząd n,e ponosi 
żadnej odpowiedzialności za zobowiązania Spółdzielni 
powstałej po 1. I. 1949 roku.

Termin likwidacji S. O. M‘u, ustalono na dzień 
3i. 1. 1949 r. Likwidatorem mianowano dotychczaso­
wego kierownika S. O. M., ‘który wszelkie sprawy 
związane z likwidacją załatwia do dnia 31. 1. 1949 r. 
w biurze Spółdzielni.
776 Zarząd Wojewódzki Związku

WSZELKIE 7—T------------------------ r—
L___  fułsrkowe oraz wypraw,oneSUROWE kuPyiemb najlepiej płacimy

F-MA OCCASION «
Gdynia, Swiąłojańska 36 pr:y kinie „Warszawa"

Oddział w Warszawie, ul. Chmielna 15 s8..k

LA30RANTA-CHEMIKA
POSZUKUJE
Inspektorat Standaryzacji 
Dział Ryb i Przetworów Rybn.
GDYNIA, HRYNIEWIECKIEGO 1

Warunki do omówienia na miejscu 675k

CEtiTRfU IWÜKT3W UJSFTBWICH
Dyrekcja Nacrelna w Warszawie

ogłasza
prict&nj nicogrsnkzony

na dostawa

imtu cmfEolm
1) Zbieracze A/B3 50 szt.
2) Przełącznik ssawno tło­

czny A/B 130 szt.
3) Przełącznik tłocz. B/C 180 szt.
4) Trójniki B/CBC 80 szt,
5) Prądownico B 80 szt.
6) Prądownice C 150 szt
7) Gaśnice śnieg. 6-10 kg 1300 szt.
8) Gaśn. pianowe 10 Itr. 1500 szt.
9) Naboje do gaśn. pian. 3000 szt.

10) Hydronetka wodno - pia­
no wa 180 szt.

11) Wiadra blaszane 600 szt.
12) Drabiny słupkowe 90 szt,
13) Bosaki zvrykie 500 szt.
14) Topory duże 260 szt.
15) Łomy ze stopką 250 szt,
16) Piły poprzeczne 150 szt,
17) Zwijadła rsczne na węże 90 szt,
18) Szufle 350 szt.
19) Łopaty 800 sit.
20) Klucze do łączników B 200 szt,
21) Klucze do łączników C 400 szt,
22) Uszczełniaki A 200 szt,
23) Uszczelniaki ß 600 szt
24) Uszczelniaki C 2000 szt,
25) Mostki do węży 90 szt.
26) Komplety narzędzi me­

chanicznych 100 szt.
27) Bandaże guzikowe 400 szt
28) Bandaże gorsetowe 200 szt
29' Dyreny ręczne 130 szt.
30) Tarcze azbastowe 200'•zt.
31) Rękawice azbestowe 400 p
32) Nosze składane 90 szt.
331 Latarki elektryczne 600 szt,
34) Baterie zapasowe l^OOszt.
35) Ma«ki p-gaz. 600 szt.
36) Pochłaniacze do mas. 1200 sz:t.

Oferty na całość wzgl, część do­
stawy w zalakowanych kopertach 
— bez żadnych znaków firmowych 
z napisem „Oferta na sprzęt nrze- 
dwpożarowy” — należy składać 
do skrzynki ofertowej w Dziale 
Zaopatrzenia Materiałowego Cen­
trali Produktów Naftowych w 
Warszawie, ul. Rakowiecka 39, 
pokój Nr 404 do dnia 31 stycz­
nia 1949 roku godz. 10-ej,

Otwarcie ofert nastąpi w tym­
że dniu o godz. 11-ej Centrala 
Produktów Naftowych zact.zega 
eobie prawo dowolnego wyboru 
oferenta oraz unieważnienia prze­
targu, bez podania przyczyn i nie- 
ponoszenia jakichkolwiek odszko­
dowań powstałych z tea» tvtutu. 
74-^-lf

SPRZEDAŻ

SILNIK ROPNY GiO KM — 6 cyl. Klekwer 
Humbolt - Deutz w dobrym stanie z czę­
ściami zapasowymi do sprzedania. Zgłoszę 
nia do Dziennika Ba-Uyckiego pod „257”. 
723

. .......................

SPRZEDAM samicę Bernard, siedmiomie- 
sięczną. Zgłoszenia, Gdynia Śląska 18-1. 
Tel. 18-39. ‘ 727

PliLISY, płaszcze, jesionki, ubrania — po­
leca „Janina”, Wrzeszcz, Grunwaldzka 12. 
338

SPRZEDAM szafę biblioteczną, leżankę, 
tapczan. Oliwa, Żołnierek 11-3. 773

i ..
SPRZEDAM 8 płyt drewnianych, barsko- 
wych o wym. 3X1 metr. Zgłoszenia: Gdy 
nia, Starowiejska 17-7 fel. 14-12. 775

CIĄ.GNIK „Ford - Miak" dobry stan —• 
sprzedam. Cena 230.000 zł. Gdańsk, Kar­
tuska 27. 772

OKAZJA 1 Sprzedam wóz D.K.W. w do­
brym stanie Meister Klasse. — Wiado- 
mość: Gdańsk-Oliwa, Leśna 3. |65

1 SPRZEDAM MAGIEL RĘCZNY. Sopot —
Grunwaldzka 37. Bogaczyk. 803-K

SPRZEDAM dwa nowoczesne łóżka szaf- 
kami, duże lustro. Sopot, Bieruta 28 I p. 
799

SUKNIĘ balową nową sprzedam. Oferty 
Czytelnik, Sopot, Rokossowskiego „Ko­
rzystne". 7S8

SAMOCHÓD półciężarowy Ford Eifel po 
kapitalnym remoncie sprzedam, Sopot, — 
telef. 5-12-03. 797

SPRZEDAM kredens i po-mocnik, stan u. 
dobry. Wrzeszcz, Danusi 2-3 godz. 15—19, 
791

KUPNO

KUPIMY ZARAZ Aoarat fotograficzny — 
WJ5LTINI Tes5fir 2,8. Radioodbiornik. — 
Adapter elektryczny. Jan Ziębiński Gdy­
nia, świętojańska 371 631

OBLIGACJE Pożyczki Odbudowy Kraju 
kupimy. Płacimy połowę warf oś ci romi- 
nalnr.j. Wysyłać zaliczeniem pocztowym 
Wspólnota, Kraków, — Plac Wszystkich 
Świętych 8 . 603-K

KUPIĘ plac budowlany lub dom jedno — 
dwurodzinny Gdynie, Orłowo. Pośrednicy 
wykluczeni. Oferty Dziennik Bałtycki pod 
„Plac” 763

TALK kosmetyczny, pierwszorzędny ga­
tunek, każdą ilość kupimy. Oferty z pro o 
kanni n-ad-syłać „Perfection", Warszcw«, 
Mokotowska 9 . 805-K

TORY kolejki 600, typ lżejszy, kupimy 
lub zamienimy na samochód, telefon — « 
Wrzeszcz 410-38. 785 j

4
kotka bie-łego 3 — Ö miesięcy. 

Zuwicdc-mienifi listowne Gdańsk, Garn­
carska 30-2, JańkoY/ska, 78

LOKALE

zwrot remontu. Oferty Dziennik

POKOJE na I piętrze, śródmieście, w 
lańsku na biuro do wynajęcia. Oferty 

Dziennik Bałtycki pod „Biuro", 764

tPra-sa” Wrzeszcz, Barlickiego 15. 811-IC

kuchnia, wy-

UNIEWAŻNLPNIA I ZGUBY

780

książkę zakupu na wyroby 
ta tracie Oliwa, Sopot. Anna 
kiosk Armii Radzieckiej, róg 

!ej. Oliwa. 777

Gdynia.
na naz- 
Morska 

769

legitymacje Związkową 
iriał Marynarzy Nr 8012: 
adziwiłł Jan, Gdynia.

Zw.
na

759

!GLłBIONO kartę rejestracyjną wydaną 
rrzez II Urząd Skarbowy na rok 1349. Me 
haniczny Zakład Stolarski J. Olszewski 

W, Paluch, Morska 123, Gdynia. 758

ZGUBIONO kartę rejestracyjną Nr 295222 
Bar — Gdańsk, Biskupia 8. 789

WOLNE POSADY

POTRZEBNA ekspedientka do Spółdzielni 
Krynica Morska. Zgłoszenia, Oliwa, Licz- 
maóskiego 4-3. 779

OGRODNIK kawaler, uczciwy, na wcze- 
6ns warzywnictwo potrzebny. Oferty do 
Dziennika Bałtyckiego pod Nr 301. 774

POTRZEBNA od zaraz dobra gospodyni 
— Gdynia, 3 Maja 25 m. 3. 765

POSZUKUJEMY BUCHAXTERÜW - bilen- 
aistów, Jednolify plan kont. Sp-nia „Samo 
pomoc Chłopska", Gdańsk - Orunia — 
Oruńska 118 75$

GOSPOSIA do małego domu potrzebna 
od zaraz. Warunki dobre. Wrzeszcz —^ 
Sienkiewicza i-5. 812-K

UCZEŃ piekarski potrzebny 
Wrzeszcz, Boi. Chrobrego 54 
nia.

zaraz. —- 
— Fiekar- 

783

POSAD POSZUKUJĄ

MŁODA, znajomość pracy biurowej i ma 
szynopisania — poszukują pracy. Oferty: 
Dziennik Bałtycki pod. 251. 678

SZUKAM pr?cy magazyniera,, inkasenta, 
spedytora, długoJetnie świadectwa. Oferty 
Czytelnik, Wrzeszcz, Crunwaldxka 8 pod 
21. 78?

RUTYNOWANA toreb kark? poszukuje p**
cy. Zgłoszenia Czytelnik. Wrzeszcz, Grun 
waldzka 8 „Torebkörka". 784

Zygmunt Krauze, Żukowo, 813-K j POPROWADZĘ księgowość amerykankę 
sklepach. Kierkowsks. Gdańsk, Gdy ri­
ch Kosynierów 6. 703

Tursko - Wielkie na nacwisko 
. Piotr, z*m. w Wilkowie, gm. Ma* 
pow. Gdańsk, Proszę znalazcę o 

za -Wynagrodzeniem. 8G3-K

JBTONO zaświadczenie RKU wydane 
Skierniewicach, świadectwo czeladni- 
na nazwisko Łuczyński Jan, Elbląg, 

Grunwaldzka 25. 802-K

3ko Wyszyński Henryk.

RÓŻNE

AKUSZERKA RYNG - 6MIAŁOWSKA —
Wrzeszcz, Grunwaldzka 220, III piętro- 
14441

ZAGINAŁ pies, alzacki owczarek, 17 sty­
cznia, wiek 8 mies. Obroi'a ciemno­
brązowa. Odprowadzić za nagrodą. So­
pot, Podgórna 17. 717

CENNIK OGŁOSZEŃ W—16113
OGŁOSZENIA WYMIAROWE: 15 tekstem: w tekścla: nekrologii
do 70 mm ta 1 mm n*r. 1 szp. 35 — T0 — 70,—
do 120 mm ff >r <5.- 80.— 4 U.—
do 200 mm „ „ 55,— 100,— T5 —
do 300 mm „ 70 — 125,— ten,—
ponad 300 mm ,f .. BO.— 150,— 125,—
Zastrzeżone miejsce ra I w tekAci* 60^. Ogłoszenie wymiarowa wfrritl drobnych: 
do 50 mm 1 tzp. 50'# drożej wieksze l 2 szo. 100% drożej Za ogłoszeni* tab*- 

laryczne (bilanse) i kombinowane 1CC% drożej 
OGŁOSZENIA DROBNE; 30,—- zł za słowo, poszukiwanie pracy 15,— zł ra słowo, 
minimum 10 słów, maximum 40 Tłusty druk 100% drożej Za niedziele 1 święte 
30% dopłaty. Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada Na­
leżność za ogłoszenia należy kierować przez PKO konto Nr XI-4CG4 Biuro Ogl. 
OGŁOSZENIA PRZYJMUJĄ; w Gdyni: Biuro Ogłosi. „Grytalnilc”, 10 Lutego 27, 
Księgarnia „Czytelnik.'1, 10 Lutego 9. W Sopocie: Sklpp „Czytelnik” ui Rr.ko»- 
Bo-wskiego 21, w Oliwie: B. Rakowska, Aimii PoNkiej 1, we Wrzeszczu: Księ- 

gsrnia „CzytelniS” Grunwaldzka ß, B, Rodklcwics, ul. Wajdeloly 0/^*
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Walka s pckqinym wyszynkiem
'«stem z leptonu tych kcbiet, które 

bołcinćp. c capią z powozu nslcgu 
ptjackieffa ich mężó",-.'. Z ra-dcścią 
więc powlic-lam zatzadzen'“ o zaka­
zie sprze&üv ivoiki 1 i 15 każdego 
io etiaca oraz cgraoicziMiki eprzeda- 
ży w sobotv do godz. 14. Mąż mć»j 
pracuje w nabyty do gcclz. 13, są.- 
dzdam więc, że w godzinę nie zdąży 
przepić całego zaWwf, ?ri też upić 
się tak, żeby robić w demu awan­
tury.

Zdziwiłam s c też bardzo, kiedy 
mój mąż wrócił do denim o godz. 16 
zupełnie ,gotów“. Przechwala? się
też, że wódki nigdv nie zabraknie 
dla „potrzebujących“, gdyż „po ci­
chu" można jej dostać, iie s ę chce, 
że w knajpie pił wódkę w butelce 
cd piwa itd. Ivomie, r>c - i owo ż maż 
moi miał ieszcze p'ookadze, irvszcdj 
pamovanie z demu do knró.pSi Byłam 
naocznym św1 bćlkiwn, jak włjściciet 
us'ugivoaJ uczyirre memu mężowi w 
zaciszu swdK lok?; (Z pewncici? 
innym także, gdyż p'jacy nie 'przy­
chodzą do knajpy, aby podzhfiać jej 
piękne).

Piak jest tylk» päikiem, lecz wła­
ściciel loknki powinien taić respekt

dlla zarządzeń i dłatago uważam, że 
sprzedawanie wódki pad różnymi 
pretekstami wmro być surowo tę- 
p fene. Musi być śledzony każdy pi­
jak, aby od niego cnotn.ą było •się 
«ow.ieć.zjeć — cbo-ciaiby pod pre­
sją — w jaki sposób -or-rzYmał wód­
kę. Jednocześnie zapytuje władze, 
czy dopuszczalne jest, aby pijanemu 
sprzedawać wódkę „a conto pensji“, 
!ub też brać cd niego zastaw w for­
mte zdejraewańa z niego gardero­
by.

Apeluję do wszrstk ;n restauracii 
i tzici „-pasztedaiai", rbv ten list 
sta! się dla nich ostrzeżeniem, gdyż 
walka, podijgta przez spolęczciWśwgj. 
będzie m ała chętnych zwcłenru.ków 
iv osobach żon i dzieci pijaków. Bę­
dziemy z całą bezwzględnością tro­
pić nię tyllko naszych mężów, ale 
przede wszy «Horn tych, którzy pizez 
popierane pijaków dają dowód, że 
godzą się na mamowrnie naszych ro 
dżin i domów. Będziemy pracować 
razem z miłicią, aby takich „uczyn­
nych“ panów karać aż do zupełne­
go ich wytanierf a, a pijaków zwalczać 
aż do ztmccłr.ego ich wyleczenia.

A7róg alkoholików Nr 1

SKRZYNKA PORAD PRAWNYCH
244 „Wal" Kartuzy. Nie zna-1 247. Rzeszowski Wł. — Gdańsk.

my żadnej ustawy. która upoważ­
niłaby Dyrekcją Przedsiębiorstwa 
do udzielania obowiązków zapo­
móg ślubnych.

Związek Zawodowy, do którego 
Pan należy, może udzielić zapo­
mogi ślubnej, lecz obowiązku nie 
ma.

24ć. Dargiecz Augustyn—Chwa- 
szczyno. Przysługuje panu pra­
wo żądania odszkodowania za za­
brane narzędzia i nieprawnie po­
brane plony. Należy w tym wy­
padku wykąpie do Sądu m'ejsco- 
wo właściwego z; pozwem, w któ­
rym należą/ dołdadnie sprecyzo­
wać słuszne żądania, popierając 
dokumentami lub świadkami. Sąd 
Grodzki jest właściwy do sumy 
100.000 zł., zaś powyżej Sąd Okre 
gowy. Z chwilą uzyskania pra­
womocnego lub też natychmiast 
wykonalnego wyroku może zwró­
cić się do Komornika z wnioskiem 
o zajęcie pensji, a to w wysokoś­
ci jednej piątej otrzymywanych 
poborów- •

Tylko czyny , pope’niane do tin. 
4 lutego 1947 podlegają amne­
stii, wobec lego, iż czyn przestąp 
ny sięga aż do kwietnia 1947 r. a- 
mnestii nie podlega.

216. P. Sz. — Omnia. Może 
pan sporządzić testament w« ten 
sposób, że w całości napisze go 
pismem ręcznym, podpisze i zao­
patrzy dala, zawierającą dzień, 
miesiąc i rok sporządzenia testa­
mentu.

Można również wyznaczyć je­
dyną córkę snadkobierczynią pod 
warunkiem iż żona posiada użyt­
kowanie spadku do końca swego 
życia

Dziecko ma prawo do spadku 
bez względu na to, czy spadkoda 
wca pozostawił testament.

Żona w zbiegu z dzieckiem ma 
prawo tylko do jednej czwartej 
części spadku.

Ustawa tylko przewiduje, iż z 
chwilą śmierci spadkodawcy ten, 
kto posiada testament obowiązany 
jest niezwłocznie złożyć go sądo­
wi spadku.

Skoro osoba, która mieszka z nim 
razem ma oddzielny przydział na 
jeden pokój, uważa się iż każdy

płaci podatek lokalowy stosownie 
do -swego zajęcia- Inaczej płaci 
urzędnik, inaczej kupiec-

Gdy natomiast ta osoba prowa­
dzi wspólne gespodarstwo z głów 
nym lokatorem, przydziału oddziel 
nego na pokój sublokatorski nie 
posiada, przy czym osoba ta jest 
kupcem, wówczas należy płacić 
podatek w pełnej wysokości.

Z opisu pana nic konkretnego 
dowiedzieć się nie można, gdyż po 
mylone są daty należnych podat­
ków oraz nie podano czy „sublo- 
katorka" ma oddzielny przydział 
na pokój, czy też prowadzi współ 
ne gospodarstwo. Dlatego tą- po 
daliśmy wyżej ogólny przepis o- 
rientacyjny.

248. j,Rzemieślnik” — Tczew.
Przy lokalach użytkowych (nie­

mieszkalnych) nie ma stawki obli­
czeniowej od metra kwadratowe­
go. Wysokość czynszu określa 
się na podstawie swobodnej umo­
wy stron tj. wynajmującego z na­
jemcą.

Istnieje natomiast stawka met­
rowa wpłat na Funduez Gospodar 
ki Mieszkaniowej. Qfclicz&nie za 
tern według relaci'i 50 zł od metra 
ktładr. na F. G. M. jest prawidło 
we.

Nie wolno wjrózać 15 proc. eks

plantacji, skoro wysokońsf^czyn 
ćzłf jest już ustalona, na podsta­
wie wolnej umowv stron, gdyż o 
ne tam już się mieszczą

Skoro pan nie zajmuje całego 
budynku i nie jest właścicielem 
nie powinien płacić podatku od nie 
ruchomości.

Również niezgodne z przepisani 
prawa jest doliczenie 5 proc. wy 
sekości czynszu n>a t. zw „koszta 
administracji''

Obowiązany Jest pen pła-ńć,tyl­
ko czvnsz umćwiMTy oraz na Fun 
dusz Gospodarki Lokalowęj.

249. Zainteresowany — Gdynia. 
Stanowisko Gd dziełu (Gospoda! 
Lokalowej w Gdyni jest słuszne, 
gdyż opiera s1» na obowiązują­
cych przepisach prawa.

Orzeczenie Komisji Lokalowej 
jest prawomocne i jako takie ule 
ga wykonaniu.

Również postępowanie egzekuto 
T3 miejskiego jest prawidłowo 
gdyż udzielił 14-dniowego terminu 
do dobrowolnego wyprowadzenia 
cię.

2ć0. Kaima Kaz. — Wejherowo. 
Wszelkie sprawy, przeracbowanio 
we n'e są p,rzez sądy rozpatrywa­
ne, gdyż okólnik Min. Spraw, na­
kazał zawieszanie tego rodzaju 
spraw do czasu ukazania się de­
kretu jednolitego.

Ich sto i on jeden

LISTY DO DZIAŁU „ŚMIATjO I SZCZERZE" NALEŻY KIEROWAĆ POD ADRE­
SEM REDAKCJI „DZIENNIKA BAŁTYCKIEGO" GDYNIA — UL. MŚCIWOJA 9.

Przyszedłem trochę za wcze­
śnie, lekarz jeszcze nie przyjmo­
wał. Poczekalnia była już jednak 
przepełniona. Dziwnym trałem — 
same kobiety. To mnie trochę spe 
szyło. Pomyślałem sobie, że obec­
ność jedynego mężczyzny będzie 
te chyba krępowana w rozmowie. 
Usiadłem więc skromnie w ką­
ciku.

— Teraz to noie znacznie mnieł 
krzyż bołi — mówiła właśnie jed 
na z pacjentek. — A dawniej, to 
się budziłam w nocy i mąż się 
złościł, że zapalam lwic tło-

— Ach, moja pani — westchnę 
la druga — bo najgorzej to z ty­
mi mężami. Póki człowiek nie irra 
męża, lo i nie choruje.

— Święta orpwd.-i — potaknęła 
trzecia. — Tylko kłopot z nimi- 
A to dorsza nie lubi, a to się spóź 
nia -na obiad, a to znów drze skar 
peiłn. I tylko by jadi. Skaranie 
boskie i tyle!

Kobiety spoglądały na »nie nie­
przyjaznym wzrokiem. Stare'em 
się zrobić jeszcze mniejszy w swo 
im kąciku-

— Tak, tat, proszę par.i — ede- 
| zwała się znów pierwsza. — Do­
póki nie wyszłam za mąż, rie wie­
działam, co to choroba. A teraz 
to s*ę leczę Już drugi rok 1 nic. 
Maż to mnie zawsze wygania1 do 
doktora, ale czy to się człowieko­
wi chce chodzić?

— A pomaga chociaż coś to le­
czenie? — suyiała czwarta — Bo 
ja tu przyszłam, ale w to ieczwiie 
lo jakoś nie uderzę.

— E, proszą pani. naturalnie, 
że pomaga — powiedziała pląta.

— Ja miałam jedno naświetlanie, 
a już roi jest znacznie lepiej. 
Bardzo mi się poprawiło.

— A mnie to znów nic — za­
przeczyła trzecia. — Tu to 
owszem, grzeje mnie — stuknęła 
się w żołądek — ale tu, to znów 
ziębi — wzięła się pod bok.

— Bo to trzeba równo leżeć, a 
pani widocznie się kręci — stwier 
dzlła szósta.

— A ja to sama nie wiem, co 
mi jest — odezwała się siódma. — 
Ciągle mi noga dolega. Kość w 
nodze mnie boil.

— Bo pani ma za mało mięsa 
przy kości — powiedziała facho­
wo pięta-

— O, Me, proszę parii, ja tyl­
ko tak wyglądam, ale w sobie to 
ja jestem pełna. O, tu, niech pa­
ni dotknie, ile ja mam tłuszczu.

— Faktycznie, że tłuszcz jest —• 
zdziwi*« się piąta. — Ktoby to 
powiedział? A tak pani wygląda 
nietęgo. Ja, to mam dużo mięsa, 
ale to i widać. Mój mąż to za­
wsze mówi, że to mu się we mnie 
najwięcej podoba. Bo on to uwa­
ża tylko grube kobiety.

— A znów mój mąż to lubi jak 
mu się...

Drzwi pokoju lekarza otworzy­
ły się. Z zupełną pogardą dla ko­
lejki wpadłem do jego gabinetu l 
tam dopiero poczułem się bez­
pieczny przed dalszymi zwierze­
niami.

O piękne panie, czy doprawdy 
nie potraficie swoich tajemnic fi­
zycznych i moralnych zachować 
dla siebie? tom.

siF&ttTmw/E

Kultura fizyczna zakwitnie na tusi
750 milionóuj złotych aa sport miejski m 1949 roku

Walka o budowę fundamentów ustro,u socjalistycznego w PNsce, 
przenikająca wszelkie dziedziny żyda społecznego, nie mogła ominąć 
tak żywotnego zagadnienia, iakim jest upowszechu enie kultury fizycznej 
wśród najszerszych mas narodu. W czasie gdy możemy już mówić o pi­
wnych rezultatach sportu w mieście, masy chłopskie nie koizystają wraki, 
albo też w minimalnym stopniu z do brodziejstw sportu i wychowania i 
zycznego.

Aktem doniosłej wagi, który przy­
niesie rewolucyjne zrafianv w tej dzie 
dżinie, jert powoW.e z dniem i stv- 
rznia 1949 r. Głównej Rady Sportu 
Wiejskiego w Polsce, będącej zv.de- 
rzclwrą władzą plonu sportu wiej­
skiego.

O zadaoliaah Głównej P.ady i pod

ległych jej Wjjewódikich, Powiato­
wych i Cminnych R?d sportu 
wiejskiego w Polsce mówił jej prze­
wodniczący ct>. Krfrrśłu na 'mririu- 
racytjr.ym zebraniu 'ł-Zcjewóćzłdej Ra 
dy Sportu Wiejskiego w Gdrr.sHn 

Na wstępie cb. Kefarski ąjpży-ł po 
dziękowanie wojewodzie gdańskiemu

Zwycięstwa bokserów 
Stoczniowca i Kaszub!!

O mistrzostwo klasy B Stocz­
niowiec (Gdańsk) wygrał z Samo­
rządowcem (Sopot) 9:7 a Kaszubią 
(Rumia) pokonała Gwardię II 12:4.

W spotkaniu Stoczniowiec — Sa 
morządowiec wyniki były nastę­
pujące: (Na I miejscu Samorządo­
wiec): — Stachowski wypunkto­
wał Kozłowskiego, Jackowski prze 
grał przez dyskwalifikację z Czar­
neckim, Czoska zwyciężył przez 
dyskwalifikację Gałczyńskiego. —- 
Mazurek po najładniejszej walce 
dnia pokonał Bieńkowskiego, Ma- 
chnifcowski zremisował z Darasz- 
kiewiczem, Szwendowski przegrał 
przez t.k.o. z Ostrowskim, Styplń- 
ski znokautowany został w III r.

orzez Wilgosa, Glonka oddaje pun 
kty walkowerem (n.edowaga) Chi- 
stowskiemu.

W SDotkaniu Kaszubią (Rumia) 
— Gwardia II — Paszyl — 
wygrywa na punkty z Miko! aj- 
czewskim II, Toporski E. pokonał 
Wiśniewskiego, Toporski j. zwy­
ciężył w I r. przez k. o. Traczy­
ka, Guzowski wypunktował po ład 
nej walce Ochiuańskiogo. Podob­
nie Formełła zwyciężył Borowskie 
go. Jekiński uległ na punktu 'Mer 
merowi. Klawite- przegra? w I 47. 
przez tko. do Zynera. Bia*as — 
znokautował Smutka.

'■nż. ZrsłktW, za którego inicjały- Na akcję te w i949 r. państwo 
wą po raz pierwszy w Foisce wici j przeznacza ICO mrlionów zł w getów
otrzymała sprręt sportovy na kwo­
tę pcr,sd 2 nTfto.ny zł.

Nowej zäcoji, która zajooe-.ątkciwa- 
na została przed kilkunastu dniauni 
p-.treimró 2*«ąz»k 5?mo?-mccy 
Chłcpakńi. Aiłltiją ti w pofc^(jj»e- 
rńu z CUKr-cin już w tym roki' 
przyniesie konrkretr.e rezultaty. W 
1949 r. e—cET.kc’oiyds zostanie 1420 
or-cdoY/ników Wł5, 159 przodovuii- 
ków spurtir i 500 p-j.zcdoowwków r.ar- 
oiarsyra. Poza tym rozpacz,nie sio 
bezpośrednia praca w terenie w T 
podrta’vjtcwyc'h dyscvp3iy*dH sperto- 
wydh (gim-nastyUca, łckk.oatletyika, za- 
paś^Sotwo, pJ*:a ręczna i pływanie).

Szczególną opieką otaczane będą 
errodniąee wsie, ośrodki, spółdzielczo 
ści rolnej i majątki pnistwowe.

Z życia Gedanii
W niedzielę 23 bm. o nodz. 10 

w lokalu Zarządu Okr. ZZK przy 
ul. 3 Maja 4 w Gdańsku odbę- 
dz'e się zabranie sakcii piłki noż­
nej KS ZZK Gedania. Ze względu 
na wagę omawianych spraw o- 
becność wszys'tkich członków o- 
bowiazkowa.

Treningi sekcji bokserskiej od- 
bywają się we wtorki i czwartki 
każdego tygodnia od godz. 17,30 
w salą Gazowni Miejskiej przy ul. 
Wałowej w Gdańsku. Nowowstę- 
Duircy mile wklziani.

oraz ponosi wszelkie koszty szko­
lenia. Poza tym w budżetach samo­
rządów pizew dzianą jest kwita 700 
milionów zł, w srfóluzidczcści 250 
milionów zł, KCZZ ofiariii;s na ak- 
qę tę 30 milionów -iaćych, a i same 
Lodowe Zes/peły Sportciwe będą w 
peiwuaj mierz* sufc.sydicwał" -te 
oję. W sondę, da to w skat. państw”j 
wej 759 milionów zł Zych, co winno 
przynieść djuś| reirrftaty.

Prezes Wcv;wódzk.iego Zanrądu 
samopomocy Ć-błooskicj w Gdańsku 
Gajewski vi referacie gospodarczo po 
litycznym podkreślił zacofanie wsi na 
ode r.ku kullury fizycznej sp.rwodo. 
wane odpowiednią polityką rzędów 
sanacyjnych.

V7 ożywianej dyski'»;: zabierali
glos: dyr. mjr. Kuśmidrow cz. pre­
zes Mystck, starosta gdański Wojak, 
wizytator Lechowski, red. Skotnicki, 
but mistrz m. Pucka Piór i prezes 
ZMP Pawlikowski. Zwkązek Młodzie­
ży Pjlsfc ej, jako przodująca awnngar

da młodzieży nada właściwy kieru­
nek ideologiczny Ludowym Zespo­
łom Sportowym,

Dużo uwagi poświecił mówca u- 
działoY/i kobiei wiejskich w sporcie. 
Sport ten musi być na wskroś przesią 
knięty nowym duchem ustroju socjałi 
stycznego. Kluby muszą być zbudowa 
ne : ic tylko jako sportowe, ale jako 
sportowo-’kulfuralne.

Dla szybkiego zrealizowania tych 
zadań potrzebna jest w teren1 e cdpo- 
wiedera propaganda. Na waicselc 
mówcy, plenum powołało Komisję 
Propagandową w następującym, skia 
dzie: przewodniczący — Pawlikow­
ski', człookov/ie — Sadowska, Skot­
nicki ,Kostecki, fiercza, Gaibarczyk, 
Trepkowski i Mokrzyczewski.

W esaae dysf.cusji potrusjona zo- 
rtala budri.va Ośrodta I.etidskowo- 
Sportowo-Morskicgo nad zatoką Puc 
ką. Ośrodcfk ten mógłby pomieścić 
7.000 osób. Ze względu na ważność 
tego zawodnienia sprawę tę ps.iuszy- 
mv w jednym z najbliższych nume­
rów. A. Skotnicki

(Będzie&z czytał
»DZSEKNSK BAŁTYCK!«

przy porannej kawie— o ile 
zamówisz prenumeratę z od 
noszeniem do DOMU

Cena 170 zł. - Ważne c?!a Gdyni

KOKST A STY P&UST0WSK1 20)

PBZSIWYSĘKiSf CZASU
Powieść o lasach

Tłum. z rosyjskiego W. K.

Groźbą,, jak widzicie, wyraźna! Dopóki na brzegach 
rzek. zasilającymi hydroelelctrownie, nia będzie lasów, dopóty 
rzeki będą zawsze mętne i będą podważać samo istnienie hy­
droelektrowni. I jeżeli w waszym projekcie nie uwzględniono 
lasów, to wybaczcie śmiałość, po co było i sad ogradzać.

— Proszę o wybaczenie, — inżynier zdjął okulary, zaśmiał 
się zmieszany ; obrzucił wszystkich zaczerwienionymi oczy­
ma. — Oczywiście, prace te są przewidziane w projekcie. Lecz 
projekt jest tak obszerny, że ja, na przykład, nie znam jego 
wszystkich części.

— No,- oczywiście, to jest w projekcie, — pojednawczo* 
v,trącił Leóntiew.

Na pokładzie zahuczała syrena. Z dołu, zza mielizny od­
powiedziała jej inna, nisko i leniwie.

— Ilclcwnik! — zawołała Tata, skoczyła od stołu i pomk­
nęła do burty.

Za nią podążyła reszta pasażerów. Wszystkich interesowa­
ło, ;ak będzie wyglądało ściąganie statku z mielizny.

Tylko staruszka nie mogła odejść, ponieważ sennjr malec, 
wydawszy policzki, popijał -ze szklanki mleko od nieznanej 
krowy. Staruszka spoglądała na malca gniewnym i oezvma. 
Lecz chłopczyk nie zwracał na nią najmniejsze) uwagi i po 
kjc.żdym. łyku, długo i z zadowoleniem posapywat.

Gdy statek ściągnięć j z mielizny, okazało się, że mkał po­
łamane łopatki na kołach i zgięty jakiś wat. W najbliższym 
miasteczku statek poszedł do reparacji na stocznię. Pasażerom 
oznajmione, że remont będzie trwał więcej, niż dobę i kto so­

bie życzy, może się przesiąść na „Rylejewa", który idzie tymże 
szlakiem.

Prawie wszyscy pasażerowie przeszli na „Rylejewa“ Łcon- 
tiety i leśniczy pożegnali się z dziewczętami i opuścili statek— 
obaj jechali tylko do tego miasteczka. Na statku pozostały 
Anfisa i Tata oraz jeszcze dwie kobiety — ihżynierki z tek­
stylnej fabryki. Ze stoczni Anfisa i Tata poszły na spacer do 
miasta. Podobała im się jego czystość, ogrody, brukowane zbo­
cza, dzielnica rynkowa, na kWfej w kramach wisiały chgmon- 
ta, mocno pachnące skórą.

Dziewczęta -wstąpiły do parku. Były tam cało plantacje 
bratków. Odnalazły altankę, w której sprzedawana wodniste, 
ale bardzo zimne malinowe lody. Gdy d9jadały już trzecią 
porcję, do pawilonu wszedł Leóntiew, Dziewczęta bardzo się 
ucieszyły. Leóntiew usiadł do stolika i cbstalofrał całych pięć 
porcji. Dzień był upalny. -

— Ten leśnik — powiedział, kończąc trzecią poi\ ją — jest 
nadzwyczajnym człowiekiem! Zaproponował mi, bym drwilo- 
tVo u niego zamieszkał w lesie. Trzydzieści ki.’ovncÄröw stąd. 
Za godzinę przyjedzie ciężarówka. Chcecie pojechać? Będzie to 
ciekawsze, niż tułać się tu całą dobę.

— No jak? — zapytała Anfisa Tatę, spoglądając na nią 
prosząco.

— Co ..jak“? — odpowiedziała Tata. — Oczywiście jdfec- 
my! Pod warunkiem, że jutro nas przywiozą z powrotem.

— Przywiozą — zapewnił Leonlicw. — Tam, powiadają, 
jest rezerwat.

W gruncie rzeczy nawet nie widziałam prawdziwego lasu. — 
przyznała się Aftfisa. — Nasze okolice są bezleśne

— A skąd pochodzicie?
— Spod Kursk a.
Ciężarówka wkrótce rzeczywiście nadeszła. Z szoferki wy­

skoczył leśniczy... Był on w bluzie i v; długich butach! Dopie­
ro teraz dziewczęta dowiedziały się, zo nazywał się on Baulin, 
Leśniczy widocznie ucieszył się, że Anfisa i Tata pojadą róul

nież do leśnictwa, zaniepokoił się tylko, gdzie ja położy na 
noc.

— Ależ u Marii Trofimowny — podpowiedział szofer. — 
Ona wyjechała do Moskwy. Mieszkanie jest pusto.

Samochód wzniecając tumany kurzu, przetoczył się przez 
miasteczko, potem przez podraićjskie uliczki, zarosłe murawą 
i pachnącym rumiankiem.

C-ęri gęgając i kołysząc się. pośpiesznie uciekały ku parka­
nom. Kudłate, bose daieciaki, zagryzłszy wargi, z całych sił 
biegły w śiad za samochodem, ale nie wiadomo dlaczego nie 
czepiały się. Z zagród z ociąganiem wyłaziły psy i, kichając 
od kurzu, doganiały samochód z wymuszoną, nienaturalną za­
wziętością.

Anfisie to wszystko podobało się: i gęsi, dzieciaki, i psy, 
j cielak. Begł on długo przed samochodem, powierzgując, do­
póki nie zdecydował się zawrócić r;a uliczkę.

Potem ukazały się pola, ale lasu żadnego nie było.
— A gdzie wasz laej — zapytała Anfisa Baulina.
— A tam sinieje!
Baulin pokazał w stronę, gdzie na horyzoncie rozciągała 

się Czarna linia. Anfisa początkowo jej nie zauwagfła.
Wjechali w piaski. Samochód zaskrzypiał z wysiłku, Z ra­

diatora zaczęła ulatywać para, Piaski stawały się coraz głęb­
sze, po bolcach wznosiły się sypkie pagórki. Gdzie niegdzie wy­
rastały rzadkie krzaki Loży.

Wśród tych górzystych i suchych piasków stała wieś. Tylko 
saraoina wierzba rzucała rzadki cień, a .dalej wszystkie chaty, 
podwórza i szeroka, ulica były zalane tak rażącym, światłem, 
że nie można było patrzeć.

Wioska była pusta. Z rzadka tylko wychyli się z okna sta­
rucha, albo podbiegnie do płotu i zawiśnie na nim chłopczyk, 
otworzywszy ze zdziwienia umazaną jagodami gębę.

Zatrzymali się przy studni, aby nalać wndy do radiatora 
i ostudzić motor. Wysoka starucha dostawała ze studni wodę. 
Wyciągała nie więcej, niż trzecią część wiadra i ostrożnie prze­
lewała wodę do drugiego,

(Ciąg dalszy jutru)


